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Niedziela, 8 Października 1911. 
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Rok 101. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 10 hal. 
poczią 16 hal. — Biura Redakcyi i Administracyj 
uiica Czarnieckiego l. IU. — Rn miejscowa 
w biurze dzienników St. Sokołowsklego, Pasaż Haus- 
wanna |. 9. — Listy należy frankować. 


Reklamacye otwarte wolae od opłaty. 
Tolefon Redakcyi Nr. 88. 


Pranumeratsz 


| 
| 


W Niemczech 3 K 20 kh miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 E 80 h miesięcznie. 


zamiejseowa: 


. 32 K, | ewierórocznie 8 K — h, 
16 K, mileslecznle 2 h 70 h. 


rocznie . . 
gółrocznie . 


zh 
lub od 1 li 
„Frzewodni 


„ prertumerowamy osobno kosztuje 8 K. 


„Przewodnik naukowy | literacki", dodatek miesięczny do Gazcty Lnaoowskiej, otrzymują cało- 
ółroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
ka do końca grudnia, ćwieróroczni i miesięezni za dopłatą: pier ssi | K 50 b, drudzy 60 b. 


miejscowa: 


24 K. ówieróroczsia 
12 K, | miezlęcznio . 


rocznie 
półrucznie . 


8 K, 
2 E. 


Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy sub Jago 
20 nal, 

Tabelaryczne i liczbowe po 38 hal, nade- 
słane po 60 Kal., za wiersz lub jego miejsce miary 
petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausniatna |, 9 W Paryżu wy- 
łącznie Ageneya: C. Adam ( ds Raczkowski) 38 
Rua de Varamva. 


miejsce 


Prezydynm krajowej dyrekeyi skarbu 
zamisnowało adjunklöw górniczych: Jana 
Jurkiewicza, Henryka Feilla i Anto- 
niego Matote, komigarzami górniczymi w 
TX. klasie rangi, a adjunkta menniczego Wło- 
dzimierza Ilanasiewicza i elewa górni- 
czego Zygmunta Ajdukiewicza, adjunkta- 
mi górniczymi w X. klasie rangi, 


— 0% — — = — 


OZĘŚĆ NIEURZEDOWA. 


Lwów, 7 październiku. 
J Koła polskiego, 


7, powodu nawału pracy w sekretarya- 
cie Koła wybreno na posiedzeniu d. 6 b. m. 
jeszcze dwu sekretarzy, powołując na tę go- 
dność pp.: Hallera i Rychlika, a sekre- 
tarzowi ski emu poruczono wyda- 
wanie dla dzienników komunikatów z posie- 
dzeń Koła. 

Do komisyi mającej zająć się sprawą 
urzedników i służby państwowej wyznaczono 
członków. „wybranych już do komisyi Izby. a 
wiec pp.: Bombe, Galla, Germana, Ma- 
takiewieza, Osuchów skiego, Rus i- 
na, Stes lo wie zs. 

P. Jaworskiego upoważniono do 
wdrożenia rokowań z czeskiemi i niemieckie- 
mi stronnictwami w sprawie ustawy o ochro- 
nie pomników, a ewentualnie do opracowa- 
uia odpowiedniego projektu jako samodziel- 
nego wniosku Koła. 

P. Kozłowski przypomniał ustawę o 
„apomogach dla ludności włościańskiej i do- 


magał się szezegölniejszego uwzglednienia 
przy rozdziale zapomóg okolie dotkniętych 


pryszezycą. Mowca skarżył się na brak za- 
pomóg w powiatach jarosławskim i ciesza- 
nowskim i zapytywał Prezydynm, czy i jakie 
sumy wyznaczono na zapomogi. 


Po oświadczeniu Prezesa, że udzieli 
wyjaśnień po otrzymaniu sprawozdań od Rzy- 
du, przystąpiono do rozpraw o drozyänie. 

P. hr. Lasocki określił zasadnicze 
stanowisko posłów stronnictwa ludowego, 
którzy mogą głosować za polepszeniem bytu 
pewnych kategoryj urzędników i służby pali- 
stwowej pod tym tylko warunkiem, ze ró- 
wnocześnie wdrożona będzie także akcya ra- 
tunkowa dla ludności włościańskiej. 


Pp. Witos, Dobija i Rey przedsta- 
wili opłakane stosunki wśród włościan, do- 
magając się dla nich pomocy. 

P. Buzek domagał się zniesienia wy- 
sokich ceł ochronnych i zmiany polityki han- 
dlowej w kierunku wolnego handlu. Jeszcze 
przed r. 1917 powinien Rząd — wywodził 
mowca — w porozumieniu z Węgrami zni- 
żyć cła zbożowe. W sprawie mięsa argentyń- 
skiego powinien Rząd austryacki postępować 
samodzielnie, gdyż porozumienia z Węgrami 
w tej sprawie zgodnie z ugodą nie potrzeba. 


W sprawie urzędniczej domagał się mo- 
wca zrównania dodatku aktywalnego urzędni- 
ków z dodatkiem kwaterowym oficerów i 
przeprowadzenia awansu automatycznego. 


P. Gross uczynił wniosek następującej 
osnowy: Koło polskie popiera jak najener- 
giczniej wnioski, zmierzające do przyznania 
ulg należytościowych i podatkowych stowa- 
rzyszeniom mieszkaniowym, skuzacym publicz- 
nej użyteczności. 


Uprasza się Prezydyum, aby tę uchwałę 
zakomunikowało Rządowi i pilnowało nale- 
żytego jej uwzględnienia. 

Dalsza dyskusya drożyźniana odhędzie 
się na następnem posiedzeniu, 


(id Beskidu wschodniego 
po Dachstein. 


III. 
(Kolonia polska wStyryi. — Czytelnia w Leo- 
ben. — Niegościnni gospodarze. — Bursze a 
Polnische Lesehalle. — Jak u siebie, — Arka 
przymierza. — Bratnia Pomoc. — Od swoich. — 
Koncert słowiański. — Obchody pamiątkowe. — 
Moritzhöhe. — Stare strzechy. — Wierna słu- 
ga Wici. — Miasto i okolice. — Goess. — 
Ładne „iujasteczko“. — Prutka na ludzi. — 
Nowu akademia. — Wycieczki. — Ljuba — 

luba). 


(Ciąg dalszy). 

Przez „Sauraugasse“, która pod wzglę- 
dem architektury odwiecznych kamieniczek 
z ınansardowymi dachami nie sie nie zmie- 
niła, idę obok sklepu Kaisera, sławnego on- 
gi nie tyle ze swych towarów, ile z kokie- 
teryi. aż nadto manej w sferach akademi- 
ckich Kaiser Mitzi; mijam kamiennego na 
studni górnika, świadczącego swym nie- 
pokalanym wyglądem, że dawny piękny ZWy- 
czaj malowania mu wśród nocy skóry roz- 
puszezong sadzą — wyszedł już z obiegu i 
środkiem ogromnego rynku, zkąd widać do- 
koła wysokie góry, zielenią świerków po- 
kryte — zmierzam do polskiej kawiarni. 

Jest poru grzedwieczorna, więć w ka- 
wiarni Steirerhef wszystkie stoliki zajęte. 
(iwarno 1 rojno.... obłok dymu przysłania mi 
znajome twarze, wrażenia słuchowe sa je- 
dnak niczmiernie miłe; doznaję złudzenia, 
że jestem n. 3. a Sehneidra we Lwowie. 

Wpadam jek bomba w środek kocha- 


nej drużyny : powitania, uściski serdeczne, a 
za chwilę już grzmi wieść radosna po całem 
miasteczku : 

— Stara Strzecha przyjechał! ! 

Przybywam w towarzystwie rodaczki 
młodej, siostry jednego z akademików, więe 
się chlopezyki z wrodzoną galanterya pro- 
stują i powód do uciechy jest jeszcze wię- 
kszy... Od mieszkania do mieszkania idą 
„wieje i wkrótce wszyscy ci, których zbytnio 
nie gniecie groźba rychłego egzamina, stają 
do apelu. 

Z przedmieść Mühltalu, Wasenvorstadt 
i dalszego Goess, przybywają rączym kro- 
kiem Polaczkowie, idąc zwyczajem tutaj ogól 
nie przyjętym bez nakrycia głowy. Dzień 
jest prześliczny, więc wybieramy sie groma- 
dnie na rynek, gdzie się odbywa przechadzka 
ławą. Wspaniałe, górskie tchnienie, którem 
jest przesiąknięte powietrze Leoben, psuje 
nam trochę sprzedaż argentyńskiego mięsa, 
zdradzającego stanowczo mniej miłym zapa- 
chem podróż odbytą z daleka. 

Dawna słowiańska Ljuba jest jednak 
istotnie w „lubem* otoczeniu, niesłychanie 
bogatem w piękności przyrody... Tuż obok 
miasta na wzgórzu Massenberg z ruinami 
zamku (może Raubrittera), którego snadź nie 
zdołano zmienić na browar, las szpilkowy 
zasobny w cieniste ustronia (tu ławki mają 
swoje nazwy, jak „Katarinenruhe* itp.)jzkąd 
niejedno westchnienie z piersi polskiej (nad 
pustym żołądkiem) uleciało ku północno- 
wschodniej stronie w porze obiadowej, gdy 
burżuje cieszą się dosytem. 

Z góry Massenberg jest z jednej strony 
widok rozległy, aż po Rajting, którego szczyt 
wysoki, wiecznym śniegiem okryty, mieni się 
o zachodzie tonami rubinu; z drugiej strony 
patrzymy na dawny cmentarz obok kościoła. 
Na cmentarzu tym spoczywają zwłoki rodaka 
naszego s. p. Zemana, który tak dobrze 
przyswoił nam najpiękniejszą górniczą pio- 
senkę: „Już się, rozlega miły głos dzwo- 
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Rada Państwa. 


4 Izby voll 
Wywody P. Ministra skarbu. 


Na wezorajszem posiedzeniu Izby, po od- 
czytaniu wpływów, zabrał głos P. Minister 
skarbu Meyer i w przemówieniu swem wy- 
kazywał doniosłość inwestycyj kolejowych, 
których koszt będzie musiał być w części po- 
kryty w drodze operacyj kredytowych. Spo- 
dziewane większe wydatki wojskowe nie są 
do budżetu wstawione; brak też w budżecie 
pozycyi z kwotą, która ma się przekazać kra- 
jom, co Rząd uważa za rzecz konieczną, spra- 
wa jest jednak w związku 2 podwyższeniem 
podatków pośrednich. Gdy pierwotnie było 
zamiarem Rządu postawić na czele planu fi- 
nansowego sprawę przekazania krajom wię- 
kszych sum i połączoną z tem zmianę podat- 
ków pośrednich, to wobec zmienionych sto- 
sunków Rząd sądzi, iż może być pewny zgo- 
dy Izby, jeżeli przedewszystkiem postara się 
o zaspokojenie potrzeb urzędników i perso- 
nalu państwowego. 


Mowca przedstawił następnie szczegóły 
ustawy o uregulowaniu płac funkeyonaryu- 
SZÓW państwowych. 


Pokrycie kredytu 33 milionowego, po- 
trzebnego na podwyższenie płac urzędników 
i służby, nastąpi w ten sposób, że 10:6 milio- 
nów ma być uzyskanych z działu kolejowego 
zapomocą zarządzeń taryfowych i oszezędno- 
ści, reszty zaś zapotrzebowania, 224 miljo- 
nów nie da się pokryć z różnych dochodów 
państwowych. Rząd jest przeto zmuszony od- 
nośną ustawę traktować junctim z uchwale- 
niem rozmaitych podatków. 

P. Minister omawiał także nowelę do 
p: osobisto-dochodowego, wyjaśniał kwe- 

Siyę przymusu co do prawa wglądania w 
księgi, który to przymus będzie wprowadzo- 
ny z pewnemi zastrzeżeniami. Zajmował się 
dalej P. Minister pokryciem zapomocą poda- 
tku od tantyem i rozszerzeniem dodatków do 


podatków na Towarzystwa akcyjne, przyczem 
zachowane będą pewne ułatwienia dla przed- 
siębiorstw produkcyjnych w pierwszych latach 


istnienia, ale w późniejszym czasie wobec 
zwiększenia dochodów wymierzany będzie 
wyższy podatek. 

Po szczegółowem omówieniu szeregu 


innych podatków, oświadczył P. Minister, Ze 
jakkolwiek na polu administracyi projekto- 
wane są rozmaite oszczędności, po części juź 
przeprowadzone, to nie należy przecież łudzić 
się, że takie oszczędności nie wystarczą do 
usunięcia naprężenia w budżecie, Tworzenie 
nowych realnych źródeł dochodów jest więc 
rzeczą nieodzowną, 

P. Minister zapowiedział z kolei uregu- 
lowanie podatków od wódki i piwa, zwia- 
szcza w interesie funduszów krajowych, za- 
prowadzenie monopolu zapałkowego, podatku 
od samochodów, od win musujących, dalej 
reformę podatku spadkowego. W razie prze- 
prowadzenia wspomnianych reform, uzyskane 
w ten sposób środki, według obliczenia P. 
Ministra, wystarczą nietylko na pokrycie wię- 
kszego zapotrzebowania na wspólne wydatki 
Monarchii, wyliczone podczas ostatniej sesyi 
delegacyjnej w odnośnym programie, dalej 
na podwyżkę płac służby państwowej, lecz 
także będzie można przekazać z funduszów 
państwowych większe kwoty na rzecz fun- 
duszów krajowych. 

W położeniu gospodarezem Austryi — 
mówił P. Minister — można zauważyć sze- 
reg objawów niepomyślnych, jakoto : bilans 
handlowy, pozostawiający wiele do życzenia, 
drożyzna na wszystkich polach, niezbyt zdro- 
wa spekulacya efektami I towarami. Te obja- 
wy nakazują zachowanie przezorności. Rolni- 
ctwo miało żniwo w przeważnej części śre- 
dnie. Kurs rent spadł nietylko u nas, lecz 
także w innych europejskich państwach. Wo- 
bec wielu objawów zdolności naszego Życia 
zarobkowego do rozwoju, naszego gospodar- 
stwa, wobec wzmocnienia naszego przemysłu, 
wzrostu całego obrotu handlowego, korzyst.- 
nego rozwoju banków, kas oszczędności i sto- 
warzyszeń, rozwoju przemysłu, jakkolwiek nie 
na wszystkich polach, sądzi P. Minister, że 


u 


neczka z naszej wieży*; na grobie tym w 
w dzień zaduszny śpiewa młodzież polska 

pieśni żalobne i patryotyczne, więc grób ten 
nie czyni wrażenia mogily samotnej i opu- 
szczonej, Minawszy Glacis (przypominające 
iwowskie Wały), gdzie rezyduje niepodzielnie 
od lat przeszło 30 „Milchmariandel“, fiiar 
„Jiinoferyereinu* ‚ występującego w bieli na 
czele wszystkich procasy, j nie uroniwszy ani 
odrobiny ze sławy wiejskiej kawy i cenio- 
nych słusznie w sferach apetytów akademi- 
ekich porcyj „Milehbrod'u*, idziemy droga, 
posiadającą chodnik wygodny, obsadzony 
drzewami tuż nad rzeką Murą — do Goess, 
gdzie jest browar wytwarzający piwo znacz- 
nie od okocimskiego gorsze, które jednak 
wśród konsumentów 2 niewysubtelnionem 
podniebieniem cieszy się ogromnie dziś po- 
pularną w sferach akademickich piosenką: 


O edles (roesser-Bier, 

Wie herlich schmeckst du nur! 
Dir ist ja keines gleich, 

Im ganzen Österreich! 


Ze względu na odrobinę tańsze niz w 
Leoben warunki pobytu, mieszka tu wielu 
Polaków, których znaczna odległość od Aka- 
demii nie zraża, bo droga jest wygodna i w 
każdej porze rolu dobrze jest utrzymana. 
Żyje tam jeszcze tradycya o pewnym pol- 
skim „fuksie“, który w czasie pożaru wpadł 
do posterunku straży ogniowej w Leoben 
krzycząc : 

— Goess retten!!! kein Bier haben!!! 

Rzeezywiseie godnym widzenia jest w 
Goess kościół stary i piekny architektonieznie, 
o gotyckiem sklepieniu wspartem na filarach 
z ciosowego kamienia, kręconych misternie, 
jak gwint śruby. Kościół a przy nim dawne 
zamkowe komnaty, które zamieniono na mie- 
Szkania czynszowe, posiada fragmenty piękne, 
jak na Wawelu i podobno ciekawe, godne 
poznania dzieje z czasów przejścia tą droga 
wojsk napoleońskich. 


Kto AN Leoben wieczorem i przez 
noc całą oświetlone taką ilością lamp łuko- 
wych, że na ulicach przedmieścia (Mühltal) 
jest jasno, jak w dzień biały, uwierzyć nie 
zechce w nazwę „miasteczka“ (10.000 mie- 
szkańców ). która mu się słusznie — w po- 
równaniu do cztery razy większej Kołomyi — 
należy. Wodociągi, kanalizacya, światło elek- 
tryczne, park miejski z pływalnią, kilka pierw- 
szorzędnych hoteli (Post, Garner, Steirerhof), 
Leobner- -Zeitung, wychodząca dwa rszy w ty- 
godniu, no i subweneyonowany przez miasto 
(więc z osobną lożą dla burmistrza i staro- 
sty) stały teatr z dramatem i operetką..., 

Leoben posiada towarzystwo upiększe- 
nia miasta (Verschönerumgsverein) nie dlate- 
go tylko, by był prezes i wiceprezes, lecz 
troskliwość jego i starania o estetyczny wy- 
glad miasta widać na każdem miejscu... 
Leoben istotnie zmieniło się w ciągu lat kil- 
kunastu do niepoznania! Na dawnych polach 
Josefć stanęło nowe miasto; przybył plac 
duży (Kaiser Joseph Platz) ze skwerem, fon- 
tanną i Wettertürmchen, kunsztowny most 
żelazny, łączący miasto z przedmieściem Wa- 
sen, na które wkracza się tą samą bramą, 
kędy szły wojska napoleońskie, pod wieżą, 2 

napisem utrwalającym ów dziejowy moment 
i herbem miasta (struś stojący na jednej no- 
dze, z podkową w drugiej i w dzióbie), gdzie 
nie ma już dziś na szczytowej galeryjce ata- 
kowanego przez błędnych akademików nocne- 
go stróża -muezina, którego głos z taka po- 
wagą rozbrzmiewać wśród „eichych“ ulie : 

— Zwölf Uhr haat geschiaaagen ! 

Najpiękniejszą ozdobą miasta jest przed 
starą Akademią pomnik jej założyciela, Piotra 
Tunnera, człowieka wytrwałości i pracy nie- 
zmordowanej, którego tu słusznie „wielkim“ 
nazywają. 

(Dokończenie nastąpi). 


Kazet. 


może powiedzieć, iż nieińa wcale powodu, by | 
tracić odwagę i ufność. Byle przezornie, po- 
wiada, możemy jąć się wielkich zadań, które 
nam wytyczyły warunki egzystencyi Państwa 


i wymagania gospodarcze. 


Po przemowach pp. Krausa i Fres- 


sla dyskusyę drożyźnianą przerwano. 


W dalszym ciągu obrad Izba przychy- 
liła się do życzenia p. Adolfa Grossa, aby 
wniesione na wczorajszem posiedzeniu jego 
wnioski o funduszu opieki mieszkaniowej i 
udogodnieniach należytościowych i podatko- 
wych dla małych mieszkań, włączyć do obe- 
enych narad nad wnioskami drozyznianymi. 

Miał przyjść następnie pod obrady na- 
gły wniosek p. Oleśnickiego w sprawie 
rewizyi ordynacyi wyborczej do Rady pan- 
stwa, lecz wnioskodawca prosił, aby mu po- 
zwolono uzasadnić wniosek ten dopiero na 


następnem posiedzeniu. 
Wybór Prezydyum Izby. 
Przy wyborze Prezydenta Izby oddano 


328 głosów, z tego 3 kartek białych; je- 
den głos nieważny. Wybrany Prezyden- 


tem dr. Sylvester 237 głosami, 13 gło- 
sów otrzymał p. Steinwender. 


P. Sylvester witany oklaskami dzię- 
kował za ponowny wybór i zapewnił, że sta- 


rać się będzie spełnić trudne zadanie; wyra- 


ził nadto życzenie, aby nadzieje łączone ż tą 
W interesie 
porządku i zdolności Izby do pracy, prosił 


sesyą spełniły się całkowicie. 


posłów o poparcie. 


Wybrano następnie ponownie wszyst- 
kich dotychczasowych Wiceprezesów. Oddano 
296 głosów. Otrzymali pp. Conci 295, Ger- 


man 295, Jukel 268, Pernerstorfer 183, 
Pogaenik 295, Romańczuk 295, Adar- 
sky 295, 


Ogłoszenie wyboru p. Pernerstorfera 
przyjął p. Wolf i inni posłowie niemieccy 


okrzykiem: Pfuj!; socyaliści zaś bili brawa. 


Dalsza dyskusya i zamknięcie posie- 
dzenia. 
W dalszym ciągu dyskusyi drożyźnianej 
przemawiali pp. Kraus i Fressl, poczem 


posiedzenie zamknięto. , 
Następne posiedzenie Izby odbędzie się 


we wtorek przed południem. 
Z komisyi gospodarczej. 
Na wczorajszem posiedzeniu subkomi- 
tetu komisyi gospodarczej dla obrad nad 


sprawą kartelową przedstawiciel Rządu, szef 


sekcyi Brosche, oświadczył, że Ministerstwo 
handlu wypracowało projekt ustawy kartelo- 
wej, że jednak służy ona tylko jako substrat 
pomocniczy do dalszych rokowań; Rząd za- 
mierza przeto zwołać ankietę interesowanych 
kół. 

W toku dłuższej dyskusyi pojawił się 
wniosek, aby ankiety nie zwoływać, lecz na- 
tychmiast przejść do obrad merytorycznych. 

Dyskusyi nie ukończono. 


Echa zamachu na P. Ministra sprawie- 
dliwości. 


Slavische Corr. donosi: Biuro parla- 
mentu uchwaliło wczoraj: 

1. Dostęp do lóż i galeryj pozostaje nie- 
zmieniony z wyjątkiem loży prezydyalnej, 

2. Deputacye masowe o tendencyi je- 
dynie demonstracyjnej w przyszłości wogóle 
nie będą dopuszczane do hali kolumnowej. 

8. Każda deputacya, która pragnie przy- 
być do parlamentu, musi wnieść prośbę, je- 
sli na prośbę zgodzono się, będzie ta depu- 
tacya wprowadzona do osobnej ubikacyi i 
tam przyjęta. 

A. Liczba członków deputacyj będzie w 
każdym wypadku oznaczona przez Prezy- 
dyum Izby w porozumieniu z kaneelaryą 
Izby. i 
í Corresp. Wilhelm donosi: Wezoraj wie- 
ezorem 0 godz. 6 odbyły się w Izbie posłów 
oględziny lokalne przez znawców rusznikar- 
skich. Kiedy komisya była zebrana, P. Mi- 
nister sprawiedliwości Hochenburger zajął to 
samo miejsce, które zajmował podczas za- 
machu. Komisya poczyniła pomiary, 

Próbę strzelania oznaczono na dzisiaj. 

Oględziny trwały przeszło godzinę. 

Od wyniku próbnego strzelania zawisło 
osądzenie samego czynu. 


— — e 


Wojna wlosko-turecka. 


m 


Zajęcie Trypolisu. 


A więc Trypolis znajduje się w ręku 
Włoch. Zajęcie fortu „Sultanie*, o czem do- 
nosiliśmy wczoraj, rozstrzygnęło o losach 
miasta. 

Agencga Stefamiego podaje w tej spra- 
wie następujące szczegóły: Wskutek wylą- 
dowania marynarzy włoskich w forcie „Sul- 
tanie*, arabscy krajowey, należący do szcze- 
pów trypolitańskich, udali się na pokład 
okrętu admiralskiego i zawiadomili o swem 
poddaniu się, prosząc o zakaz bombardo- 
wania. 
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Takze niemiecki konsul, jako dziekan 
ciała konsularnego, poszedł na pokład okrętu 
admiralskiego i prosił admirała, by objął o- 
piekę nad porządkiem publicznym i opiekę 
nad życiem i mieniem cudzoziemskich kolo- 
nij w mieście, opuszczonem przez wojsko 
tureckie. : 

Wysadzono na ląd dalsze jeszcze kom- 
panie marynarki, wraz z działami i mitrajle- 
zami i obsadzono miasto Trypolis. 

W forcie „Sultanie“ pozostał odpowie- 
dnio silny oddział. 

Obsadzenie miasta odbyło się bez wy- 
padku. Wojsko, które wylądowało, pozostaje 
pod dowództwem kapitana okrętu Cagniego. 
Kontradmirał Borcadelmo zamianowany zo- 
stał gubernatorem Trypolisu. Niemiecki kon- 
sul generalny zawiadomił admirała Feravelli, 
że bombardowanie nie wyrządziło szkody ani 
w mieszkaniach Europejczyków, ani im sa- 
mym. Wozöle pociski włoskie wyrządziły w 
Trypolisie stosunkowo małą szkodę. Dom nie- 
mieckiego dragomana nieco jest uszkodzony. 
Ogółem padło podczas bombardowania 6 żoł- 
nierzy i 6 Zydów; 5 żołnierzy i 1 Żyd są 
ciężko ranni. 

Muzułmanie zachowują się bezczynnie, 
spędzając czas w meczetach, gdzie modlą się 
tylko, aby bombardowania nie podjęto na 
nowo. 

Tak więc przy zajęciu stolicy trypoli- 
tańskiej obeszło się bez nadmiernych wysił- 
ków i bez wielkiego krwi rozlewu. Inna 
rzecz, jaki obrót weźmie akcya militarna 
Włoch wewnątrz kraju, tam bowiem wedle 
zapowiedzi tureckich gotuje się zacięty opór, 
a jako sojusznik Turcyi wystąpi przeciwko 
Włochom przyroda pustynna, z którą kra- 
jowcy dają sobie jakoś radę, ale która Euro- 
pejezykom gotuje srogie udręczenia. 


Akeya ua morzu. 


Onegdaj rano, donosi Ay. Stefumiego, 
parowiec włoski, jadący pod białą tlagą od 
wybrzeży koło San Giovanni di Modna, za- 
atakowany został nagłe w sposóh zdradzie- 
cki strzałami. Włoski kontrtorpedowiee „Ar- 
tigliere“, który pełnił straż celem niedopn- 
szczenia przemycauia broni do Albanii i nie 
otrzymał jeszcze nakazu odpłynięcia od tych 


wybrzeży, na atak odpowiedział ogniem i 
zdołał parowiec włoski uratować. Kontrtor- 


pedowiec lekko uszkodzony, komendant ran- 
ny. Straty nieprzyjacielskie nie są znane. 

Angielski parowiec „Ochris“ — dono- 
szą z Salonik — zatrzymany został w dro- 
dze przez okręt wojenny turecki „Feth-i-bu- 
lent“. Podczas rewizyi ładunku turecey ofi- 
cerowie znależli 40 beczek prochu. Dlaiego 
odstawiono parowiec do portu w Salonikach 
i na razie uznano za skonfiskowany. 

Do B. Reutera nadeszła z Hodeżdy 
do Perim następująca wiadomość: Dnia 2 
b. m. rzuciły dwa włoskie okręty wojenne 
21 granatów na miasto. Jeden pocisk zato- 
pił łódź, towarzyszącą angielskiemu okręto- 
wi, który był w porcie na kotwicy. 

Wreszcie z Masawy otrzymała Ag. Stef. 
doniesienie, że do włoskiego krążownika tor- 
pedowego „Aretusy*, który na morzu Czer- 
wonem pełnił służbę nadzorczą celem ochro- 
ny włoskiego handlu, dano kilka strzałów 
działowych, zarówno z fortu Hodeżda, jak i 
z tureckiej kanonierki. Strzały ehybiły. Na- 
tomiast „Aretusa* w odpowiedzi zatopiła tu- 
recką kanonierkę, 

Włochy nie chea pokoju. 

Do Zeit piszą z Rzymu: By zapobiedz 
iluzyom co do przyszłego ukształtowania się 
stosunków międzynarodowych, należy przede- 
wszystkiem stwierdzić, że Włochy w dzisiej- 
szem położeniu bynajmniej nie są spragnione 
pokoju. W błędzie są dzienniki, które uwa- 
żają za rzecz naturalną, zrozumiałą samą 
przez się, że Włochy nie będą nie miały prze- 
ciw „honorowemn pokojowi“. Jeśli Włochy 
tak ochotnie poddały się moralnym przykro- 
ściom i materyalnym wysiłkom, jakie pociąga 
za sobą wojna, to uezyniły to dla osiągnięcia 
pewnego celn. Mają one wszelkie warunki 
po temu, by zwycięsko wyjść z wojny afry- 
kańskiej, a wówczas nie zgodzą się oczywi- 
ście nażadne okrojenie swego afrykańskiego 
programu. Byłoby to niedorzeczne, gdyby 
gwoli hasłu pokoju dobrowolnie ustępowały 
z korzystnej dzisiejszej pozycyi. 

Pod jednym tylko warunkiem mogłyby 
Włochy przystać i dzisiaj na pokój, a mia- 
nowicie, gdyby Turcya podała im na talerzu 
to wszystko, czego żądano w ultimatum z d. 
27 września b.r., a mianowicie bezwarunko- 
we i absolutne odstąpienie Trypolidy i Cy- 
renaiki bez zachowania zwierzchnictwa suł- 
tana w jakiejkolwiek formie i bez żadnego 
wynagrodzenia, chyba za zwrotem wartości 
dóbr tureckiej listy cywilnej i wakufu, a to 
na podstawie odpowiedniego porozumienia 
między obiema stronami. Jeżeli baron Mar- 
schall, któremu przypisują gorącą chęć inter- 
weniowania, osiągnie taki wynik w Konstan- 
tynopolu, to Włochom, ku wielkiemu zmar- 
twiemu nacyonalistów, wypadłaby broń z ręki. 
Ponieważ zaś we Włoszech nietylko nacyo- 
naliści, lecz także szerokie koła po za nimi, 
przekładają wojnę, jako pożyteczne skupienie 
sił, ponad letarg, upozorowany spokojnem ży- 


ciem konstytucyjnem, pokój więc nie da się | hr. Uwarowa, zaopatrując go uwagą, że „źródło, 
osiągnąć drogą żadnych przetargów, a tylko | z którego czerpał swe materyaly hr. Uwa- 
przez zupełne wykonanie żądań włoskich. Po- | row, jest jedynem wiarogodnem dla oceny 
średnik, pracujący nad dojściem pokoju do | niektórych części programu W. Kokoweewa“. 
skutku, nie może dziś liczyć na wdzięczność Zaraz na wstępie hr. Uwarow stwier- 
Włoch, a powinien liczyć się z oburzeniem, | dza, że przyszły kierunek rossyjskiej polityki 
z jakiem spotkałyby się wszelkie propozycye wewnętrznej zależy obeenie od dwu czynni- 
najdrobniejszych bodaj ustępstw ze strony | ków: od zamiarów nowego kierownika rzą- 
Włoch. Gdyby nawet mocarstwa zechciały | du, a powtóre od tego, jak przyjmie zamiary 
wywrzeć nacisk w Rzymie, to efekt takiego |; propozycye Kokowcewa Duma. Hr. Uwarow 
kroku byłby bardzo wątpliwy, a niekorzystnie | nie wątpi, że dzięki swym stosunkom i umie- 
musiałby odbić się na stosunkach międzyna- | jętności jednania sobie ludzi zdoła, Kokowcew 
rodowych. r ß .  |nawiązać najlepsze stosunki z Radą państwa, 
„O tem wszystkiem powinna zagranica bez uciekania się do środków, jakimi groził 
pamiętać, jeśli pragnie torować pokojowi Stołypin w marcu r. b. 
drogę. Kokowcew — zdaniem hr. Uwarowa — 
jest zdeklarowanym konserwatystą, ale nie 
zacofańcem. Być może, nie byłby doradzał 
ogłaszania manifestu październikowego, ani 
też powoływania do Życia ustawodawczej 
Dumy, skoro jednak już istnieją, nie będzie 
ich nigdy burzył, ani nawet wykrętnie pra- 
wą ich tłumaczył, do czego okazywano w o- 
statnich czasach wielką skłonność. Kokowcew 
nie ukrywał nigdy, że uważa zastosowanie 
art. 87-go ustaw zasadniczych przy wprowa- 
dzaniu ziemstw zachodnich za nieprawidło- 
we i okazał się w tym kierunku w marcu 
r. b. o wiele więcej stanowczym, aniżeli np. 
przedstawiciel kadetów, Makłakow. 

Hr. Uwarow stwierdza dalej, że w Du- 
mie czekają Kokowcewa rozpaczliwe ataki ze 
strony prawicowców i nacyonalistów, przy- 
czem, ma się rozumieć, wrogowie jego licza 
nietyle na swe siły, ilejna'zakulisowe intrygi 
i wpiywy tajne. Zastanawiające się nad kwe- 
styą, na jakiej podstawie opierać się będą 
wrogowie, atakując nowego premiera, twier- 
dzi hr. Uwarow, że prawdopodobnie ani nie 
na budżecie, gdyż go nie znają, ani teź nie 
na projekcie przyłączenia dwu parafij fin- 
landzkich, gdyz projekt ten ani nie ma pier- 
wszorzędnego znaczenia, ani też nie jest go- 
tów i niewiadomo, czy będzie znpełnie opra- 
cowany przed rozpoczęciem prae IV. Dumy. 
Natomiast pewne trudności nastręcza projekt 
ziemstw zachodnich. 

„Nacyonaliści i ezęść październikow- 
ców — wywodzi hr. Uwarow — ale tylko 
część, usiłować będą projekt ten przeprowa- 
dzić niezwłocznie po rozpoczęciu sesyi, jako 
coś w rodzaju ostatniej woli Stołypina. Pa- 
miętać jednak należy, że projekt ten, po pier- 
wsze nie jest faktycznie wyrazem poglądów 
samego Stołypina, zmieniony został bowiem 
bardzo poważnie przez Bałuszewa i Czicha- 
czewa, a powtóre, Ze sam rząd. zwłaszcza 
zaś najzagorzalsi obrońcy projektu, jak n. p. 
Szułgin, sami stwierdziii konieczność poczy- 
nienia w nim pewnych zmian. Wreszcie re- 
gulamin nie przewiduje uchwalania projektów, 
bez poprzedniego odsyłania jch do komisyi. 
Więc też choć dyskusya nad odesłaniem go 
do komisyi będzie bardzo burzliwa, projekt 
wkońcu zostanie odesłany, czyli sprawa ca- 
ła odroczona zostanie co najmniej do stycz- 
nia. A do tego czasu wiele zmienić się mo- 
że: uspokoją się napewno ostre porywy u- 
ważania wszystkiego, co powiedział Stołypi.., 
za nieomylne, wyłoni się spokojna krytyka 
i wprowadzone zostaną do projektu zmiany, 
które go uczynią bardziej możliwym do przy- 
jęcia, a przedewszystkiem bardziej sprawie- 
dliwym.* 

Najniebezpieczniejszą jednak sprawą dla 
nowego premiera jest — zdaniem autora — 
kwestya chełmska. Odnośny projekt prawa już 
został wniesiony do Dumy i, być może, znaj- 
dzie się na porządku dziennym zaraz po roz- 
poczęciu sesyi. Kokowcew, prawdopodobnie, 
na początku sesyi nie przodsiawi Dumie ża- 
dnej deklaracyi, jednak względem tej kwe- 


Stanowisko Grecyi. 

Mimo zapewnień ze strony Turcyi, że 
nie myśli rzucać się na Tesalię, jak z po- 
czątku głoszono i oficyalnego oświadczenia 
Grecyi, że obce jej są zamiary skorzystania 
z przykrego położenia Turcyi — prasa za- 
graniczna nieustannie bierze w rachubę mo- 
żliwość dywersyi greckiej i zawczasu już 
rozpatruje widoki, jakie ona miećby mogła. 

Grecya posiada wojska 82.000 ludzi, a 
razem z armią terytoryalną około 150.000. 

W r. 1897 Grecya w wojnie z Turcyą 
poniosła niezwykle szybką i ciężką klęskę. 
Armia jej od tego czasu nie została jeszcze 
zreorganizowana pomimo usiłowań w tym 
kierunku, czynionych przez kilkakrotne re- 
wolucye wojskowe ostatnich czasów. Ale sam 
fakt, że oficerowie greccy tak namiętnie pra 
gnęli tych reform, aby dokonać zemsty nad 
Tureya i przyłączenia Krety do Grecyi, każe 
przypuszczać, że wraz z ogólnym, niewątpli- 
wym postępem Grecyi, wojsko jej już niczem 
nie przypomina tchórzliwych pułków % roku 
1897. 

Flota grecka, choć słaba, nabiera teraz 
znaczenia. Liczy ona II okrętów o 130 dzia- 
łach i 2087 marynarzach załogi. 

Większe jeszcze znaczenie, wobec ewen- 
tnalnego przystąpienia (irecyi do akeyi wło- 
skiej. miałaby grecka fiota handlowa, która 
rozwinęła się zadziwiająco i posiadała we- 
dlug obliczeń, dokonanych w r. 1900, ogólną 
pojemność 556.000 tonn, to jest więcej, niż 
Austro-Węgry miały w r. 1908 (447.786 tonn). 
Ta fota handlowa pod osłoną włoskich krą- 
żowników mogłaby posłużyć do przewożenia 
sił greckich i włoskich w dowolne punkty 
Tureyi europejskiej i wywrócić wszelkie tu- 
reckie obliczenia strategiczne. Dalej, wobee 
bezsilności Turcyi na morzu, wszystkie wy- 
spy greckie. należące teraz do Tureyi, mo- 
głyby stać się łupem zwycięzców. 

W pierwszym rzędzie idzie tu o Kretę, 
której mieszkańcy skorzystaliby z każdej 
sposobności, by zrzucić z siebie jarzmo tu- 
reckie. 

Na razie wszakże obawy o to są przed- 
wczesne, na straży bowiem pokoju na Bałka- 
nach stoi Europa, która ma nietylko silną wolę 
powstrzymać wszelkie przeciwko stałus quo 
wymierzone zakusy, lecz także ma środki po 
temu, by wolę swą przeprowadzić. 


Turyn. Prezydent ministrów Giolitti 
przybył tutaj. Tłumy urządziły mu owacyę, wo- 
łając: Niech żyje włoski Trypolis! 

Londyn. Jak z Konstantynopola do- 
noszą, Kiamil basza przyjął w tych dniach 
korespondenta angielskiego, wobec którego 
zapewniał, że jest największym przyjacielem 
Anglii i cieszyłby się, gdyby stosunki an- 
gielsko-tureckie zacieśniły się. 

'Turcya. zdaniem Kiamila baszy, nie my- 
sli o odstąpieniu Trypolidy i bronić się be- 
dzie do ostatka, chyba, że mocarstwa znajdą 


jakiś modus vivendi. styj będzie musiał zająć wyraźne stano- 
Kair. (Niem. Tow. kabl.) Prasa krajo- | wisko. 
wa agituje silnie za bojkotem towarów wło- DI i ARA A. . h 
skich. Kilka mahometańskich Towarzystw 11 80 ee U 0 wag” 
warow — nie stanowi tajemnicy, że Ko- 


wycofało swe kapitały z Banco di Roma. 
Rząd turecki zawiadomił rząd egipski, ze la- 
tarnie morskie w portach tureckich mają być 
zgaszone. Dyrektor generalny egipskich por- 
tów zwrócił się o interwencyę do rządu an- 
gielskiego, który zarządził, aby latarni mor- 
skich w portach egipskich nie gaszono. 

Londyn. Według tradycyjnego zwy- 
czaju pułkownik Kears zawiadomił giełdę o 
oświadczeniu neutralności Anglii wobec woj- 
ny włosko-tureckiej, W uroczystym pochodzie 
pułkownik w towarzystwie 3 oficerów poli- 
cyi udał się do budynku giełdy. Liczne tłu- 
my ludności brały udział w tym akcie pań- 
stwowym, okazując respekt, jaki Anglicy zwy- 
kle objawiają wobec czynńości wykonawczych 
w imieniu króla. 

Berlin. Berl. Tagblatt otrzymał z 
Konstantynopola wiadomość, że Tureya po- 
cichu gromadzi 600.000 ludzi, którzy będą 
dyslokowani nad granieą europejską, 


kowcew nie żywił nigdy specyalnych sympa- 
tyj dla dziecka biskupa Enloginsza i hr. Wto- 
dzimierza Bobrińskiego. On lepiej, niz kto- 
kolwiek inny, wie, jak trudno odrywać część 
kraju i przerabiać ją na vowo. Po przykład 
nie potrzebował sięgać daleko: znalazł go w 
południowej Besarabii. która dotąd rządzi 
się prawami rumufskiemi, I wątpliwą jest 
wogóle rzeczą. czy nowy prozes ministrów 
podziela poglądy poprzednika swego na wła- 
ściwość i pilną potrzebę stworzenia nowej 
gubernii dla biskupa Eulogiusza. Przebieg 
jednak dyskusyi zmusić może Kokowcewa do 
wypowiedzenia swego pogiądu. Nie sądzę, 
aby uważał za możliwe ukryć go. Można so- 
bie wyobrazić, jakie lamenty podniosą się 
wówczas na prawicy. I dlatego — kończy hr. 
Uwarow — uważam sprawę chełmską za 
najniebezpieczniejszą dla nowego prezesa mi- 
nistrów w Dumie.* 


Wreszcie br. Uwarow przypuszcza. że 
kwestya wyższych zakładów naukowych nie 
da powodu do zaostrzenia! się stosunku po- 
między Dumą a nowym pr;mierem, gdyż naj- 
drażliwsza sprawa żeńskieyo Instytutu medy- 
cznego jeszcze przed rozpczzęciem sesyi Za- 
łatwiona będzie pokojowo. 


Kokowcew 
a najbliższa przyszłość Rossyi. 


Moskiewskie Utro Rossii zamieściło 
pod powyższym napisem artykuł posła Dumy 


ei 
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Ruch monarchistyezuy w Portugalii. 


Uznanie republiki portugalskiej przez 
Europę niewiele snać przyczyniło się do jej 
ntwierdzenia, Republika ta widocznie tylko 
przemocą narzucona, znacznej części ludności 
dotychczas wydaje się nieodpowiednią forma 
ustroju. Sympatya szerokich kół w Portugalii 
dla monarchizmu nie dała się przygłuszyć i 
od pewnego czasu coraz energiczniej dąży do 
przywrócenia napowröt królestwa. 

Władze republikańskie zapewniają 
wprawdzie, że powstanie NA północy zostało 
zupełnie stłumione, monarchiści jednak nie 
przestają niszczyć w dalszym ciągu torów ko- 
lejowych i mostów. Na pociąg w pobliżu 
willi Radam rzucono 5 bomb. Więzienia są 
przepełnione aresztowanymi monarchistami. 

W otoczeniu króla Manuela, bawiącego 
w Londynie, otrzymano z Portugalii wiado- 
mość, że w prowineyach Minho i Tras os 
montes wybuchła rewolucya pod hasłem przy- 
wrócenia monarchii. Braga, Guimaires, 
Chaves i Braganza proklamowano rzekomo 
monarchię, a wojska tamtejsze przyłączyć się 
miały do monarchistów, których siły wsku- 
tek tego. wzrosty do 6000 ludzi. Ludność 
wiejska — wedle tej wersyi — wszędzie 
sprzyja monarchii. Oporu można spodziewać 
się tylko w Lizbonie 1 Oporto. 

Do Agencyt Havasa „donoszą z Lizbo- 
ny: Wczoraj przed południem wtargnął od- 
dział 700 monarchistów do Portugalii w o- 
kręgu Braganza i obsadził różne miejscowo- 
ści. Do oddziału tego przyłączyło się około 
2000 ludzi, zdolnych do broni, zgromadzo- 
nych w tej okolicy. Monarchiści, przybywa- 
jący w Vinhaes, oczekują przybycia innych 
jeszcze posiłków pod wodzą Conceiry, poczem 
wtargną w głąb Portugalii, 

7 Oporto nadchodzi wiadomość, Ze wezo- 
raj aresztowano tam kilku oficerów. W wię- 
zieniu jest 150 politycznych więźniów. 

W półurzędowej nocie potwierdza rząd 
portugalski, że monarchiści przybywają obe- 
enie w Vinhaes, i dodaje, że miasta Bra- 

anza i Hawes są obsadzone przez silne od- 
działy republikańskie. Połączenie z Braganzą 
znów przywrócono. Wojsko zastrzeliło trzech 
powstańców, którzy próbowali zniszczyć tor 
kolejowy. 

Trzydziestu monarchistów było rannych 
podczas próby wtargnięcia do Macedo dos 
Uavalleiros. 

W kołach rządowych głoszą, że repu- 
plikańskie wojska osaczyły już monarchistów. 


KRONIKA. 


Lwów, 7 października. 

— Kalendarz. 

Niedziela (8 października) : 

Brygidy wdowy. — Wojsława. — J ewrosyi. 

Wschód słońca o godzinie 5-36 rano za- 
chód słońca o godzinie 4'49 po południu. 

Poniedziałek (9 października): 

Wincentego. — Dogomosta. — Joanna b. 

Wschód słońca o godzinie 537 rano, za- 
chód słońca o godzinie 447 po południu. 


— Kalendarzyk myśliwski. W mie- 
siącu październiku wolno polować na: zające, 
jelenie, kozły (rogacze), borsuki, cietrzewie i 
głuszee, bażanty i kuropatwy, przepiórki, dzikie 
gołębie, pardwy i dropie, ptactwo błotne i 
wodne. 


Sprzedawać 


zwierzynę 
łowną. 


wolno: wszelką 
Przez cały rok wykluczone są z polowa- 
nia, a tem samem sprzedaży: łanie, sarny (ko- 
zy), cielęta, spiczaki, tudzież kury głuszców i 
cietrzewi. 


— JE. P. Namiestnik dr. Michal 
Bobrzyński nie będzie udzielał audyeneyj w 
przyszłym tygodniu we wtorek i środę. 

— Wiadomości osobiste. P. Sylwester 
Pełłech, sędzia w Ottynii, przybrał wskutek 
adopeyi nazwisko Sylwester Pełłech-Łyczkowski. 


— Sensacyjna kradzież w Towarzy- 
stwie przyjaciół sztuk pięknych. Jedno z 
pism lwowskich donosi, że dziś jacyś akade- 
miey wzięli z wystawy obraz Kossaka z pier- 
wszej sali i zanieśli do redakcyi, celem wyka- 
zania jak się u nas pilnuje zbiorów. Tym- 
czasem na obecnej wystawie nie ma 
zupełnie obrazów Kossaka — w pier- 
wszej zaś sali wiszą tylko obrazki p. Frome- 
ra, w drugiej i trzeciej mieści się wystawa 
fotograficzna w czwartej są obrazy Niemczykie- 
wieza, w piątej Fałata, szósta sala jest pusta. 

Jak się przekonaliśmy, rzeczywiście skra- 
dziono ale nie obraz, lecz malutką fotogra- 
fijkę Władysława Kossaka i nie z pierwszej 
sali, „prawie w oczach kasyerki“, lecz z sali 
trzeciej. Takiej „sztuki“ można łatwo dokqnać 
jeśli się zważy, że całą rzecz można było scho- 
wać do kieszeni. Nie było z czego robić sen- 
sacyi i — szkodzić Towarzystwu. 
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— Poświęcenie nowego dzwonu dla 
kościoła św. Elżbiety odbędzie się dnia 22 bm. 
o godz. 11 przed południem. Dzwon ten, wy- 
konany w odlewarni Felezyńskich w Kaluszu, 
posiada cztery płaskorzeźby: Matki Boskiej Czę- 
stochowskiej, św. Jacka, św. Stanisława Kostki 
i św. Wojciecha, oraz napis w języku polskim: 
„Odlany roku Pańskiego 1910 w 500 rocznicę 
Grunwaldu — staraniem niewiast polskich*. 

— % konserwatoryum gal. Towarzy- 
stwa muzycznego. Dyrekcya konserwatoryum 
ogłasza ponownie konkurs dla zamierzających 
poświęcić się fachowo nauce gry na dętychin- 
strumentach : flecie, oboju, klarnecie, fagocie, 
waltorni, trabie, puzonie. — Podania o przy- 
jęcie na jedno zpowyższych miejse bezpłatnych 
dla uezniów niezamożnych przyjmuje kancela- 
rya konserwatoryum ul. Chorążezyzny I. 7 do 
włącznie 15 b. m. — Do podania należy do- 
łączyć: 1. metrykę urodzenia, 2. świadectwo 
ukończenia 4 klasy normalnej, 3. świadectwo 
ubóstwa. Wiek przepisany nieprzekroczony 15 
rok życia. — Nauka trwać będzie lat 5, a po 
jej ukończeniu uczniowie otrzymają dyplom, 
umożliwiający im objęcie posad członków or- 
kiestry, Wykształcenie obejmuje obok gry na 
jejaym z wymienionych instrumentów, także 
Zuäatkowo śpiew choralny, grę na fortepianie, 
tudzież przedmioty teoretyczne, zasady muzyki, 
harmonia, historya, a dla zdolniejszych kon- 
trapunkt, kompozycya i instrumentacya, tudzież 
czytanie partytur i dyrygowania. 

— W Kole literacko-artystycznem jutro 
(niedziela) na dochód chorego dziennikarza „Wie- 
czór artystyczny” z literackim współudziałem 
Kornela Makuszyńskiego, Jana Pietrzyckiego, Sta- 
nisława Wasylewskiego, oraz artystki opery Ste- 
fanii Marynowiczówny i artystki dramatu Ste- 
fanii Miehnowskiej. 

— Igrzyska polskie, które urządza 
„Tow. zabaw ruchowych* w czasie od 14 do 
18 b. m., zapowiadają się bardzo dobrze, byle 
dopisała pogoda. 

Zawody footballowe ze względu na to, że 
zgłosiło się do nich 8 drużyn, będą musiały 
już się rozpocząć we wtorek, 10 b. m, a to we 
wtorek walczyć będą: Czarni I. z Spartą i Po- 
goń I. z Lechią; we środę: Pogoń II. z Litwą 
i Czarni I. z Czarnymi II.; we czwartek: Po- 
goń I. z Spartą i Czarni I. z Lechią; w pią- 
tek: Czarni II: z Litwą i Pogoń I. z Pogonią 
II. Dalszy ciąg zawodów podany zostanie w 
najbliższych dniach. 

Turniej szermierzy odbędzie się w sobotę, 
14 b. m., o godz. 8 wieczorem w Pałacu spor- 
towym (ul. Zielona), na który wstępy dopu- 
szczone będą jedynie za zaproszeniami, a pra- 
wdopodobnie odbędzie się jeszcze w następnym 
dniu „Akademia szermiereza“, ta już jednak za 
opłatą wstępów. 

Pływanie, z powodu panującego zimna, 
musi być wyeliminowane, a w jego miejsce w 
nowożytnym pięcioboju wstawiony zostaje skok 
w dal z rozbiegiem. 

Pozatem odbędzie się w parku T. Z. R. 
w sobotę o godz. 3 po południu: trójskok z 
rozbiegiem i bieg rozstawny 1609 m., na dro- 
dze chód 20.000 m., (który się miał według 
programu odbyć w niedzielę). W niedzielę od- 
będą się o godz. 9 rano zawody w jeździe kon- 
nej i bieg na przełaj 6000 m., po południu 
zaś pięciobój klasyczny i wyścig cyklistöw 50 
klm. Program na dalsze dni niezmieniony. 

Dla tych, którzy pragnęliby oglądać wszy- 
stkie w program igrzysk wchodzące zawody, 
wydawane będą dla całego szeregu zawodów kar- 
ty wstępu, a to dla osób dorosłych w cenie 2 
kor. (z użyciem trybun 3 kor.), a dla młodzie- 
ży szkolnej po 1 kor. Wstępy jednorazowe wy- 
nosić będą dla osób dorosłych 60 hal, dla 
młodzieży szkolnej 80 hal. Miejsce na trybunie 
jednorazowo 1 kor. Bilety te będą od 10 b. m, 
do nabycia w Sekretaryacie T. Z. R. (ul. Lin- 
dego 5) eodziennie od godz. 3 do 5 po połu- 
dniu. 

Drużyny, wzgłędnie osoby, które przy 
zgłoszeniu się nie złożyły wpisowego. mają je 
złożyć najdalej do 10 b. m. godz. 5 wieczo- 
rem w Sekreteryacie T. Z. R., w przeciwnym 
bowiem razie uważane będzie zgłoszenie jako 
nieważne. 

— Z »Ula«, nadscenki literacko-artysty- 
eznej, otrzymujemy następujący komunikat: Po 
dużem powodzeniu w ubiegłym sezonie i po 
nadzwyczaj udałych występach letnich na pro- 
wineyi i w miejscach kąpielowych wrócił „Ul“ 
do Lwowa i rozpoczyna sezon zimowy z dniem 
30 października w wydzierżawionej na rok ca- 
ły do wyłącznego użytku sali teatralnej do- 
tyehezasowego „Casina de Paris“. „UI“ po- 
większa swój repertuar znacznie i przybiera do 
swego grona artystycznego wiele nowych sił. 
Między Imnemi panie: Józefę Delius (Lwowian- 
kę śpiewaczkę) występującą dotąd na scenach 
zagranicznych, oraz Zofię Sławińska, b. artyst- 
kę sceny lwowskiej, poznańskiej, a ostatnio 
„Momusa warszawskiego“, Z panów zaangażo- 
wał zarząd „Ula“ Benedykta Herza, znanego 
literata warszawskiego, bajkopisarza i recyta- 
tora — i Cyryla Danielewskiego, głośnego au- 
tora sztuk popularnych, wesołych wierszy i in- 
nych utworów literackich. Panowie Herz i Da- 
nielewski pełnić będą naprzemian obowiązki 
eonfereneieröw „Ula“. — Nowy program „Ula“ 
obfituje w szereg dowcipnych pieśni, deklama- 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 8 października 1911. 


cyj i utworów prozą. 
jak zazwyczaj revue. Nosi tytuł „Sen dzienni- 
karza“, a występują w niej wyłącznie figury 
z aktualnych zdarzeń w świecie politycznym, 
literackim i artystycznym. 

Nowością zupełną, nieznaną dotąd we 
Lwowie, będą włączone w program „Ula“ dya- 
logi i mniejsze utwory sceniczne najznakomit- 
szych naszych i obcych autorów tak z powa- 
źnej, jak i żartobliwej literatury. Do wykona- 
nia tych utworów zaangażowane będą nowe siły. 

Kierownictwo literackie i reżyserskie tych 
wysoce artystycznych rzeczy objął p. Adam 
Zagórski. 

— Otwarcie wystawy kościelnej, u- 
rządzonej przez Sodalicyę Maryańską lwowską, 
nastąpi w dniu jutrzejszym. Wystawa pomie- 
szczoną została w lokalu sodalicyjnym: ul. 
Teatralna, 1. 3 I. p. p. Godziny ekspozycyi od 
10 do 1 w południe i od 3 do 6 wieczorem 
przy świetle elektrycznem. Wystawa, jak to już 
wspomnieliśmy, zawiera między innemi wprost 
imponujący zbiór ornatów, w których sporo o- 
kazów artystycznych i cennych zabytków staro- 
żytnych. 

— Dwie zapomogi po 75 ker. z fun- 
duwu im. bł. p. Jakóba Piepesa-Poratyńskiego, 
przeznaczone dla podupadłych wdów po człon- 
kach zawodu aptekarskiego, zostaną rozdane 
dnia 19 b. m. we Lwowie. Podania udokumen- 
towane należy wnieść na ręce przewodniczącego 
gremium aptekarzy Galicyi wschodniej, apteka- 
rza p. Karola Sklepińskiego we Lwowie do 15 
b. m. 

— Kierownictwo Teatru artystyczne- 
go objął — jak nas informują — pan Dante 
Baranowski, krytyk teatralny i muzyczny, oraz 
długoletni kierownik lwowskich teatrów ludo- 
wych. Teatr artystyczny już w najbliższych 
dniach wyjeżdźa do miast prowincyonalnych, 
rozpoczynając właściwe tournee od Przemyśla, 
w którym 10 b. m. wystawi „Anatola“ Schnitz- 
lera oraz Szalome Ascha „Czasy Mesyaszowe“. 
W dalszym ciągu wymienieny teatr wystąpi w 
Jarosławiu, Rzeszowie i Tarnowie. 


— Wybór członków Rady powiatowej 
Iwowskiej z koła wyborczego wielkiej własno- 
ści ziemskiej dokonany wczoraj, dał wynik na- 
stepujacy: wybrani zostali pp.: JE. Dawid 
Abrahamowicz, Jan Bałtarowiez, Włodzimierz 
Malczewski, Stanisław Mars, Adam Papara, 
Mieczysław Rossowski, Jam Seferowiez, Jan 
Kanty Stojowski, dr. Edward Stroynowski i ks. 
prałat Józef Zajchowski. 

Z koła wyborczego miasteczek wybrani: 
Waleryan Krzeczunowiez i ks. kanonik Wojto- 
wicz z Jaryczowa. 

Z koła wyborczego najwyżej opodatkowa- 
nych w przemyśle: Leopold Baczewski i Dawid 
Chill ze Szezerea. 


— Niewypłacalność. Galicyjski Zwią- 
zek wierzycieli we Lwowie ogłasza niewypła- 
calność firm kupieckich bławatniczych : Jakób 
Neger w Sanoku; Jakób i Treindl Rittermann 
w Krakowie; Bernard Reich w Stryju. 

— Pokaz drobnej reklamy, urządzony 
przez Towarzystwo sztuki stosowanej „Zespół* 
w sali lwowskiego Instytutu technologicznego 
odpowiada widocznie potrzebie i osiągnie nie- 
wątpliwie cel zamierzony; że przyszedł w porę 
wnosić można z żywego zainteresowania się 
naszej publiczności. Przez kilka zaledwie dni 
skromny ten a artystycznie urządzony pokaz 
ściągnął wiele osób, przeważnie z kół intereso- 
wanych przemysłowców, dla których reklama 
poważna i artystyczna jest najskuteczniejszym 
śronkiem wyróżnienia się wśród innych. Dla- 
tego też za poparcie pokazu należą się słowa 
uznania Instytutowi technologicznemu. Zamknię- 
cie pokazu nastąpi nieodwołalnie w niedzielę, 
dnia 8 b. m., o godz. 4 po południu. 

— Listonosz wiejski. Z dniem 16 b. m. 
zaprowadza dyrekcya poczt i telegrafów przy 
urzędzie pocztowym w Kańczudze tygodniowo 
sześciorazową służbę listonosza wiejskiego dla 
miejscowości: Sieterz i Siedleczka. 

— Lieytacya. Dnia 10 b. m., o godzi- 
nie 9 rano odbędzie się w magazynach towa- 
rowych na stacyi w Drohobyczu publiczny prze- 
targ niepodjętych towarów. 

— Wychodźtwo do Brazylii. Polskie 
Towarzystwo emigracyjne donesi nam, że wsku- 
tek nagłego rozporządzenia rządu brazylijskiego 
zawieszony został bezpłatny przewóz emigran- 
tów do Parany. Rozporządzenie to wywołała oko- 
łiczność, że w Paranie niema na razie wymie- 
rzonych gruntów dia kolonistów i nowi przy- 
bysze zmuszeni byliby na przydzielenie im lo- 
tów wyczekiwać przez dłuższy czas w barakach 
w bezczynności z narażeniem siebie na niebez 
pieczeństwo wybuchu epidemii, a rządu na 
znaczne koszta, połączone z ich żywieniem. 

Natomiast w dalszym ciągu trwać będzie 
bezpłatny przewóz emigrantów do stanów bra- 
zylijskich Minas Geraes, Sta Catharina i Rio 
Grande do Sul. Z prowineyj tych dla osadni- 
ków polskich stosunkowe najlepiej nadaje się 
Rio Grande do Sul, gdzie warunki klimatyczne 
są takie same jak w sąsiedniej Paranie, liczba 
polskich mieszkańców wynosi przeszło 20.000 
isą już większe polskie osady rolmicze, jak n. p. 
Ijuby, Marianna Pimentel, Guarany i t. d. O ile 
więc, pomimo powstrzymania bezpłatnego prze- 
wozu do Parany, decyduje się kto jechać na 


Zakończy program — | koszt rządu brazylijskiego go do Brazylii w cha- 


rakterze osadnika, powinien wybierać stan Rio 
Grande do Sul, gdyż w prowineyi Sta Catha- 
rina przeważają Niemcy, którzy zajęli już naj- 
lepsze grunty, Minas Geraes zaś dla osadników 
naszych zupełnie się nie nadaje i polskich ko- 
lonij niema tam wcale. 

ZA Zgubiono: pp. Antoni S., Józef Z., 


| Marcin S. i Bolesław Cz. zgubili swoje indeksy 


uniwersyteckie, 


A Znaleziono: do portyera hotelu Po- 
znańskiego przy ul. Kamińskiego przybłąkał się 
biały pudel; w Kasynie de Paris znaleziono pu- 
lares z 30 koronami, zaś na ul. Sadownickiej 
pulares z kwotą 9 kor. 60 hal; na pl. Gołu- 
chowskich znaleziono kartę jazdy tramwayem 
elektr., wystawioną na imię p. Oskara Reizesa. 


A Na dowcipny pomysł wpadł Josel 
Spiegel, 16 letni kelner u p. Zehnguta: Oto 
rozgłosiwszy, że wygrał terno w sumie 2600 
kor., które urząd loteryjny ma mu wypłacić 
5 b.m., pożyczał od znajomych i kolegów roz- 
maite kwoty, obiecując zwrócić je z sowitym 
procentem. W ten sposób naciągnął łatwowier- 
nych na przeszło 200 koron. 

Sprawa dopiero wyjaśniła się, gdy minął 
termin wypłaty terna. Pomysłowego młodzieńca 
zamknięto w aresztach policyjnych. 

A Po rozprawie nowa rozprawa. 
Stefania Nagrodzka, żona murarza i Tekla Ko- 
marnieka, żona cukiernika, wyszedłszy onegdaj 
2 sali sądowej, gdzie „prawowały się o honor“, 
rzuciły się w ul. Kazimierzowskiej na' siebie i 
tak się poraniły, że musiano je na stacyi ra- 
tunkowej opatrzyć, a następnie sprowadzić na 
policyę. 

Epilog tej sprawy odegra się znowu w 
sądzie, gdzie obie będa się upominały o honor. 

ZA Z I. piętra skoczyła Aniela Pilsza- 
kowa, żona emerytowanego, przy ulicy Szepty- 
ekich 1. 61, uciekając przed mężem, który do- 
stał ataku szału i groził jej nożem w ręku. 
Pilszakowa doznała licznych obrażeń, tak, że 
musiano ja odwieść do szpitala powszechnego. 


A Zamach samobójczy. Wczoraj usi- 
łowała odebrać sobie życie wystrzałem z re- 
wolweru dwudziestoletnia panna, nieznanego 
narazie nazwiska, zamieszkała przy ulicy Szepty- 
ekich l. 10. Ranna niebezpiecznie odstawiło 
pogotowie Towarzystwa ratunkowego do szpi- 
tala powszechnego. 

Powód zamachu samobójczego nieznany. 

ZA Umyslowo chorego mężczyznę nie- 
znanego nazwiska, który nagi biegał wczoraj 
po placu Smolki, przytrzymała policya i oddała 
w opiekę komisaryatowi II. dzielniey. 

ZA Za dreczenie zwierząt ukarała po- 
lieya grzywną Mechla Schlagera. Schlager je- 
cha? ciężkiem wozem, do którego był zaprzę- 
żony koń z odparzoną do kości piersią i bił go 
niemiłosiernie. 

A Poparzenie. Dziś przed południem 
zbliżył się zajęty w pasażu Mikolascha, przy 
centralnem ogrzewaniu, palacz, Franciszek Bie- 
niarz, tak nieostrożnie do wentyli kotła, że 
para buchnęła mu twarz i poparzyła ją mu 
dotkliwie. Zaopatrzyło go pogotowie Towarzy- 
stwa ratunkowego. 


A Kronika policyjna. Kupiec Aron 
Neuman w Krechowie, doniósł wezoraj lwow- 
skiej policyi, że przed kilku dniami, gdy wraz 
z rodziną bawił na modlitwach w Dolinie, ja- 
cyś złodzieje splondrowali jego mieszkanie w 
Krechowieach i zabrali z łóżek pierzyny i po- 
duszki, a z rozbitego kufra złote pierścionki i 
kolezyki z dyamentami. Łaczna szkoda wynosi 
700 kor. 

Z mieszkania Pauliny Czarnik, przy ul. 
Janowskiej l. 46, skradziono ubiegłej nocy kilka 
sztuk damskiej garderoby wartości 100 kor. 

Wieśniakowi Józefowi Chomyskiemu skra- 
dziono z wozu w ulicy Łyczakowskiej dwa worki 
ziemniaków i bat. 

+ Zmarli: w ostatnich dniach, we Lwo- 
wie, Olimpia Podlewska, wdowa po pułkowniku, 
w 78 r. życia; Franciszka Hankowa, wdowa 
po urzędniku bankowym, w 67 r. życia; Magda- 
lena Pirożyńska, żona właściciela dorożek, w 
55 r. życia; i 

w Uhnowie, dr. Bernard Kibitz, tamtejszy 
lekarz. ; 


— Ks. Achmed Fuad. Do Wiednia 
przybył onegdaj po kilkutygodniowej kuracyi 
w Karlsbadzie egipski książę, Achmed Fuad, 
syn Kedywa Ismala baszy, twórcy kanału Su- 
ezkiego. Ks, Fuad pozyskał sobie w Egipcie 
głośne imię jako twórca egipsko-arabskiego Uni- 
wersytetu w Kairze, którego był pierwszym re- 
ktorem, a zarazem prezesem Rady administra- 
cyjnej. Działalność swą dla celöw kultury pra- 
gnie obecnie rozszerzyć na tworzenie wyższych 
szkół o typie europejskim. W tym celu zwrócił 
się do P. Ministra spraw zagranicznych hr. 
Aehrethala, który przyrzekł mu poparcie jego 
daleko idących planów. Zgodzono się na to, że 
pięciu lub sześciu uczniów egipskich będzie po- 
bierało stale studya wyższe w Wiedniu, Ks. 
Fuad udał się następnie do ratusza, Tam 
oprowadzał go burmistrz miasta, dr. Neumaper, 
który w dyskusyi na temat projektów oświato- 
wych księcia poddał myśl, by organizacyę ros- 
począć od podstaw, zatem od przygotowania 
szkolnietwa ludowego. Kwestyę kształcenia mło- 
dych Egipeyan podda dr. Neumayer na prośbę 
księcia pod obrady Rady miasta, 


— Balon z niemieckimi uczonymi. 
Z Radomia donoszą: We wsi Bukowna spadł 
balon niemiecki z kilku pasażerami. Gdy wła- 
dze przybyły, zeglarze napowietrzni wylegity- 
mowali się jako „uczeni* z Wrocławia. Puszczo- 
no ich wolno, balon zaś pozwolono wyekspe- 
dyować, 

— Proces hr. Manziniego. Przed są- 
dem cywilnym w Budapeszcie toczy się proces 
rozwodowy hr. Manziniego, z powodu.jego o- 
skarżenia żony o wiarołomstwo. Początkowo 
sprawa toczyła się przed sądem we Florencji, 
następnie hr. Manzini, pragnąc, aby żona na 
wypadek otrzymania rozwodu, nie nosiła nadal 
jego nazwiska, przyjął poddaństwo węgierskie. 
Do rozprawy będzie pociągnięty cały szereg 
świadków, między innymi poeta Gabryel d'An- 
uunzio, przeciw któremu w pierwszym rzędzie 
zwraca się pedejrzenie męża, Na obronę swą 
hrabina Manzini zwraca się 2 podobnemi oskar- 
żeniami przeciw mężowi. 
10-lecie zakładu ks. Bosko w 
Oświęcimiu. Dnia 15 b. m. obchodzić będą 
księża Salezyanie w Oświęcimiu 10-letnią ro- 
cznicę poświęcenia pierwszego zakładu salezyań- 
skiego na ziemi polskiej, Program uroczysto- 
ści będzie następujący: Sobota 14 paździer- 
nika: O godz. 4 po poł. przyjęcie ks. biskupa 
Anatola Nowaka, sufragaua krakowskiego, a 0 
godz. 5 pierwsze nieszpory i bierzmowanie w 
odrestaurowanym kościele podominikańskim. Nie- 
dziela 15 października: Od godz. 5 rano aż do 
sumy odprawiać się będą Msze św. i dana bę- 
dzie sposobność przystąpienia do spowiedzi sw.; 
o godz. 7 Msza św. wspólna, celebrowaua przez 
ks. Pawła Alberę, generała Zgromadzenia sa- 
lezyańskiego, z generalną komunią św.: o godz. 
8 przyjęcie wychowanków zakładu ks, Lubo- 
mirskiego z Krakowa i przyjmowanie procesyj 
z miejscowej i okolicznych parafij, a o g. 11 
suma pontyfikalna, celebrowana przez ks. bi- 
skupa; kazanie wygłosi O. Zygmunt Janicki, 
a zakonu 00. Reformatów. O godz. 3 po połu- 
dniu nieszpory z błogosławieństwem, poczem w 
pół godziny odbędzie się w wielkiej sali tea- 
tralnej uroczysty wieczór z przemową adw. dr. 
Ludwika Gąsiorowskiego, po której nastąpią 
deklamacye byłych i obecnych wychowanków 
zakładu, przeplatane muzyka i śpiewami. 

— Wejście w życie zapisu. Z Warsza- 
wy donoszą: Zapis s. p. Feliksa Wojniłowicza, 
urzędnika b. Banku Polskiego 2 r. 1860 w kwo- 
cie 300 rubli, wzrósł obecnie do 4000 rubli i 
oddano go teraz do dyspozycyi na kształcenie 
wychowanka przytułku Dzieciątka Jezus w kie- 
runku medycznym, stosownie do woli zapiso- 
dawcy. 

— »Mejer Ezofowicza w kinemato- 
grafie. Tymi dniami w warszawskim kinema- 
tografie „Sfinks“ po raz pierwszy demonstro- 
wano zdjęcia, osnute na tle znanej powieści 
Elizy Orzeszkowej „Mejer Ezofowiez“. Role 
odgrywali aktorzy teatru artystycznego w War- 
szawie. Z ekranu wiał silny nastrój. Całość 
wypadła doskonale tak pod względem wyko- 
nania ról, jak i motywów natury pięknie uje- 
tych. Kierownikiem inscenizacyi był p. Józef 
Sulnicki. 

— Chrzeseianska gazeta Zargonowa. 
Misyonarze z Anglii zaczęli przysyłać do War- 
szawy, Łodzi i innych miast redagowane przez 
nich pismo żargonowe, formatu wielkiego dzien- 
nika, mające na eelu propagandę religii chrze- 
ściańskiej wśród Żydów, władających jedynie 
żargonem. 

— Stowarzyszenie artystów. W Lu- 
blinie odbyło się przedstawienie inauguracyjne 
pierwszego w Królestwie Stowarzyszenia udzia- 
łowego artystów i artystek dramatycznych. Grano 
„Królowę Jadwigę". 

— Ujęcie rozbójnika. Z Suwałk do- 
noszą: Od kilku lat grasował w okolicy młody 
rozbójnik Ludziuś, który był postrachem wsi i 
miast. W tych dniach otoczony przez 20 strażni- 
ków ziemskich we wsi Katule, długi czas od- 
strzeliwał się, wreszcie kapitulował, wywie- 
siwszy białą szmatę na patyku i podniósłszy 
obie ręce do góry. Aresztowanego, skutego w 
kajdany, ludność tryumfalnie odprowadziła do 
Władywostoku. Ludziuś liczył lat zaledwie 20, 

— Bandytyzm w Królestwie. W tych 
dniach w pow. opoczyńskim zdarzyły się dwa 
wypadki bandytyzmu. Na kupca Ziemiakowskie- 
go uapadnięto i zabrano mu 219 rubli, a na- 
stępnie na szosie do Sulejowa dokonano dru- 
giego napadu rabunkowego. Złoczyńców w obu 
wypadkach nie złapano. 

Do mieszkania Michała Prywanca, wyra- 
biającego forniery, przy ul. Brzezińskiej w Ło- 
dzi, weszło dwu młodycli ludzi. Po pewnym 
czasie ztamtad wyszli, a sąsiadom powiedzieli, 
że idą po policyę, gdyż zastali Prywauca za- 
bitego, leżącego na ziemi. Gdy sasiedzi weszli 
tam, zastali istotnie Prywanca zamordowanego 
i całe mieszkanie obrabowane. Owi dwaj lu- 
dzie, którzy zapewne sami dokonali zbrodni, 
zuikli bez śladu. 


Kronika zagraniczna. 


—— PPE 


* Znowu kradzież obrazu w Mu- 
zeum francuskiem. W Muzeum Quiruper, 
w Bretonii, skradziono onegdaj obraz „Neptun 


i Amfitryta“ pendzla Bouchera, wartości 25.000 
fr. Złodziej chciał prawdopodobnie skraść ko- 
pie „Givcondy“, przypisywaną Leonardowi da 
Vinci, ale czujność personalu zamiar ten uda- 
remniła. 

= Brak mleka w Paryżu. W Paryżu 
daje się odczuwać obecnie brak mleka. Ol- 
brzymie zapotrzebowanie Paryża, wynoszące 
1,100.000 litrów dziennie, pokrywa przywóz za- 
ledwie w jednej piątej części. Dowóz pogarsza 
się z każdym dniem, Klęskę spowodowały dłu- 
gotrwała posucha, brak paszy i choroby wśród 
bydła rogatego. 

* Telefon Paryż-Madryt. Onegdaj 
dokonała dyrekcya sieci telefonicznej w Pary- 
zu próby połaczenia się z Madrytem nową linią 
telefoniczną. W przeciągu kilku minut uzyskano 
połączenie z centralą w Madrycie; głos docho- 
dzi zupełnie wyraźnie. Oddanie linii dla po- 
wszechnego użytku nastąpi po definitywnem po- 
rozumieniu się obu rządów. 

*Majatek Akademij {raneuskich, 
W jednym z miesięczników paryskich znajduje 
się statystyczny wykaz majatków posiadanych 
przez najwyższe instytucye naukowe Franeyi. 
„lustitut de France“, jak wiadomo, jest ogólną 
nazwą wszystkich pięciu wielkich Akademij. 
Instytut jest posiadaczem największych terenów 
we Francyi, mianowicie domenów gruntowych 
w Ohantilly i Langlois. Prócz tego rozporządza 
tak wielu zapisami. że wyznaczane przezeń do- 
roczne nagrody dochodzą setek tysięcy franków. 
Obrotowy majątek „Institut de France" wynosi 
ogółem 2,557.177 franków, z czego na poszeze- 
gólne Akademie przypada: na „Académie Fran- 
caise“ 164.000 fr, „des Inseriptions et Belles 
Lettres“ 230.000 fr.. „des Beaux Arts“ 365.000 
fr. „des Sciences“ 619.000 fr., „des Sciences 
morales et politiques“ 245.000 fr. 


* Szkolnictwo polskie w Stanach 
Zjednoczonych. Pierwsze szkoły polskie po- 
wstąły w Stanach Zjednoczonych około r. 1870. 
Liczono wówczas obok 50 kościołów 30 szk5- 
łek. Nauki udzielały w nich zakonnice. W roku 
1890 było szkół polskich 100, dzieci do nich 
uczęszczających 1600, nauczycieli 75 i Sióstr- 
nauczycielek 300. Dzisiaj Polonia amerykańska 
liczy 400 szkół parafialnych, w nieh zaś 105.000 
dzieci, 200 nauczycieli świeckich i 1700 Sióstr- 
nauczycielek. 

* Edison o Niemeach. Sławnemu 
amerykańskiemu wynalazcy Kdisonowi towarzy- 
szy podezas podróży jego po Kuropie współ- 
pracownik dziennika nowojorskiego New York 
World. Po zwiedzeniu Niemiec, zapytany przez 
swego towarzysza podróży, jaki ma sąd o 
Niemcach, wydał niezbyt pochlebne o nich 
zdanie. Przedewszystkiem zaznaczył, że opinia 
światowa, która ocenia Niemcy jako państwo 
pod względem administracyi i stanu ekonomi- 
cznego, stojące na wysokości wymagań czasu, 
jest zupełnie mylną. W uiemieckich bowiem 
fabrykach nie znalazł Edison niczego innego, 
wszędzie widział maszyny, wynalezione przez 
swoich rodaków, a nawet wykonane w amery- 
kańskich fabrykach. Amerykanie nie mogliby 
się niczego nauczyć od Niemców, jeżeli chodzi 
o sferę różnych gałęzi przemysłu. Natomiast 
Niemcy mogliby się wiele nauczyć od amery- 
kańskich przemysłowców. 

Edisonowi nie podoba się oszędność dro- 
bnostkowa Niemców, posunięta do niemożli- 
wych wprost granie. Jest to oszczędność feni- 
gowa, jak ją nazwał wynalazea. Przemysło- 
wiec niemiecki nie kupi maszyny nowego u- 
lepszonego systemu. póki mu się stara nie ze- 
psuje. Inteligentny Amerykanin nie jest takim 
krótkowidzem. Wydaje on pieniądze chętnie 


tam, gdzie wie, iż mu to korzyść przyniesie. 
Wiele się mówi — opowiadał w dalszym 
ciagu Edison — o etyce i słowności Niemców 


w interesach. Przekonałem się jednak, że sło- 
wność niemiecka nie może się nawet równać 
ze słownością i etyką angielska, która jest bex- 
sprzecznie największą na całym świecie. 

Nie wierzę zupełnie — mówił Edison — 
aby Niemcy opanować mieli przemysł świato- 
wy. Należy zaczekać do czasu, w którym na- 
sze amerykańskie rynki będa przepełnione i 
my wyślemy agentów handlowych do Europy. 
Ci pokażą Niemcom, jak się prowadzi in- 
teresa. 

Edisonowi nie podobały się również bu- 
dowle niemieckie w stylu tak zwanym „mo- 
dern“. Sądzi, że poczucie estetyczne Niemców 
zawodzi. Zdaje się, że mają mózg zalany pi- 
wem. W architekturze są tylko dzielnymi i 
wiernymi naśladowcami, lecz brak im inieya- 
tywy. 

Czuję — kończył Edison — że wiara 
w moją ojczyznę po tej podróży spotęgowała się. 
Nasze drogi i sposoby działalności są eałkiem 
różne od europejskich. Są to dwie odrębne ey- 
wilizacye. Każdy amerykański przemysłowiec 
powinien jednak zwiedzić Europę; wyjdzie mu 
to podobnie, jak mnie, tyłko na korzyść. 

* Pierwowzór Sherlocka Hol me- 
sa. Z Londynu donoszą: Przed kilku dniami 
zmarł dr. Józef Bell, którego postać posłużyła 
Conan Doylemu za pierwowzór Sherlocka Hol- 
mesa. Za czasów studyów znanego autora, dr. 
Bell był lekarzem w szpitalu w Edynburgu. 
Przy niesłychanej bystrości umysłu, zdumiewał 
pacyentów iuczniów szybkością oryentacyi i ła- 
twością stawiania dyagnozy. Conan Doyle przy- 
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znaje sam, że w swym Sherlocku Holmesia stwo- 
rzył odbicie dr. Bella. 

* Samobójstwo bankiera. Z Ha- 
noweru donoszą, iż odebrał tam sobie życie za- 
łożyciel firmy bankowej: „Emden et Comp.“ 
20-letni bankier Alfred Heideman. Powodem 
samobójstwa był straty pieniężne, jakie po- 
niósł na gieldzie londyńskiej. — Straty te wy- 
uoszą pół miliona marek. Bank z powodu tego 
zupełnie nie ucierpi. Heideman przystąpił do 
założenia hanowerskiej filii bauku: „Emden et 
Comp.“ z kapitałem 100 marek, W ostatnich 
latach był dyrektorem tej filii. 

* Murat i Napoleon. W Revue pa- 
ryskiej ogłasza historyk p. de Tarlć ustępy 2 
niewydanej dotąd w druku korespondencyi króla 
Neapolu Joachima Murata z Napoleonem I. 
Ogłoszone listy odnoszą się do okresu czasu od 
r.*1808 do 1512 i rzucają nowe światło na 
wzajemny stosunek Murata i Napoleona. Cesarz 
„Wasala“ swego traktował bardzo surowo i bez 
ogródek wypowiadał mu swe o nim zdanie. 
Gdy Murat, powodowany próżnością, w chęci 
naśladowania innych panujacych domów euro- 
pejskich, ustanowił i na swoim dworze rangi i 
tytuły dworskie i utworzył „order obojga Sy- 
eylij“, Napoleon w cierpki sposób nazywa w 
liście do niego zarządzenie to „Smieszuem mał- 
piarstwem“ i oświadcza, że statutów orderu 
obojga Syeylij nie zatwierdza. Listy Murata na- 
tomiast świadczą o zupełnej uległości. „Odbie- 
raj mi, Najjaśniejszy Panie — pisze w jednym 
z listów — tytuł królewski, ale nie pozbawiaj 
mnie swej przyjaźni i życzliwości, gdyż bez 
niej żyć nie moge“. Dla przebłagania cesarza 
spisał w końcu Murat obszerny memoryał, w 
którym stara się usprawiedliwić ze wszystkich 
czynionych mu zarzutów i prosi zarazem o 
względy: „w jaki sposób mam się zachować, 
Sire, jeśli przy każdym mym czynie obawiać 
się muszę, że zostanie on źle przyjęty i na 
moją niekorzyść komentowany". I ten jednak 
memoryał nie znalazł łaski w oczach cesarza. 
Odpowiedział uań szorstko, że rozkazy jego 
muszą być spełniane bez szemrania i bez dy- 
skusyi. 


Notatki ieraek- artystyczne 


P. Roman Kordys, znany taternik i 
ceniony autor licznych prac z dziedziny tater- 
nietwa, został pozyskauy przez redakcyę We- 
drowca na referenta działu turystycznego. 

Współpracownietwo to uważamy za do- 
brą wróżbę dla powstającego wydawnietwa, p. 
Kordys bowiem, mając już dużo doświadczenia 
za sobą, potrafi, jak mało kto, połączyć pra- 
ktykę z teorya i pracować ku prawdziwemu 
pożytkowi czytelników Wędrowca. którego ze- 
szyt pierwszy pojawi się w początkach listopada 
w wytwornej szacie i przyniesie mnóstwo do- 
borowego materyału z turystyki, sportu, sztuki 
i literatury. m. 

Sezon koncertowy 1911 do 1912. 
Z galicyjskiego biura koncertowego M. Tiirka 
otrzymujemy następujący komunikat: W sezo- 
nie b. odbędzie się staraniem biura 10 wiel- 
kich koncertów najznakomitszych zespołów i 
artystów, na które rozpisuje się abonament, 
dający nabywcom biletów znaczne zniżki w ce- 
nach miejse. 

W szeregu koncertów abonamentowych 
wystąpią następujący artyści i zespoły artysty- 
czne: Wielka orkiestra wiedeńskiego „Tonkiinstler 
Verein“ pod dyrekcya Oskara Nedbala, rozgło- 
śny śpiewak nadworny Leon Slesak, wiolon- 
ezelista Pablo Casals, pianiści Paul Pugno 
(Paryż) i Józef Śliwiński, skrzypek Eugeniusz 
\saye. Po raz pierwszy we Lwowie dadzą się 
słyszeć: słynny skrzypek włoski Arrigo Serato 
ze współudziałem pianistki hr. Marty Malate- 
sta, p. Charles Cahier primadonna Opery wie- 
deńskiej i Metropolitan opery w Nowym Jorku, 
oraz sławny kwartet Capeta z Paryża. 

Szczegółowy (ilustrowany) prospekt sezo- 
nu koneertowego wraz z datami, otrzymać mo- 
zna od dnia 10 b. m. bezpłatnie. Zamówienia 
na bilety w abonamencie przyjmuje tylko do 
20 października skład nut W. Zadurowicza we 
Lwowie (Akademicka 8). 


Konkurs na artystyczna winiete. 
Zarząd zakładającego się we Lwowie Teatru 
maryonetek ogłasza konkurs na barwną winie- 
tę artystyczną, w celu użycia jej na progra- 
mach i zaproszeniach. 

I. nagrona 250 kor., II. nagroda 150 
koron. 

Projekty winiet nadsyłać należy najpóźniej 
do końca tego miesiąca pod adresem: Jan Pie- 
trzycki, Lwów, ul. Zyblikiewieza J. 25. 


(as) Eugeniusz Polender: „Koleżeń- 
ską mikostka“. Scenki z życia młodzieży. War- 
szawa. Księgarnia K. Idzikowskiego. 

Te „scenki miłosne" powinien był p. Po- 
lender schować w manuskrypcie ua pamiątkę 
chwil młodzieńczych, kiedy to się pisało 2 bra- 
ku innego zajęcia lub dla kolegów. To jest 
nawet bardzo przyjemnie przeczytać sobie kie- 


dyś, potem, swój „utwór“ młodzieńczy i uśmie- 
shmać się do niego z pobdazauiem. Ale poco to 
wydawać drukiem. kiedy cała książka ma war- 
tość tylko makulatury! 

Taki nierozważny krok, naraża tylko na 
podobną jak niniejsza „receuzye“, która prze- 
cież nie może być przyjemna! 


Maurycy Leblanc: „813“. Kraków. 
Księgarnia G. Gebethnera i Spółki. 1911. 

(2. s.) Romans powyższy jest niezawodnie 
arcydziełem Maurycego Leblanc i równocześnie 
ekstraktem krańcowej sensacyjności. Jak wszy- 
stkie tego rodzaju utwory, nie posiada ani 
odrobiny wartości literackiej, a jednak przyku- 
wa uwagę czytelnika szeregiem nieprawdopo- 
dobnych zdarzeń i najniezwyklej powikłanych 
sytuacyj, wymyślonych i skomplikowanych przez 
jedną 2 najbujniejszych wyobraźni, jakie kie- 
dykolwiek zajmowały się inwentowaniem bajek 
dla dorosłych dzieci. Dla czego pisarz, bądź co 
bądź bardzo szczodrze udarowany od natury, 
mogący tworzyć inaczej i lepiej, zmusza gwal- 
tem imaginacyą do wysiłku, wynagrodzonego 
tak marnym artystycznym rezultatem? Odpo- 
wiedź łatwa. Wysiłek opłaca się sowicie, wpra- 
wdzie nie zadowoleniem wewnętrznem, ani u- 
znaniem krytyki, lecz trwałością dochodów, 
„813% już przetłumaczone na wszystkie ję- 
zyki europejskie, ukazywać się będzie dłużej 
może niż pół wieku po kilka razy eo lat parę 
w odcinkach przeróżnych popularnych dzienni- 
ków i czasopism paryskich, a za każdym prze 
drukiem zdobędzie maximum honoraryów, jakie 
podobne publikacye płacą za ultra-sensacyjną 
powieść felietonową. 


Conan Doyle. „Nowele“. Kraków. 1911. 
Skład główny w księgarni G. Gebethuera i 
Spółki. 

(2. s.) Zbiorek powyższy składa się z dwu- 
nastu nowel, nie mających niemal nic wspól- 
nego % innymi sensacyjnemi utworami autora 
„Sherlocka Holmesa“, Nie wznoszą się warto- 
ścią artystyczną po nad przeciętny poziom dru- 
gorzędnej beletrystyki felietonowej ani głębszą 
myślą, ani nowością inwencyi, ani torma, po- 
siadają jednak pewieu wdzięk prostoty i szene- 
rości, właściwy powieściowej literaturze an- 
gielskiej. 


»Swiat słowiańskie, wychodzący w Kra- 
kowie, w zeszycie za październik zawiera: „Li- 
twini w Prusiech książęcych* przez M. Rómera; 
„Niepotrzebny ferment wśród Słowaków* przez 
dr. Feliksa Konecznego; „Słowiańskie dni w 
Belgradzie (10--15 lipca 1911)* przez Jana 
Magierę. Dopelniaja treści numeru rubryki sta- 
łe: przegląd prasy słowiańskiej, recenzye i 
sprawozdania, kronika. 


Konkurs na pieśń. Towarzystwo Spie- 
wacze „Lutnia“ w Warszawie, wstępując w no- 
wy okres 25-lecia swojej działalności artysty- 
cznej, ogłosiło konkurs na pieśń czterogłosową 
męską bez wtóru, do poezyi dowolnie wybranej 
(choćby fragmentowo) z twórczości Z. Krasiń- 
skiego, Nagród przęznacza się dwie: sto i pięć- 
dziesiąt rubli. Utwory pod zwykłą formą kon- 
kursu zamkniętego nadsyłać należy pod adre- 
sem: Na konkurs „Lutni“ (Warszawa, ul. Mo- 
niuszki nr. 5) do dnia 20 lutego 1912 wła- 
cznie, 

Rozstrzygnięcie konkursu nastąpi dnia 28 
lutego 1912 r., jako w setną rocznieę urodzin 
Zygmunta Krasińskiego, Nazwiska sędziów o- 
głoszone zostaną później. 


Repertuar teatru miejskiego 
we Lwowie. 


W sobotę, 7 października, o godz. pół do 8 
wieczorem, „Faust“, opera w 5 aktach Gouno- 
da. Goscinny występ A. Didura i W. Hendri- 
chównej. 

W niedzielę, 8 pańdziernika, o godz. pół 
4 po południu, „Fireyk w zalotach“, komedya 
w 3 aktach Franciszka Zabłockiego. Rozpo- 
cznie: Posiedzenie cawartkowe króla Stanisława 
Augusta. 

W niedzielę, 8 października, o godz. pól 
do 8 wieczorem, „Opowieści Hoffmana", fanta- 
styczna opera w 4 aktach J. Olfenbacha. Go. 
ścinny występ A. Didura, W. Ilendrichównej, 
oraz występ Ady Nekar. 

W poniedziałek, 9 października, po raz 
drugi, „Anatol“, 6 obrazów cyklu A. Schnitzle- 
ra; z K. Adwentowiezem w roli tytułowej. 

We wtorek, 10 października, trzecie przed- 
stawienie cyklu polskich utworów scenicznych, 
po raz pierwszy, „Bigos hultajski“ czyli „Szkoła 
trzpiotöw“, komedya w 3 aktach Jana Dro- 
zdowskiego, oraz „Powrót posła", komedya w 
3 aktach J. U. Niemcewicza. Abonament nr. 4. 

We środę, 11 października, po raz trzeci, 
„Anatol“, 6 obrazów cyklu Artura Schnitzlera; 
z Karolem Adwentowiezem w roli tytułowej. 

We czwartek, 12 października, po raz 
pierwszy, (nowość), „Borys Godunow“, opera 
w 4 aktach (5 odsłonach) 2 prologiem, słowa 
podług Puszkina i Karamsina, muzyka M. Mu- 
sorgskiego. Gościnny występ Adama Didura w 
partyi tytułowej, Abonament nr. 5. 


Repertuar teatru miejskiego 
w Krakowie. 

W niedzielę, 8 października, o godz. 3 
po południn, „Temten“, dramat w 5 aktach 
Józefa Maskoffa. (Ceny miejse znizone da po- 
łowy). 

W niedzielę, 8 października, 0 godz. pół 
do 8 wieczorem, „Lekarz na rozdrożu", kome- 
dya w 4 aktach B. Shawa. 

W poniedziałek, 9 października, „Cyga- 
nerya warszawska”, sztuka w 4 aktach A. No- 
waczyjiskiego. 

"We wtorek, 10 października, „Lekarz na 
rozdrożu”, komedya w 4 aktach B. Shawa, 

We środę, 11 października. „Kordyan*, 
poemat dramatyczny J. Słowackiego w 9 obra- 
zuch. (Popularne). 


Reperinar symfonicznej orkiestry wle- 
Selanskiej z Królestu a Polskiego. 


Zaleszczyki d. 7, 8 1 9 b. m. W sali „So- 
kułać; Trzy koncerty popul--symfonieane. 

Czortków dnia 10 1 11 b. m. w sali „So- 
koła“: Dwa koncerty popul.-symfoniezne. 

Dalsze koncerty orkiestry Namysłowskich 
vdbeda sie w Tarnopolu, Złoczowie, Brodach 
i i miastach, Dnie szezegółowe podamy nie- 
bawen. 
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2 TEATRU. 


„Anatol, sześć obrazów cyklu Artura Sehnitz- 
lera). 


Okryte pleśnią lat dziewiętnastu uka- 
zało się w dniu wczorajszym młodzieńcze 
dzieło Artura Schnitzlera po raz pierwszy na 
scenie lwowskiej; utwór głośny, wywołujący 
w swoim czasie polemiki żywe, uważany ja- 
ko rządkie evenement literackie, dzisiaj nie 
wywiera już wrażenia silnego i jest tylko po- 
em do popisu dla jakiego aktora znakomi- 
tego, Wszystkie nastroje Anatola, jego sto- 
sunki z kobietami, u których napróżno szu- 
ka niby to miłości, jego Igranie z szałem 
zmysłowym — wszystko to przesuwa się 
przed oczyma widzów bez Żywszego zajęcia; 
dowcipy i paradoksy, szepty i półstówka, peł- 
ne ironii i sarkazmu rozprawy o kobiecie i 
milostkaeh, wychodzą blado i bezbarwnie, bo 
osłuchaliśmy się z tem wszystkiem do syta, 
bo widzieliśmy te sytuacye w najnowszej li- 
teraturze dramatycznej traktowane o wiele 
głębiej. Nie można jednak odmówić dziełu 
Schnitzlera wartości literackiej; bohater jego 
ani przez chwilę nie miał pretensyi być Don 
Juanem lub Werterem, nie szukał miłości 
prawdziwej tylko bawił sią miłostkami, nie 
brał życia 1 zawodów miłosnych tragicznie, 
leez wypelniad Je przelotnymi stosunkami, 
tworząc z nich wspomnienia nastrojowe, wy- 
starczające do upojenia się przez chwil kil- 
ka. Dla Anatola nie istnieje kobieta sama, 
mogąca go przykuć do siebie swą pięknością. 
głębią uczucia, sercem, rozumem, wdziękiem 
lub jakąś inną zaletą; on musi ją mieć w 
jakims nastroju, w jakiejś sytuseyi wyszuka- 
pej czy też wytworzonej sztucznie, on musi 
upoić się ubocznemi akcesoryami, które dla 
niego główną są rzeczą, a kobieta stanowi 
tylko przydatek konieczny. 

całego cyklu obrazków Schnitzlerow- 
skich — szkoda, że opuszczono na scenie na- 
szej jeden z nich p. t. „Wigilijne zakupy“ — 
nsjjaskrawiej rysuje się postać kobiety w 
„Pożegnalnej kolacyjce“ i w „Poranku we- 
selnym Anatola“; tu życie sceniczne nabiera 
tyle cech żywych, pulsuje z taką siłą, że widz 
zapomina o wykwintnej ironii autora — & 
może nawet sam autor o niej zapomniał — 
i bawi się komizmem sytuaeyi. Anetta i Ilo- 
na, doskonale odegrane przez panie Czapliń- 
ską i Trapszo, posiadają swój wyraz chara- 
klerystyezuy, kiedy kontury innych kobiet są 
jakby przyćmione i bezbarwne i trzeba do- 
skonałej gry aktorskiej, żeby postacie te o- 
żywić; wprawdzie widoczna była staranność 
n pań Bednarzewskiej, Borkowskiej, Barwiń- 
skiej i Sznage w rolach Emilii, Kory, Elzy 
i Blanki, ale ujęcie przez nie ról było sza- 
hlonowe, 

Anatola grał p. Adwentowicz; dosko- 
nały ten artysta wczoraj zawiódł oczekiwa- 
nie, pojął bowiem swą rolę fałszywie. Tam, 
gdzie trzeba było lekkiej ironii i sarkazmu, 
brzmiała jakaś nuta tragiczna, tam, gdzie 
trzeba było szydzić i pokpiwać, odzywał się 
płacz lub histeryczne zawodzenie; wogóle 
brał p. Adwentowicz seryo to, co należało 
traktować żartobliwie. Najlepiej stosuakowo 
wypadła interpretacya roli w ostatnim obra- 
„ku i do takiego tonu należy dostroić ją we 
wszystkich poprzednich. W łatwej roli przy- 
jaciela Anatola, Maksa, dobrze sprawiał się 
p. Barwiński. 

Całość przedstawienia zasługuje na u- 
znanie, przyspieszyłbym jedynie tempo gry. 
0 przekładzie sztuki lepiej nie wspominać. 

Gbr. 
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Poradnik 


dla oszczednej kuchni domowej. 


Proporcya na 6 osóh. 

Niedzieli: Zupa rakowa, Kotlety bara: 
nie bite z sosem „Sonbis“, Makaron włoski. 
Kruchy placek ze śliwkami, 

Poniedziałek : Rosół z makaronem. Sztu- 
miesa z soczewica, albo drobną fasolką 
kwaśno. Prażucha ze słoniną. 

Wtorek: Barszcz burakowy ze śmieta- 
+ i kartoflami. Kapusta włoska faszerowa- 
wieprzowiną. Kompot mieszany. 

Środa: Zupa jarzynowa „Maggi“. Zra- 
zy nelsońskie z kartoflami. Budyń z bułki z 
marmoladg śliwkową zamiast szodonu. 

Czwartek: Lupa pomidorowa z ryżem i 
śmietaną. Pieczeń wieprzowa z kapustą. Szar- 
lotka z jabłek w grzankach. 

Piątek: Zupa grzybowa ze śmietaną i 
krupkami. Kluseezki kładzione z masłem. 
Strudel z makiem z gotowego ciasta. 

Sobota: Zupa kartoflana. Potrawka ba- 
rania duszona z jabłkami. Ryż z masłem. Na- 
leśniki z serem. 


ka 
na 


Przepisy na zapasy zimowe: 


Uykata z dyni, Dużą, mięsistą dynię 
niedojrzałą rozkroiwszy, obrać ze skóry i wy- 
drążyć z włókien i ziarn. Pokrajać następnie 
w gruhe pasy jak eykata, włożyć w zimną 
wodę i trzymać na wolnym ogniu, aż się od- 
parzy i zmięknie. Wtedy odcedzić i nalać ją 
zimnym syropem, biorąc ½ klg, cukru na ½ 
klg. dyni i kwaterkę wody. Na drugi dzień 
odlać syrop, dołożyć !/, klg. cukru, włożyć 
kilka goździków, kawałek imbiru i gałki mu- 
szkatołowej, zasmażyć j letnim syropem na- 
lać dynię. Na trzeci dzień powtórzyć odla- 
nie syropu, dołożyć znowu 1/, klg. cukru, za- 
smażyć i nalać dynię cieplejszym syropem. 
Powtarzać to do / klg. cukru na 1, klg. 
dyni. Następnie jeszcze 4 razy odlewać sy- 
rop, wysadzić go do gęstości i polewać g0- 
racym. Syrop powinien ściemnieć z gęstości. 
Gdy w tym syropie dynia poleży kilka mie- 
sięcy, wyjąć ją, osączyć i posypywać miał- 
kim cukrem, obsuszać, a będzie zupełnie 
jak cykata. 

Tataral: na suchą konfilure. Korzenie 
tataraku kopią się w maju, ulbo w jesieni. 
Obrane krają się w kawałki i gotują, odmie- 
niając siedm razy wode, aby utraciły gorycz. 
W gotowaniu tatarak ciemnieje. Po ugotowa- 
niu brać na ½ kle. tataraku 1 klg. cukru, 
zrobić syrop średnio lekki i nim zalać tata- 
rak. Na drugi dzień syrop odlać, zagotować 
i znowu nim polać; to powtarzać trzy razy. 
Następnie smażyć w tym samym syropie, aż 
zgęstnieje, trzymać na ogniu wolnym jeszcze 
ze 2—3 godzin, poczem wyjąć, nawlee na 
grube szare miei i obsypywać miałkim cu- 
krem. W czasie suszenia włożyć w rurę cie- 
płą na całą noc. Gdy obeschną i wyziębną. 
układać do słoja, zawiązać i trzymać w su- 
chem miejscu, 

Nowina. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


Gielda zbożowa i towarowa se Lwo- 
wie. Wskutek starań lwowskiej Izby handlo- 
wej i przemysłowej i gal. Towarzystwa œo- 
spodarskiego we Lwowie statut giełdy zbo- 
zowej i towarowej we Lwowie uzyskał za- 
twierdzenie odnośnych Ministerstw. Czynno- 
sei przygotowawcze de aktywowania i ukon- 
stytuowania giełdy są w toku. 1 na ra- 
zie o wybór pierwszego zarządu giełdy. 
W myśl przepisu $ 96 statutu prawo do prze- 
prowadzenia pierwszego wyboru 16 człon- 
ków rady giełdowej, jako zarządu giełdy, jak 
również prawo biernego wyboru posiadają 
osoby, trudniące się zawodowo produkeya, 
handiem,lub przerabianiem przedmiotów na 
giełdzie dopuszczonych, jakoteż interesami 
pomocniczymi, służącymi do obrotu tymi 
przedmiotami (ubezpieczaniem, przewozem, 
udzielaniem zaliczek, spedycyą, przyjmowa- 
niem na skład i t. p.), spółki handlowe, sto- 
warzyszenis zarobkowe i gospodarcze i inne 
Towarzystwa i wogóle osoby prawne, które 
faktycznie uprawiają jeden z wymienionych 
zawodów o ile osoby te uiszeza na cele 
gieldy jednorazową kwotę 500 kor. do rąk 
Izby handlowej i przemysłowej we Lwowie. 

Zgłoszenia przystąpienia członków giel- 
dy z prawem wyboru pierwszej rady giełdo- 
wej, jak również kwoty na cele założenia 
giełdy przyjmuje sekretaryat Izby handlowej 
i przemysłowej we Lwowie (ul. Akademicka 
17) w godzinach urzędowych (9 godz. rano 
do 8 po południu). 


4 galic. ake. Banku hipotecznego. 
Z dniem 30 września 1911 wynosił stan 4% 
listów hipotecznych 88,510.000 kor, 41,0), 


listów hipotecznych 118.893.000 kor, 5% 


premiowanych listów hipotecznych 1,289,200 
kor., łącznie 208,692.200 kor., stan zaś asy- 
gnacrj kasowych 1,166.600 kor. 


Bank przemysłowy dla Królestwa 
Galieyi i Lodomeryi z Wielkiem Ksie- 
stwem Krakowskiem we Lwowie ogłasza 
z dniem 30 września b. r. stan wkładek na 
książeczki wkładkowe i w rachunku bieżącym 
w sumie 19.423.178 kor. 60 hal. 


Eksport do Brazylii. Krajowi produ- 
cenci, o ile mogą podjać się wywozu do Bra- 
zylii następujących wyrobów: materyały na 
ubrania, narzędzia rzemieślnicze i rolnicze, 
pilniki, sierpy, kłódki i okucia. maszyny rol- 
nieze, papier, wyroby papierowe, przybory 
szkolne, naczynia kuchenne i likiery, mają, 
według opinii konsulatu w Kurytybie, wido- 
ki nawiązaniu korzystnych stosunków han- 
dlowych. 

Bliższych informacyj udziela Muzeum 
eksportowe Ligi pomocy przemysłowej (Lwów, 
Pańska 11), 
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- OSTATNIA POCZTA. 


* Wiener Alg. ogłasza rozporządze- 
nie Ministerstwa sprawiedliwości 
o przydzieleniu gminy i obszaru dworskiego 
Zaborze i Wulka mazowiecka do okręgu są- 
dowego w Rawie ruskiej. 


== Z Budapesztu donoszą: Hr. Khuen-He- 
dervary wysłał wczoraj do br. Gautscha de- 
neszę z wyrazawi radości, że zamach na 
P.Ministra dr. Hochenburgera spełzł 
na niczem. 

= B. Wolfa dowiaduje się z autenty- 
cznego Źródła: W rzekomym zatargu w 
Agadir, o czem doniosły prywatne depesze 
niektórych dzienników, szło tylko o wybryk 
kilku młodzieńców, którzy wobec fałszywych 
pogłosek o ogłoszeniu protektoratu francu- 
skiego nad Marokkiem, wywiesili w starym, 
przez wojsko opuszczonym bastyonie chorą- 
giew francuska. Rząd francuski polecił na- 
tychmiast swemu przedstawicielowi w Maga- 
dor, aby u władz marokkańskich poczynił 
kroki w celu usunięcia flagi. 

== Nowy rossyjski minister spraw we- 
wnętrznych Makarow, którego mianowanie 
nastąpiło d. 3 b. m., powrócił już z Jałty i 
obejmuje urzędowanie. 

== Misyonarze telegrafują 2 Czengtu. 
że ogólna liczba zabitych w walkach w 
okolicy Czengtu wynosi 10.000, w tem 
2000 żołnierzy, reszta powstańców. 
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TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 7 października. (Tel. pryw.). 
Wczoraj około godz. 9 wieczorem dokonano 
śmiałego napadu na pociąg towarowy, który 
z powodu zamknięcia wjazdu na dworzec 
krakowski, zatrzymał sie w pustem polu 
między Płaszowem a mostem Podgórskim. 
Sprawcy wtargnęli do drugiego wozu za lo- 
komotywą i zaczęli wyrzucać pakiety i zwoje 
sukna. Na osobnej maszynie nadjechali agenci 
7 policyantami. Napastnicy w liczbie 5 ucie- 
kli. Wyrzucone sukno, wartości około 1000 
kor. znaleziono, 


Prognoza na jutro. 

Wiedeń, 7 października. Prognoza na 
8 października 1911, W Galieyi wscho- 
dniej: Pochmurno, niepewnie, nieco cie- 
plej. wschodni mierny wiatr. 

W Galicyi zachodniej: Pochmur- 
no opady, nieco cieplej wschodni wiatr co- 
raz silnielszy. 


Wiedeń, 7 października. P. Minister 
wyznań i oświaty zamianował zastępcę nau- 
czyciela w seminaryum nauczycielskiem mę- 
skiem w Krakowie, Józefa Gancarczyka, 
nauczycielem głównym w tem seminaryum, 


4 W. Księstwa Poznańskiego. 


Poznań, 7 pażdziernika. (Tel. pryw.). 
Urzędowy organ hakatystöw Osten wyraża 
nadzieję, że przy zbliżających się wyborach 
powszechnych do parlamentu uda się Niem- 
tom odebrać jeden lub nawet dwa mandaty 
polskie w dwu okręgach: szamotulskim i szu- 
bińskim. W drugim z tych okręgów Polacy 
zdobyli mandat większością kilkuset głosów. 
W ostatnich jednak kilku latach wskutek 
działalności komisyi kolonizacyjnej zwiększy- 
ła się podobno znacznie liczba głosów nie- 
mieckich w tym okręgu. Dziennali Poznań- 
ski sądzi, że przy solidarnej akcyi zdołają 
Polacy utrzymać ten mandat, 


Sprawy rossyjskie, 

Petersburg, 7 października. (Tel. pr.j. 
Naczelnikowi departamentu wyznań w mini- 
sterstwie spraw wewnętrznych polecono o- 
pracować wnioski w sprawie usunięcia rze- 
komych nadużyć w kancelaryaclı dyecezyi 
rz. kat. warszawskiej. wileńskiej, mohylew- 
skiej, łucko-żytomierskiej, ujawnionych przez 
specyalnych rewidentów. 


Wejna włosko - turecka. 


Rzym, 7 października. Minister wojny 
przemawiał publicznie do oficerów i żołnie- 
rzy, jadących do Trypolisu. 

Rzym, 7 października. Ministerstwo 
wojny otrzymało doniesienie, że podezas bom- 
bardowania Trypolisu poległo 12 Turków, a 
rannych było 23. Kilka włoskich okrętów ma 
być uszkodzonych strzałami Turków. 

Rzym, 7 października. Według dzien- 
ników, wczoraj w nocy krążownik włoski 
zbombardował port Sneidije w wilajecie 
Aleppo. nie wyrządziwszy szkody. 

Dzienniki ogłaszają depesze z Londy- 
nu, że tamtejsi Turey domagają się wydania 
nakazu bojkotowania Włochów. 

Rzym, 7 października. Do Ag. Stefaniego 
donoszą z Salonik: We wtorek na rozkaz 
władz tureckich zamknięto sklepy i składy 
włoskie: zamknięto też wielki dom bankowy 
Modiano, z czego wypływają dla miast nie- 
miłe następstwa. Represye są coraz większe, 
stosowane nawet w szpitalach: Turey odma- 
wiają wszystkim Włochom przyjęcia do szpi- 
tali, nawet bronią wstępu włoskim lekarzom. 
W szpitalu włoskim muszą wskutek tego słu- 
żbę pełnić lekarze eudzoziemsey ; Siostry Mi- 
łosierdzia, którym nie wolno służyć pod za- 
rządem Turków, opuściły włoski szpital. — 
Wielu Włochów udaje się do Serbii, 


Wrzenie w Portugalii. 

Paryż, 7 października. (Ag. Havasa). 
Wezoraj wieczorem depeszowano z granicy 
hiszpańskiej. że podróżni w pociągu pospie- 
sznym paryskim poznali wśród jadących by- 
łego króla Manuela. oraz jego wuja don Al- 
fonsa, jakoteż kilka osobistości rojalistycz- 
nych, jadących ku Oporto. 

Londyn, 7 października. Daily Chro- 
nicle dowiaduje sie, że król Manuel nie wy- 
jechał z Anglii i przebywa w Richmond. 


Rheims, 7 października. Lotnik Beau- 
mont, zwycięzca w locie Paryż-Rzym, spadł 
wraz z monoplanem z wysokości 10 metrów 
i odniósł obrażenia. 

Londyn, 7 października, Do D. Reute- 
ra donoszą z Hodeidy, że w Jemenie osią- 
gnięto porozumienie z przywódcą powstań- 
ców, poręczające trwały pokój w Jemenie, 
Wojsko tureckie odejść ma do Konstanty- 
nopola. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 7 października 1911. Zaraknię- 
cie giełdy (Schlusscourse). Godzina 2 minut 
30. Akcye ausiryackiego Zakładu kredyto- 
wego 640—, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 83250, Akcye Anglobanku 
324˙50, Akcye Inionbsnku 619—, Akeye 
Lönderbanku 54150, Akcye Bankvereina 
540'50, Akcye Bodencredit 1281:—, Akeye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 679.—, 
Akcye kolei państwowych 78450, Akcye 
kolei Południowej 113.25, Akcye kolei Elbe- 
thai —'—, Akcye kolei Pötnoeuej 5000. —, 
Akcye kolei czerniowieckiej 548—, Akeye 
Alpiny 820 —, Akcye Rima Muranyi 691.—, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2735 —., 
Akeye Fabryki broni 748°—, Akeyo Ture- 
ckie tytoniowe 312'—, Akcye Galicyjsko- 
karpackiego Towarzystwa naftowego 746—, 
Obligacje węgierskiej indemnizacy, 90:60, 
Benta majowa 91:40, Austryacka Renta ko- 
ronowa 91'40, Węgierska Renta koronowa 
30:40, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 91:95, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 88:80, 4 i pół pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 99-40, 5-pre. Listy Banku 
hipotecznego 110'—, 4-pre. Listy Banku kra- 
jowego 92:50, 4 i pół pre. Listy Banku 
krajowego 99—, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 98:80, 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 1898 r. 22:90, 
4-pre. pożyczka m. Lwowa 91:85, Losy ture- 
ckie 288:50, Marki 11775, Rubel 255—, 
5-prc. Rossyjska pożyczka z r. 1906 108 45, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
no) ——, Skoda 679.50. Pożyczka miasta 
ee 199% 9025, Galicyjski Bank ziem- 
ski ——, 


Odpowiedzialny redaktor: 
Adam Krechowieckl. 


NADESŁANE. 


Prof. Scanzoni von Lichtenfels w 
Wiirzburgu pisze: „W król. klinice dla 
chorób kobiecych wypróbowałem w 
bardzo wielkiej ilości przypadków, że 
woda gorżka Franciszka Józefa 
jest wyjątkowo szybkim, zaufania go- 
dnym i bezbolesnym środkiem prze” 
czyszczającym *. 


We FRANZENSBADZIE 
(Palast-Hotel, wejście od Kirchenstrasse) 


ordynuje również w bieżącym sezonie 


Dr. Stanisław Przybylski 


b. asystent kliniki chirurgicznej i położniezo-gineko- 
logieznej Uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie. 


6 


HELIOS. Kinematograf arty- 
styczny w Filharmonii. Wspanialy 
program najcelniejszych obrazów z doborową 
muzyką kapeli koncertowej „Talia“ w so- 
botę, niedzielę i święta bez przerwy od 
godz. 4-te do 10-tej. Początek ostatniego 
programu o godzinie pół do 9 wieczorem. 


C. k. uprzyw. galic. akc. 


BANK HIPOTECZNY 
Oddział depozytowy 


przyjmuje za wydaniem książeczek 
wkładki na rachunek bieżący 
od 500 Kor. począwszy 


z oprocentowaniem 4 od sta. 


Kwoty do 2000 kor. wypłaca bez wy- 
powledzenia. 


DAMSKIE i MĘSKIE, MIASTOWE 1 PODRÓŻNE. ZARĘKAWKI, BOA, CZAPKI. 
SPECYALNY i NIEZROWMNANY WYRÓB ŻAKIETÓW FUTRZAMYCH DAMSKICH 


wies HOWO OTWORZONY MAGAZYN i PRACOWNIA PIERWSZORZEDNA WOW. ci. waŁOWA 9. 


CENY MOŻLIWIE NAJNIŻSZE: 20 pre. TANIEJ JAK WSZĘDZIE. 


| Dr. 18 Podlewski 


specyalista chorób skórnych I wene» ; 


ryeznych ordynuje dla kobiet i mężczyzn od 
11—12 i od 3—5 
ul. Zimorowicza 5 (naprzeciw „Sokota“). 


Do najęcia 
| przy ul. Asnyka l. 7. 
Na II. piętrze: 

4 pokoje, przedpokój, kuchnia, 
lazienka, balkon. 
Elektryczne urządzenie. 
Bliższa wiadomość na parterze po prawej 
ironia Dozorca wskaże. Można też zasię- 
gnąć wiadomości w Redakeyi „Gazety Lwow- 


skiej“ ul. Czarnieckiego i. 10 od 12 do 4 
po połudaiu. 


| 
| 
| 
| 


ANDRZEJA KUŹMIŃSKIEGO = 


— GMACH BANKU LWOWSKIEGO. 


Speeyalista chorób kobiecych i wewnetrznych 


Dr. Flora Mira Ogórek-Pankowa 


ordynuje obecnie przy ul. Senatorskiej 
I. 5 I-sze piętro od godz. 11—12 i 3—5 po 
południu Telefon 494. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 7 października 1911. 


Hotel George'a. 
PP. F. Sozański z Kornalowie, W. 
Serwatowski z Jezierzen, K. Klobasa 2 
Wiednia. 


Hotel Europejski, 
PP. A. Staniewicz 2 Tarnopola, W. 
Dynowski z Brodów. 
Hotel Imperial. 
P. S. Zaleski z Krakowa, 
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kwiecień-październik . 
— paźózi or: 


Licytacye. 


L. cz. E. 1603/10 (7) (11020 2--3) 

W dniu 7 listopada 1911 o 10 godz. 
z rana, odbędzie się w tut. sądzie w biurze 
Nr. 2 licytacya 4 7 części realności lwh. 122 
ks. gr. gm. kat. Uniszowa. 

Cena szacunkowa 3861 kor. 44 hal. 

Najniższa cena 2249 kor. 96 hal. 

Warunki lieytacyjne, i inne odnośne do- 
kumenta przejrzeć można w tut. Sądzie, biu- 
rze Nr. 1. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział III. 

Tuchów, dnia 20 września 1911. 


L. 5625 z r. 1911 (10853 2—2) 
Zawiadomienie. 

Zabezpieczenie artykułów spożywczych 
w sposób traktyerniczy dla Sanatoryum woj- 
skowego w Szkle, jakotez dla szpitali woj- 
skowych w Sanoku, Stryju, Samborze i Gród- 
ku Jagiellońskim, na czas od 1 stycznia aż 
do 81 grudnia 1912, względnie aż do końca 
roku 1914 odbędzie się a mianowicie: Dla 
Sanatoryum wojskowego w 'Szkle, w Szpita- 
lu garnizonowym Nr. 8 w Przemyślu 16 pa- 
„dziernika 1911, w Szpitalach wojskowych w 


Sanoku i Stryju 18 października a w Szpi- 
talach wojskowych w Samborze i Gródku 
Jagiellońskim 19 października 1911. 
Początek rozprawy we wszystkich za- 
kładach o 10 godzinie przed południem 
Bliższe warunki, dotyczące powyższych 
rozpraw są do przejrzenia w ogłoszeniach 
we wszystkich Zakładach sanitarnych obrębu 
Intendantury, jakoteż w odpowiedaych ze- 
szytach warunków w Szpitalu garnizonowym 
Nr. 8 w Przemyślu, w powyż wymienionych 
Szpitalach wcjskowych i przy Intendanturze 
10 Korpusu w Przemyślu. 
C. i k. Intendaatura 10 Korpusu. 
Przemyśl we wrześniu 1911. 


L. cz. E. XV. 600/11 (16) (11141 1—2) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Pauliny Bonffat, zastąpio- 
nej przez adw. dr. Bibringa, odbędzie się 
dnia 30 października 1911 o godz. $ przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 92 lieytacys realności pod 
Nr. 1013/4 w Stanisławowie przy ul. Zosina 
Wola, obietejlwh. 994 ks. gr. gm Stanisła- 
wow składsjącej się z pbud. 827 i pgr. 718 
na których znajdują się 8 budynki mieszkal- 
ne, 1 budynek gospodarski i studnia. 


Realnosé ta stanowi własność Panliny 
Bouffat w 25/28 częściach, Genowefy Łuka- 
si:wicz, Stanisławy Rutkowskiej i Józefy 
Pyszezuk względnie Józefa Władysława Ja- 
ckowskiego i Michała Hudycza, jako ich pra- 
wonabywców w 8/28 częściach i ma być 
sprzedaną w celu zniesienia spółwłasności 
z tem, że wierzyeielom na tej realności ubez- 
pieczonym, zastrzeżonem zostaje ich prawo 
hipoteki bez względu na cenę przez sprze- 
daża uzyskaną. 

Najniższa cena wynosi 45 000 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytaeyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do- 
kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d), może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 97. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział XV. 

Stanisławów, dnia 8 wrześuia 1911. 


L. cz. E. XIII. 942/11 (8) (10866) 
Edykt licytacyjny. 
Na żądanie Władysława Domanskiego, 


zastąpionego przez adwokata dr. Stanisława 


EWY KH EN WE BA. W EE W EDU W Y. 


Krygowskiego, odbędzie się dnia 16 listopa- 
da 1911 o godzinie 9 przed południem w są- 
zie miżej wymienionym, w biurze Nr. 49 
w Krakowie lieytacya realności objętej wy- 
kazem hipotecznym 49 ks. gr. gm. kat. Bra- 
nice. 

„Nieruchomość ta wystawiona na licyta- 
cję, jest oceniona na 5957 kor. 31 hal. 

Najniższa cena wyaosi 3971 kor. 54 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
łarny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy mający chęć kupie- 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 49. 

Takie prawa, wobec ktorych mwej- 
3za licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
głosić do sądu najpóźniej przy Wyzasczo- 
aym terminie licytacyjnym, inaczej roazcze- 
nia tego rodzaju co de samej nieruchomosei 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
zone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnago powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postanu- 


wania jedynie przez przybicie na tablicy sa- 

dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 

niżej wymienionego | nie wskażą temuż 83- 

dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 

sądu zamieszkałego. i 

C. k. Sąd powiatowy cywilny, Oddział XIII 
Kraków, dnia 11 września 191]. 


L. cz. E. 904/11 (5) (11071 2—3) 
Edykt 

W dniu 20 października 1911 o 9 rano 
odbędzie się w tut. sądzie lieytacya 2/4 czę- 
ści realności lwh. 42, 2/16 części realności 
lwh. 43 i 52, 2/82 części realności lwh. 47 
gm. Trzebinia Józefa i Antoniego Kubiców 
własnych. wi 

Powyższe nieruchomości oceniono na 
3250 kor. i 

Najniższa oferta wynosi 2168 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku, F 

Warunki lieytaeyjne oraz wszelkie do- 
kumenta przejrzeć można w tut. sądzie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Żywiee, 19 sierpnia 1911. 


L. ez. E. 915/11 (5) } 
Hdykt licytaeyjny. 

Na żądanie Szaji Feilera. rzeźnika w 
Jaworznie, odbędzie się dnia 26 paździer- 
nika 1911 o godz. 10 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 6 Ja- 
worznie licytacya realności lwh. 776 ks. gr. 
gm. kat. Jaworzno wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tscyę, jest ocenioną na 3.900 koron. 

Najniższa cena wynosi 2600 kor., po- 
niżej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. . 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do tej 
nieruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.), może każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w są 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 6. 

Takie prawa, wobee których niniej- 
sza lieytaeya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszere 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomeści 
nie mogłyby być już xe skutkiem podno- 
ssone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądz w toku ae 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego poste. 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sẹ 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
Sidu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Jaworzno, dnia 4 września 1911. 


(11148) 


L. cz. E. 797,11 (8) (11147) 

ś Edykt lieytacyjny. 

Na Żądanie Anny Druberg zam. Ka- 
hane i Juny Grubergra w Grzymałowie, od- 
będzie się dnia 18 października 1911 o go- 
dzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 5 celem zniesie- 
nia współwłasności licytacya realności ob- 
jetej lwb. 504 ks. gr. gm. Grzymałów stano- 
wiącej mieszkalny dom parterowy. Wszelkie 
na sprzedać się mającej realności intabulo- 
wane długi i ciężary rzeczowe pozostają za- 
bezpieczone bez względu na cenę kupna. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniong na 2238 kor., która to kwota 
stanowi najniższą efertę, poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. ; 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Grzymałów, dnia 11 września 1911. 


L. cz. E. 1028/11 (11093) 

Dnia 7 listopada 1911 o godz. 10 rano 
w sądzie tut. w biurze Nr. 10 odbędzie się 
licytacya realności obj. lwh. 67 gm. Mi- 
chowa stanowiącej gospodarstwo 2 budyn- 
kami bez przynależności. i 

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest ocenioną na 2884 kor. 

Najniższa cena wynosi 1556 kor. 

Warunki lieytacyjne normalne równo- 
cześnie ustalone i dokumenta przejrzeć mo- 
żna w biurze Nr. 11. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Dobromil, dnia 21 września 1911. 


L. ez. E. 1940/11 (5) 
Edykt lieytacyjny. 
Na żądanie Powiatowej Kasy oszczę- 
dności w Bochni, zastąpionej przez dr. Mais- 
sa adwokata w Bochni, odbędzie się dnia 7 


listopada 1911 o godzinie 9 przed połu- 


(11145) 


dniem W Sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 12 lieytacya realneści Iwh. 4 ks. 
gr. gm. kat. Rzezawa objętej, obejmuigej 
duże parcele budowlane i 27 parcel grunto- 
wych o daczuym obszarze 12 morgów 1189 
sążni?, domu, stodoły i stajni, wraz z przy- 
nalezytosciami, składającemi się z pary koni, 
8 sztuk bydła i cialęcia, 2 wielkich świń, 
8 prosiąt, 1 wozu, 1 pługa, 1 pary bron. 

Nieruchomość wystawiona na lieytacye 
jest oeeniona na 17.817 kor. 41 h, przyna- 
leznosei zaś na 1580 kor. 

Najniższa cena wynosi 12.931 kor. 
60 h., poniżej tej ceny sprzedaż n'e przyj- 
dzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które obecnie za- 
twierdza się i odnoszące się do tych nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły ocenienia i t. d.), 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 12. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Bochnia, dnia 16 września 1911. 


L. ez. E. 1424/11 (6) 
Edykt licytacy jny. 

Na żądanie Banku dla handlu i prze- 
mysłu w Gorlieach, zastąpionego przez adw. 
dr. Sterna, odbędzie się dnia 24 paździer- 
nika 1911 o godz. 9 przed południem w są- 
dzie niżej wzmienionym w kiurze Nr. 12 li- 
cytacya 3/4 części realności: a) lwh. 408, 
b) Iwh. 434, e) lwh. 458 i d) IWh. 497 ks. 
gr. gm. Gorlice objętych, zobowiązanej masy 
spadkowej własnych, stanowiących magazyn 
murowany i budynek murowany mieszkalny, 
obok której znajdują się parcele gruntowe i 
nie bądąca w ruchu destylarnia nafty, wraz 
z przynależnościami, składającemi się z ko- 
tłów, kadzi i rezerwoarów — protokole osza- 
cowania bliżej opisanych. 

Nieruchomości wystawione na lieytacye 
są ocenione ad a) na 7780 kor., ad b) na 
160 kor., ad c) na 126 kor., ad d) na 14.720 
koron, zaś przynależności do realności ad 
d) na 18.020 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 3790 
kor., ad b) 106 koron 67 hal., ad e) 84 kor., 
ad d) łącznie z przynależytościami 18.870 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 18. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyinym, inaczej roszczenia te- 
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział V. 

Gorlice, dnia 15 września 1911. 


(11095 1—3) 


L. cz. E. 686/11 (8) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Chuny Perllmuttera odbę- 
dzie się dnia 24 października 1911 o godzi- 
nie 8 przed południem, w sądzie niżej wy- 
mienionym w biurze Nr. 3 lieytacya 1/5 czę- 
ści realności lwh. 177 ks. gr. gm. Wino- 
grad objętej. 

Jedna piąta część nieruchom.sei wy- 
stawiona na litacyę oceniona jest na 580 
koron. 

Najniższa cena wynosi 386 kor. 67 h., 
poniżej tej ceny sprzedaź nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się d>) tej 
nieruchomości dokumenta może każdy, ma- 
jący chęć kupienia, przejrzeć podezes godzin 
urzędowych w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 9. — 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaky niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytaeyjnym, inaczej roszczenia tege 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Fe osoby, dla których jakie praws luk 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, hądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, sawiadamian 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę 
powania jedynie przes przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż sa- 
dowi psłaomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Ottynia, dnia 9 września 1911. 


(1111) 


L. cz. E. 399/11 (5) 
Edykt lieytacyjny. : 
Na żądanie Chaima i Chaji Silberów, 
odbędzie się dnia 28 listopada 1911 o godzi- 
nie 9 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 1 lieytacya połowy 
realności lwh. 89 ks. gr. gm. Bogumiłowice 


(11021) 


„Gazeta Lwowska“ Nr. 229 z dnia 8 października 1911, 


jest oceniona: 1/2 realności lwh. 589 na 


7 


objętej, składającej się z pbud. Ik. 172 1 
stojącego na niej domu. 

Nieruchomość powyższa oszacowang jest 
na 265 kor. 50 h. 

Najniższa oferta wynosi 177 kor. 

Warunki lieytaeyjne i inne dokumenta 
odnoszą”e się do tej realności można przej- 
rzeć w sądzie tutejszym. 

O. k. Sad powiatowy, Oddział J. 

Wojniez, dnia 22 września 1911. 


L. ez. E. 981/11 (14) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 13 grudnia 1911 o godzinie 9 
rano odbędzie się w sądzie tutejszym w biurze 
Nr. I. w Radłowie lieytacya realności lwh. 
78 gm. Radłów wraz z przynależnościami 
składającemi się z 4 jasionów 25 drzew owo- 
cowych. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 


(11158) 


jest oceniona na kwotę 1679 kor. 75 hal, 


przynależności zaś 308 kor. 

Najniższa cena wynosi 1119 kor. 84 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie tutejszym w biurze Nr. 11. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Radłów, 16 września 1911. 


L. ez. E. 781/11 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mendla Bienengartena, za- 
stąpionego przez peł. adw. dr. Railewskiego, 
odbędzie się dnia 10 listopada 1911 o godzi- 
nie 9 przed południem w sadzief niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 81 w Komarnie 
licytacya realności lwh. 1144 i 1/14 części 
lwh. 209 gminy Komarno, zobowiazanej 
własnej. 

Nieruchomości powyższe wystawiona na 
lieytaeye są ocenione na:tępująco: a) 1/14 
części IWh. 209 wraz z domem 85 koron, 
b) połowa realności lwh. 1144 z domem 
1800 koron. 

Najniższa cena wynosi 942 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podezas gedzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 31. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie lieytacyjnym, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju eo do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te oschy, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższy ch nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postepo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział III. 

Komarno, dnia 14 września 1911. 


(11151) 


L. cz. E. 645,11 (7) 
Edykt licytacyjny. 
Dnia 18 października 1911 o godzinie 
9 rano w sądzie tut. w biurze Nr. I. odbę- 
dzie się licytacya połowy realności lwh. 
589 i 690 gm. Przybysławice. 
Nieruchomość wystawiona na lieytacye 


(11159) 


2331 kor. 20 b., — 1/2 realności lwh. 680 
na 360 kor. 80 h. 
Najniższa cena wynosi: ad 1/2 realno 
ści lwh. 589 kwotę 1554 kor. 18 b., ad 1/2 
realności lwh. 680 kwotę 240 kor. 26 hal., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy 
przejrzeć w sądzie tutejszym w biurze Nr. 11. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Radłów, 3 września 1911. 


L. ez. E. 907/11 (5) (11157) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Romans Kornhäusera w 
Krakowie, zastąpionego przez adwokata dr. 
Adolfa Schmindlinga w Krakowie, odbędzie 
się dnia 81 października 1911 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 10 lieytacya realności 
lwh. 56 i 165 ks. gr. gm. Zagórze pod Nr. 37. 
wraz z przynależnościami. 

Nieruchomości wystawione na lieytacye 
Są ocenione, a to: 1. realność lwh. 56 gm. 
Zagórze na 1687 kor. 12 h., 2. realność lwh. 
165 gm. Zagórze na 1099 kor. 69 h. 

Najniższa cena wynosi ad 1. 1108 kor. 
8 h., ad 2. 733 kor. 12 h., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 


Warunki lieytacyjne, które się zatwier- 
Gza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
stralny, protokoły ocenienia i t. d. może ka- 
żdy mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 10. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie m» 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną zawiadamiane 
będa o dalszych wydarzeniach tego poste- 
powania jedynie przes przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okrygu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są: 


dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 


sąda samieszkałege. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Pilzno, dnia 20 września 1911. 


L. cz. E. 252/11 (11156) 
Edykt. 

Dnia 31 października 1911 o godz. 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7 odkędzie się licytacya 
realności: a) lwh. 582 i b) łwh. 784, oraz 
połów realności e) lwh. 448 i d) lwh. 766 
ks. gr. gm. Rungury objętych, Dmytra La- 
zaruka Nykoły własnych. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione, a to ad a) na 960 kor., ad b) 
na 2790 kor. 99 h., ad e) na 649 kor. 35 h., 
ad d) na 48 kor. 75 h. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 640 kor., 
ad b) 1866 kor. 66 hal, ad e) 432 kor. 
90 h., ad d) 29 kor. 17 b., poniżej tej ceny 
sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym w biurze Nr. 7. 

Takie prawa, wobee których niniejsza 
lieytaeya byłaby niedopuszezalng, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytscyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
aądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuk są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkalego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Peczeniżyn, dnia 13 września 1911. 


L. cz. E. 2671/11 
Edykt licytacyjny. 

Na Żądanie Antoniny z Janowiczów Ja- 
nowiczowej, odbędzie się dnia 27 paździer- 
nika 1911 o godzinie 11 przed południem 
w sądzie niżej wymienionym w biurze Nr. 6 
w Kutach licytacya 8/5 części realności obj. 
lwh. 8 Kuty miasto wraz z przynależno- 
ściami. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest ocenioną na 4770 kor., przynależności 
zaś na 45 koron. 

Najniższa cena wynosi 3203 kor. 40 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 14. 
i Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalng, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze - 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 


nie mogłyby być już ze skutkiem podnoszone. 
skutku. 


(11152) 


Ie osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Kuty, dnia 30 września 1911. 


L. 2783/11 
Obwieszczenie 
Rozprawę ofertową dla zabezpieczenia 
dostawy węgla kamiennego w roku 1912. 
rozpisaną przez tutejszą c. k. fabrykę tyto- 
niu na dzień 10 października b. r. uniewa- 


(11167) 


nia się, ponieważ dostawa ta została przez I. cz. E. 92:10 (42) 


e. k. generalną Dyrekeye monopolu tytonio- 
wego w Wiedniu połączoną z dostawą wę- 


8 


(11178 1—2) 
Edykt lieriaeyiny. 
Na żądanie Mojżesza Knel'era i sp. od- 


gla kamiennego dla reszty galicyjskich fa- | będzie się dnia 10 października 1911 o go- 
bryk tytoniu jakoteż e. k. Urzędu zakupna | dzinie 10 przed południem w sądzie niżej 


tytoniu w Borszczowie. 


wymienionym, w biurze Nr. 21 lieytaeys 


Odwoluje się przytem na obwieszczenie į majętności Brzezie lwh 810 księgi tabular- 


tejże Dyrekcyi z dnia 22 września b. r. 1. 
28.454, oraz nadmienia się, że interesenei 
mogą się zwracać o nadesłanie egzemplarzy 
powyższego obwieszczenia (termin składsnia 
ofert 20 października 1911; do wymienionej 
generalnej Dyrekcyi w Wiedniu IX. Por- 
zellangasse 51. 

Przy tej sposobności zwraca się uwage 
interesantów. ze reflektuje się na węgiel 
wyłącznie galicyjskiego pochodzenia 

C. k. fabryka i urząd zakupna tytoniu 
w Zabłotowie. 
Zabłotów, dnia 5 października 1911. 


L. cz. E. 619/11 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Powiatowego Towarzystwa 
zaliczkowego w Kamionce Str, odbędzie się 
dnia 10 października 1911 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wyraien!o- 
nym w biurze Nr. 19 licytacya : 

a) 2/9 części realności objętej iwh 39 
ks. gr. gm. Sokołów, 

b) 2/18 części realności objętej lwh. 
40 ks. gr. gm. Sokołów, 

e) 2/9 części realności objętej lwh. 454 
ks. gr. gm. Sokołów, 

d) 2;9 ezęści realności objętej lx h. 455 
ks. gr. gm. Sokołów, — wraz z przynale- 
znosciami, składającemi się ze studni, płotu, 
bramy, tudzież z zasianego zboża, a to psze- 
niey, jęczmienia, grochu, buraków, jarzyny. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę ocenione są na łączną kwotę 588 koron, 
przynależności zaś na 62 kor. 44 h 

Najniższa cena wynosi 480 kor. 28 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. : 

Warunki licytacyjne i odnoszące się de 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.), może każdy, mający chęć kupie 
nia, przejrzeć podczas godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Takie prawa, w obee których niniejsze 
licytacya byłaby niedopusnczalnz, zalać 
zgłosić do sądu uxipóźniej przy wyżnaczonyw 
terminie licytacyjnym, inaczej roszezenig tog 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo 
głyby być juk ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa tw 
ciężary na powyższych nieruchomościach Hag: 
obecnie już istnieją, badź w tokn posispo 
wania licytacyjnego powstaną, zawindamiar: 
będą o dalszyet: wydarzeniach tego postę: 
powania jedynie erzes praybieie na tabiicy 
sądowej, jest nie rah ą w okregu sado 
niżej wymienionego I nie wskażą lem Są 
dowi pełnomocnika do doracmó w siednibi 
sadn zamieszkałago. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Kamionka Str., dnia 9 września 1911. 


(11179) 


L. cz. E. 354/11 (4) (11181) 
Edykt lieytacyjny. 

Na żądanie Firmy Finkelstein et Fehl 
we Lwowie, odbędzie się dnia 10 pazdzier- 
nika 1911 o godzinie 9 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 19 
licytacya : 

a) 4/12 części realności objętej lwh. 
96 ks. gr. gm. Kamionka Str. Dawida Neu- 
bauera własnych, a wedle poz. B. 12 temuż 
w spadku przypadłych po Reizli Neubauer; 

b) 1/12 części realności objętaj lwh. 96 
tejże gminy Machli Biekel własnej, również 
w spadku po Reizli Neubauer przypadłej. 

Nieruchomość wystawiona na licytację, 
jest oceniona na łączną kwotę 2666 koron 
65 hal. 

Najniższa cena wynosi 1777 kor. 76 b., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, proko?y ocenienia 
i t. d.) może każdy mający chęć kupienia, 
przejrzeć podezas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 19. 

Takie prawa, w ober których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszezalns, zależy zgło- 
sie do sądu najpóźniej przy w;znaczońym 
terminie licytecyjnym, inaczej roszezenis tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie ins- 
głyby być juł ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub cje- 
Żary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postęnc- 
wania licytacyjnego powstaną. zawiadamianie 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszksja w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą iemuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Kamionka Str., dnia 9 września 1911, 
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nej objętej wraz z przynałeżnoścismi, skła- 
dającemi się z budynków oraz inwentarza 
żywego i martwego. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 39.198 kor., przynal-znosel 
zaś na 800 kor. 

Najniższa cena wynosi 26.665 kor., po- 
niże) tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki relieyizeyjne 1 odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, (wyciąg tabu- 
laray, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia it. d.), może każdy, msjący chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym w biurze Nr. 16. 

Takie prawa, wonne umiej 
sza lieptacyn b 7 


Te osoby, dla których jakia prawa luk 
ciężary na powyższej nieruchomości, bądź 
Obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieyiseyjnsgs powstaną, zawiadamisne 
będa o dalszych wydarzealsch tego postę: 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
j, jeśli nie rmieszbają w okręgu sądz 
wymienionego i nie wskażą teniuk sg- 
i pełaomocnika do doręczeń w siedzibie 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, 23 sierpnia 1911. 


L. ez. E. 546/11 (3) (11186) 

W sprawie egzekucyjnej Franciszka 
Kaliszczaka, gospodarza w Karaniu ad Nie- 
znanów przeciw Janowi Kaliszczakowi, go- 
spodarzowi w Budkach nieznan. o zniesienie 
współwłasnośc: reslności objętej Iwh. 38 ks. 
gr. gm. kat. Budki nieznanowskie wierzy- 
cieła i egrekuta po połowie własnej, odbę- 
dzie się na żądanie wierzyciela w podpisa- 
nym sądzie, w biurze Nr. 19, 10 paździer- 
nika 1911 o godzinie 9 rano publiczna 
licytacya realności iwh. 38 ks. gr. gm. kat. 
Budki nieznanowskie, składającej się z pb. 
29/1 ne której jest pokudowany parterowy 
drewniany budynek pod l. kons. 26, tudzież 
2 pgr. 87 cgrodu, 88/1 roli, 89/8 łąki. Pu- 
bliezna sprzedaż tej realności nastąpi w celu 
zniesienia współwłasności, wobec czego wszy- 
stkie rzeczowe prawa i ciężary na tej real- 
ności zainiabulowane pozostaną w mocy bez 
względu na cenę kupna. 

„Cenę wywołania stanowi kwota 3000 
kor. i poniżej tej ceny realność ta nie bę- 
dzie sprzedsną. | 

Warunki lieytacyjne można oglądać w 
podpisanym sądzie w godzinach urzędowych 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kamionka str., dnia 24 sierpnia 1911. 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. cz. | BACY (11081 3—3) 
y t 


, Przeciw 1) Iteie Horowiez, 2) Cyprya- 
nowi Rakoszewskiemu względnie tegoż ma- 
sie, 8) Samuelowi Deutschowi i 4) Mali 
Ensis, których miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do c. k. sądu krajowego 
cywilnego we Lwowie przez Jüdes vel Julię 
z Pieków Guttmanowa właść. realu. we 
Lwowie pozew 0 wykreślenie długów z kar 
ty C. )wh. 260 Dz. śródm. gminy Lwów. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 18 
października 1911 o godz. 880 rano w tut. 
sądzie, b. Nr. 12. 

Celem strzeżenia praw powyższych po- 
zwanych ustanawia się p. adw. dr. Szymo- 
ua Fleschnera we Lwowie, kuratorem. 

Tenże kurater zastępywać będzie po- 
zwanych w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i nisherpieezenstwo, dopóki oni w sądzie 
sie nis zgłoszą, lub pełnomocnika nie za- 
mienuig. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział I. 

Lwów, dnia 15 września 1911. 


L. 894 (11078 2—3) 
Obwieszczenie. 

C. k. Izba notaryalna w Przemyślu 
wzywa wszystkich, którzy roszezą sobie po 
myśli $ 25 ust. not. jakiekolwiek pretensye 
do kaucyi notaryalnej śp. Władysława Jani- 
ckiego, 7 powodu urzędowania tegoż jako by- 
łego zastępcy c. k. notaryusza w Sądowej 
Wiszni, tudzież jako byłego e. k. notaryusza 
w Sołotwinie, Radymnie i Przemyślu, ażeby 
roszczenia swoje w przeciągu sześciu miesię- 
cy od dnia ostatniego ogłoszenia niniejszego 
edyktu w „Gazecie Lwowskiej* liczac, w tu- 
tejszej c. k. Izbie notaryalnej zgłosili, ile że 
po upływie tego terminu bez względu na ich 


roszczenia nastąpi zwolnienie powyższej kaun- | nieznane, 


wniagiony został do c. k. sądu 


eyi notaryalnej z pod węzła ksucyjnego i| obwodowego w Kołomyi daia 6 lipca 1911 


zezwolenie na wydanie tejże uprawnionym. 
C. k. Izba notaryalna. 
Przemyśl, dnia 1 października 1911. 


L. 1041/11 (11073 2—3) 
E d y K t. 

C. k. Izba notaryalaa we Lwowie wzy- 
wa wszystkich, którym po myśli przepisu § 
25 ust. not. pizysługiwałyby pretensye od- 
szkodowaweze do kaueyi byłego e. k. nota- 
ryusza we Lwowie śp. Samuela Kwasnickiego, 
ażeby pretensye te w terminie sześciomiesię- 
cznym liezae od dnia ostatniego ogło- 
szenia niniejszego edystu w tutejszej Izbie 
tem pewniej zgłosili, ileże w razie przeci- 
wnym bez wzgledu na ich roszczenia udzieli 
się przyzwolenia na dewinkulaczę tej kaueyi 
i wydanie jej osobie ku temu uprawnionej. 

C. k. Izba notaryalna. 
We Lwowie, dnia 29 lipca 1911. 


L. 8:2 (11079 2—3) 
Obwieszczenie. 

C. k. lzba notaryalna w Przemyślu 
wzywa wszystkich, którzy roszczą sobie po 
myśli $ 25 ust. not. jakiekolwiek pretensye 
do kaucyi notaryalnej p. dr. Eugeniusza 
Hejdy z powodu urzędowania tegoz, jako by- 
łego zastępcy c. k. notaryusza śp. Włady- 
sława Janickiego w Przemyślu, ażeby roszeze- 
nia swoje w przeciągu sześciu miesięcy od 
dnia ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu 
w „Gazecie Lwowskiej“ licząc, w tutejszej 
e. k. Izbie notaryalnej zgłosili, ile że po 
upływie tago terminu bez względu na ich 
roszczenie nastąpi zwolnienie powyższej kau- 
cyi z pod węzła kaucyjnego i zezwolenie na 
wydanie tejże uprawnionym. 

C. k. Izba notaryalna. 

Przemyśl, dnia 1 października 1911. 


L. 9842 (11162 1—3) 
Obwieszczenie. 

Przy odbytem dnia 2 października 1911, 
25 losowaniu 4 pre. w srebrze oprocentowa- 
nych pożyczek prioritetowych pierwszej wę- 
giersko galicyjskiej kolej żelaznej z 5 wrze- 
śnią 1887 zostały wyciągnięte : 

Nr, 82.501 do włącznie Nr. 32.581 

Nr. 40.698 do włącznie Nr. 41.000 
t. j. 389 sztuk obligacyj w ogólnej kwocie 
77 800 złr. w. a. w srebrze = 155.600 kor. 

Wartość nominalna tych wylesowanych 
obligacyj prioritetowych będzie wypłacaną 
od 1 stycznia 1912 w e. k. Kasie długu pań 
stwa w Wiedniu. 

Z poprzednich losowań zalegają jeszcze 
jako niepodniesione, zapisy długu pojedyn- 
czych seryj: p 

12.501 do włącznie 12.819 


26.501 „ „ 26.846 
30.001 „ 5 30.359 
56.001 „ „ 56.116 i 
65.244 „ 65.500 


płatne w c. k. Kasie długu państwa w Wie- 
dniu. 
Wiedeń, 2 października 1911. 


EE z. Gol ZOT (10635) 
E dy k t. 

W sprawie Sary Weitz w Strzeliskach 
nowych tuczącej się przed c. k. sądem po- 
wiatowym w Chodorowie przeciw Leibie 
Turner o uznapie i wpis prawa własności 
do 5/10 ezęści reelności lwh. 366 i t. d., 
ma być doręczoną uchwała z dnia 11 ezer- 
wea 1911 1. czyn. C. II. 20/11 (1). 

Ponieważ niewiadomo gdzie Leib Tür- 
ner przebywa, ustanawia się w celu strzeże- 
nia jej praw kuratora w osobie p. adw. dr. 
Zaloscera 

Tenże kurator zastępywzć będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Uhodorów, dnia 11 czerwca 1911. 


L. ez. O. II. 300/11 (1) 
Ed y K t. 

Przeciw Jakókowi Pociesze, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wnies ony zo- 
stał do e. k. sądu powiatowego w Bieczu 
przez Maryę Romsnową i niel. Jana Wszołka 
pozew o ojeostwo i alimenta. 

Celem strzeseuia praw kuranda usta- 
pawia się m. adw. dr. Maciejowskiego w 
Bieczu, kuratorem. 

Tenże kurator zestępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebez,ieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział II 

Bieez, dnia 20 września 1911. 


(10632) 


L. cz. Ów. 1583/11 (10409) 
Ed 


Przeciw Leibowi Wildmanv, kupeowi 
z Radowiec, którego miejsce pobytu jest 


Cw. 1583/11 (1) przez Mordka Leike Hersch- 
leifera kupca w Radowcach, zastąpionego 
przez adw. p. dr. Edwarda Milgroma w Ko- 
łomyi pozew o wydsnie wekslowego nakazu 
zabezpieczenia sum 300 kor., 300 kor., 300 
kor. i 300 kor. zpr. 

Na podstawie pozwu wyznaczony Zo- 
stał termin do ustnej rozprawy na dzień 12 
lipca 1911 o godz. 11 rano w tut. sądzie. 

(elem strzeżenia praw niewiadomego 
z miejsca pobytu Leiby Wildmana ustanawia 
się p. dr. Karola Weismana adw. w Koło- 
myi, kuratorem. 

Tenże kurator zsstępywać będzie Lei- 
bę Wildmana w rzeczonej sprawie na je- 
go koszt i niebezpieczeńsiwo, dopóki on w 
sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
„ Oddział II. 
Kołomyja, dnia 6 lipca 1911. 


L. VII/a 4714 
Obwieszczenie. 

Na podstawie postanowień $ 48 usta- 
wy z 18 grudnia 1906, Dz. p. p. Nr. 5 2 ro- 
ku 1907, c. k. Namiestnietwo podaje do po- 
wszechnej wiadomości, że magister farmacyi 
Józef Wiktor Kraus dzierżawca apteki w 
Mostach wielkich wniósł podanie dnia 26 
września 1911 do c. k. Namiestnietwa o 
koncesyę na nową aptekę publiczną w So- 
kalu przy ulicy Żydowskiej także Zarwanicś 
zwanej, uj. Rynku, lub przy ulicy Koseiu- 
szki dawniej Lwowsia zwanej. 

C. k. Namiestnietwo wzywa zatem tych 
właścicieli aptek publicznych, którzy czuliby 
się w swej egzystencyi zagrożeni przez utwo- 
rzenie wspomnianej apteki, by w ciągu czte- 
rech tygodni, licząc od dnia niniejszego ogło- 
szenia wnieśli ustnie, lub pisemnie przed- 
stawienie do właściwej władzy politycznej 
pierwszej instancji. 

Po upływie tego terminu wniesione 
przedstawienia nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 5 października 1911. 

Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski, w. r. 


(11164) 


L. ez. E. 246/11 (2) 
E d 

Przeciw bezdziedzicznej masie spadko- 

wej bł. p. Szlojmy Szulima Hamla wniesio- 
ny został do tutejszego sądu przez Freidę 
Jaworniker z Dubiecka pozew o 800 kor. 
pn 


(10587) 


Celem strzeżenia praw tejże masy usta- 
nawia się p. Jaköba Sturma w Dubieeku 
kuratorem, który zustępywać ją będzie w 
tej sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo 
polecające mu, by praw tej masy strzegł 
wedle najlepszej swej wiedzy i sumienia. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział T. 
Dubiecko, dnia 13 września 1911. 


I, cz. C. IV. 88/11 (1) 
Edykt. 
W sprawie Izaka Hammera kupca w 
Bełzie, przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Stefanowi Zinko, ostatnio zamieszkałe- 
mu w Ceblowie o 682 kor. zpn, ustanawia 
sie dla niew'adomego z miejsca pobytu po- 
zwanego Stefana Zińko, kuratora w osobie 
adwokata kraj. dr. Karola Badera w Belzie, 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Bełz, dnia 8 września 1911. 


(10580) 


L. ez. U. 218/11 (2) 
E d y k t. 
Kuratorem dla 1) niewiadomego z miej- 
sca pobytu Jędrzeja Segeta, 2) nieobjętej 
masy spadkowej $. p. Piotra Segieta, 3) Ja- 
na Doroza i 4) dla msłoletnich Katarzyny, 
Jadwigi i Izydora Segietów ustanswia sie 
w sprawie Wojciecha Błahuta w Sliwniey 
przeciw nim j tow. w tutejszym sądzie się 
toczącej 0 uznanie prawa własności i inta- 
bułacyę do pgr. 1119, 1120, 1121, tudzież 
do części parceli gr. 1126/3 pod nowem 
oznaczeniem 1126/4 z lwh. 56 gminy Sli- 
wnica p. dr. Stanisława Skąpskiego adw. w 
Dubiecku, który wymienionych pod 2), 3), 
4) w tej sprawie strzedz ma wedle najlep- 
szej swej wiedzy 1 sumienia, zaś ad 1) do- 
póki tenże sam się nie zgłosi, lub dla sie- 
bie pełnomocnika nie ustan«wi, doreezajge 
mu % egzemplarzy pozwu. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Dubiecko, dnia 1 września 1911. 


(10586) 


L. ez. C. XXIII. 675/11 (1) (11119) 
E dy kt. 

Przeciw Saulowi Horowiez vel Horo- 
witz, Berischowi Horowiez vel Horowitz, Ja- 
kóbowi Horowicz vel Horowitz, Jachwet zam. 
Deutsch względnie Jochwet Horowitz zam. 
Deutsch, Jencie zam. Erbisch, Schandli Chaji 
Fränkel, Ryfce Bach zam. Stern, Esterze 
Bach zam. Mantel, Samuelowi Deutsch, Mali 


Enis, Fani Lówenstein i Wolfowi Pick, 
względnie ich spadkobiercom i prawnona- 
bywcom, których miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k. sądu po- 
wiatowego S. I. we Lwowie przez Jüdes vel 
Julię z Pieków Guttmann we Lwowie po- 
zew o wykreślenie ciężarów i długów z kar- 
ty O. lwh. 260 dz. śm. gm. Lwów. ` 

©. Ustna rozprawa odbędzie się dnia 26 
października 1911 o godzinie 12 w poł. w 
biurze Nr. XXIII. 

Celem strzeżenia praw pozwanych usta- 
nawia się kuratorem adw. dr. Kamieńskiego 
we Lwowie, który będzie ich zastępował 
dopóki w sądzie się hie zgłoszą, lub pełno- 
moenika nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I. Oddział XXIII. 

Lwów, dnia 15 września 1911. 


L. cz. E. 395/11 ©) 11096 
WO xt (11086) 

Józefowi Dziokowi z Wiśniowej w spra- 
wie toczącej się Przed c. k. sądem powiato- 
wym w Frysztaku przeciw niemu o 413 kor. 
26 hal. zpn., ma być doręczoną uchwała z 
dnia 21 września 1911 J. cz. E 39511 (2), 
którą dozwolono przymusowej licytacyi całej 
realności lwh. 165 Ks. gr. gm. Pstrągówka 
objętej, Józefa Dzioka własnej. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Józef Dziok 
przebywa, ustanaWIa Się w celu strzeżenia 
jego praw kuratora w osobie p. Jędrzeja 
Dzioka w Wiśniowej. 

Tenże kurator zastępywać będzie J6- 
zefa Dzioka W TzeCZonej sprawie na je- 
go koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje- è 

C. k. Sad powiatowy, Oddział II. 

Frysztak, dnia 21 września 1911. 


r e 0 PEPE 


L. cz. Og. IX. 841/11 (8) (10657) 

Przeciw nieobecnej Helenie Dziewoń- 
skiej przedtem w Dąbiu, wniósł Józef Nale- 
a przez adw. dr. Lewartowskiego w Krako- 
wie skargę 0 wykreślenie 3000 kor. z real- 
ności wh. 158 gm. Dąbie. 

Pierwsza audyencya odbędzie się 30 
sierpnia 1011 o godz. 9 rano, b 38. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanej kuratorem adw. dr. Józef Dallet w 
Krakowie będzie ją zastępował, dopokąd się 
w sądzie nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
ustanowi. 

C. k. Sąd krajowy, Oddział IX. 

Kraków, dnia 24 sierpnia 1911. 


L. cz. C. XXIII. 679/11 (1) (11118) 
Edykt. 

Przeciw Chaimowi Tandit, Chaimowi 
Herschowi Tandit i Lipie Mitz vel Mütz 
względnie ich spadkobiercom i prawnona- 
byweom, których miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k. sądu po- 
wiatowego S. I. we Lwowie przez Jiides vel 
Julię Guttmann pozew o wykreślenie prawa 
najmu z karty ciężąrów lwh. 260 dz. śm. 
gm. Lwów. 

Ustna rozprawa odbędzie się dnia 26 
października 1911 o godz. 1 po poł. w biu- 
rze Nr. 23. ! 

Ustanowiony calem  strzeżenia „praw 
pozwanych kuratorem adw. dr. Kamieński 
będzie ich zastępował, dopóki w sądzie sig 
nie zgłoszą, lub pełnomocnika nie zamia- 
aufg. f 

0. K. Sąd powiatowy, S. I., Oddział XXIII. 

Lwów, dnia 15 września 1911. 


L. cz. Pr. III. 90/11 (3) (11080) 


Obwieszczenie. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek e. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr. 1 czasopisma „Tygodnik 
mieszczański* z daty Kraków dnia 1 pa- 
dziernika 1911 artykuł, względnie ustęp 
artykułu pod tytułem: „Zgon kata Polski i 
Rosyi« poczynający sie od słów: „A mimo 
to zwątpiwszy* do słów: „brak lepszego ju 
tra* zawiera w swej osnowie znamiona wy- 
stępku z $ 305 u. k., że zakazuje się rosze- 
rzania tego artykułu, względnie inkrymino- 
wanego ustępu. 

C. k. Sąd krajowy jako prasowy S. III. 

Kraków, 2 października 1911. 


L. cz. C. I. 378/11 (2) (11146) 
Edykt. | 

Przeciw nieobjętej masie spadkowej 
po Sp. Iwanie Pidhirnym i tow. wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Chedo- 
rowie przez Danyłę Pidhirnego pozew o 
zniesienie współwłasności realności objętej 
lwh. 162 gm. Demidów. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 11 
października 1911 0 godz. 9 rano w tut. 
sądzie, b. Nr. 32, 

„Oslem strzeżenia praw tejże masy spad- 
kowej ustanawia sie p. dr. Brilla adw. w 
Chodorowie, kuratorem. 


Tenże kurator zastępywać będzie tęże 


niebezpieczeństwo, dopóki ona nie zostanie 
objętą. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział I. 
Chodorów, dnia 11 września 1911. 


L. cz. C. IL 148/11 (1) 
Edykt 


(11150) 


Przeciw Józefowi Biedzie, którego miej- 
see pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Limanowej 
przez Seidę Weinfeld pozew o 282 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneye na dzień 11 października 1911. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. Józefa Gawrona w Walowej 
górze, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Limanowa, dnia 26 września 1911. 


L. cz. Cw. 592/11 (2) (10466) 

I. W sprawie Mosesa Kannera w Du- 
kli przeciw Waniowi Chudykowi pto 300 
kor. zpn. ustanawia się adw. dr. Wiodzimie- 
rza Gabryszewskiego w Jaśle kuratorem dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Wania Chu- 
dyka i temuż kuratorowi doręcza się wekslo- 
wy nakaz zapłaty z dnia 16 sierpnia 1911 
Cw. 592/11 (1) dla Wania Chudyka prze- 
znaczony. 

II. Zarazem ustala się koszta wniosku 
o ustanowienie kuratora na kwotę 10 kor. 
5 hal. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II 
Jasło, dnia 7 września 1911. 


Konkursa. 


L. 17.460/1V. (11026 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W c. k. gimnazyum w Drohobyczu usta- 
nawia się asystenta przy nauce rysunku z 
zajęciem około 24 godzin tygodniowo. 

Remuneracya unormowana jest ustawą 
z 19 września 1898 Dz. p. p. Nr. 178. 

Podania, zaopatrzone w potrzebne do- 
kumenty, należy wnosić bezpośrednio do e. k. 
Rady szkolnej krajowej najpóźniej do 20 pa- 
„dziernika 1911. 

C. k. Rada szkolna krajowa. 

Lwów, dnia 30 września 1911. 

Za c. k. Namiestnika: 
Dembowski w. r. 


L. Prez. 25.586 (10815 2—2) 
Konkurs. 

Odnośnie do konkursu w N-rze 227 
„Gazety Lwowskiej* ogłoszonego oznajmia 
się, że konkurs na posadę Naczelnika kance- 
laryi przy c. k. Sądzie obwodowym w Prze- 
myślu z dniem 10 października 1911 upływa. 

Prezydyum c. k. sądu krajowego 

wyższego. 

Lwów, dnia 24 września 1911. 


L. 2534 (11129 1—3) 
Konkurs. 

Wydział Rady powiatowej w Przemy- 
ślanach ogłesza niniejszem konkurs na posa- 
dę lekarza ogłasza niniejszem konkurs na 
posadę lekarza okręgowego w Świrzu z ro- 
czną płacą 1200 kor., tudzież ryczałtem na 
objazdy w kwocie 480 kor. rocznie. 

Chegey uzyskać powyższą posadę, wi- 
nien oprócz dostatecznej fizycznej zdatności, 
posiadać następujące warunki: 

1 obywatelstwa austryackiego, 

2. dyplom doktora medycyny, uprawnia 
jący do wykonywania praktyki lekarskiej, 

8. nieskaziteluy charakter, C 

4. znajomość języków krajowych, 

5. praktykę najmniej dwuletnią w za- 
wodzie lekarskim, 

6. nieprzekroczny wiek lat 40. ; 

Między kandydatami mają pierwszen- 
stwo ei, którzy wykażą się dwuletnią służbą 
w szpitalu powszechnym po uzyskaniu dy- 
piema doktorskiego albo egzaminem fizyka- 
ckim. 

Po roku prowizorycznej służby, może 
nastąpić stabilizacya z prawem do emerytu- 
ry względnie zaopatrzenia wdowy i sierót 
w granicach określonych ustawą z dnia 12 
maja 1909 Dz. u. kraj. Nr. 68. Bliższe obo- 
wiązki lekarza okręgowego normuje ustawa 
z dnia 5 października 1906 Dz. u. kr. 
Nr. 148, 

Podania należy wnosić do Wydziału 
powiatowego najpóźniej do dnia 20 listopa- 
da b. r. poczem posada nadaną zostanie z 
dniem 1 stycznia 1912, 

Z Wydziału Rady powiatowej. 

Przemyslany, dnia 4 października 1911. 

Prezes: 
Stanisław Wybranowski. 
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masę w rzeczonej sprawie na jej koszt ij L. Prez. 22.699 4 Z. 11 


(11161) 
Konkurs. 

Dla domu więziennego przy sądzie 
obwodowym w Stanisławowie jest do obsa- 
dzenia jedna posada zarządcy domu więzien- 
nego w IX. klasie rangi i jedna posada kon- 
trolora domu więziennego w X. klasie rangi, 
ze systemizowanymi poborami i wolnem po- 
mieszkauiem. 

Kompetenei o te posady lub o takie 
same posady przy innych sądach kolegial- 
nych w okręgu lwowskiego wyższego Sądu 
krajowego opróżnić się mogące, mają wniesć 
swoje należysie udokumentowane podania w 
przepisanej drodze służbowej najpóźniej do 
20 października 1911 do Prezydyum sądu 
obwodowego w Stanisławowie. 

Prezydyum c. k. Sądu krajowego 

wyższego. 

Lwów, dnia 38 października 1911. 


L. Prez. 3000 4/11 (12) 
Konkurs. 

Przy domu więziennym sądu obwodo- 
wego w Wadowicach jest do obsadzenia je- 
dna posada dozorczyni więziennej. 

Do posady tej przywiązana jest płaca 
800 koron rocznie z prawem postąpienia na 
wyższy stopień płacy, dalej dodatek akty- 
walny 240 kor., prawo pobierania ubrania 
służbowego i porcyi chleba białego wagi 
500 gr, dziennie. 

Należycie udokumentowane podania o 
tę posadę wnosić należy do tutejszego Pre- 
em najdalej do dnia 31 października 

911 


(11137) 


Kompetentki mają dokumentami wy- 
kazać: 

1. obywatelstwo austryackie, 

2. wiek najmniej lat 24, jednak nie 
powyżej 30 lat, 

8. odpowiedni stan zdrowia, 

4. nieposzlakowane życie, 

5. bezdzietność, wolny stan lub wdo- 
wieństwo, 

6. znajomość języka polskiego, czyta- 
nia, pisania, rachunków oraz pojedynczych 
robót kobiecych. 

Wykluczone są krewne lub powinowate 
urzędników, sług lub dozoreów więźniów tu- 
tejszega sądu. 

Posada powyższa będzie na razie obsa- 
dzoną prowizorycznie pumoeniczą dozorczy- 
nią więźniów, która ponierać będzie wyna- 
grodzenie unormowane rozporządzeniem Mi- 
nisterstwa z dnia 23 marca 1907 Nr. 88 Dz. 
p. p. oraz otrzyma pomieszczenie w domu 
więziennym. 

Po upływie jednego a najdalej dwóch 
lat w razie zadawalniających wyników słu- 
żby, będzie mogła pomocnicza dozorezyni 
więźniów uzyskać bez ponownego ubiegania 
się, stałą posadę dozorczyni więziennej na 
warunkach powyżej podanych. 

Bliższych wyjaśnień w tej mierze u 
dzieli kancelarya Prezydyum tutejszego sądu 
obwodowego, 

Prezydpum e. k. Sądu obwodowego. 

Wadowice, dnia 27 wrzesnia 1911. 


L. 120.462/0. 
Konkurs. 

Na posadę ekspedyenta przy e. k. urzę- 
dzie pocztowym w Rajtarowieach z poborami 
III. klasy 3 stopnia ryczałtem 266 kor. ro- 
cznie na służącego i ewentualnem wynagro- 
dzeniem 1200 kor. rocznie za eodzienną ja- 
zdę posłańczą do Sambora i z powrotem, 

w Bruśnie nowem z poborami III. kla- 
sy 5 stopnia i ryczałtem 504 kor. roeznie na 
służącego. 

Podania należy wnieść najpóźniej do 
18 października b. r. do ce. k. Dyrekcyi poczt 
i telegrafów we Lwowie. 

C. k. galicyjska Dyrekeya poczt 

i telegrafów. 
Lwów, dnia 3 października 1911. 


(11127 1—3) 


L. 820 (11128 1—2) 
Konkurs. 

Wydział powiatowy w Turce nad Stry- 
jem, stosownie do powziętej dnia 6 marca 
1911 r. do L. 159 uchwały, rozpisuje niniej- 
szem konkurs celem obsadzenia z dniem 1 
stycznia 1912 r. posady akuszerki okręgowej 
w Zawadce z roczną płacą 300 kor. z fun- 
duszów powiatowych, w miesięcznych ratach 
z góry płatną. 

, Kandydatki ubiegające się o tę posadę, 
mają wnieść dotyczące podania najdalej do 
dnia 80 listopada 1911 r. do tutejszego Wy- 
działu powiatowego i do wniesionych podań 
dołączyć: 

1. metrykę chrztu, 

2. świadetwo moralności, 

3. świadeetwo zdrowia, s 

4. świadectwo ścisłego egzaminu c. k. 
szkoły położnych i 

E. świadectwo z odbytej praktyki w za- 
wodzie położnietwa. 

Z Wydziału powiatowego. 

Turka nad Stryjem, 28 września 1911. 

Sekretarz Prezes 

M. Warmski. M. Pruchnicki. 


Firmy. 


HU, en. ®ipm. 215/11 Cros. II. 148 (10894 
3—3 
BudepkHeHe $ipMa. 
3 peaerpy A cTOBapumeHE 3api6KO- 
BEX i roclorapckAx BHdepKHeHO : 
CroBapumeHe: Cniaka omtanHoerH i 
oa B IBAHiBĄAX, croBapRLene 3apee- 
crpoBaHe 3 He0ÓMe:KEHOIO HopyROO, B Ha- 
caigoR TOTO MO OHO He YBIHILIO B WATE. 
Jara Bnney: 3 cepnaa 1911. 
II. k. CYA ospyswknhń AKO ToprOBenbHHI 
Bi II. 
Koronas, gua 13 AnnHA 1911. 


L. ez. Firm. 351 Stow. II. 1368 (11043 3—3) 
Obwieszezenie. 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Ryglice. 

Brzmienie firmy: Spółka przemysłowo- 
rolnicza, Stowarzyszenie zarejestrowane z ogr. 
poręką. 

Data statutu: Ryglice, dnia 27 sier- 
pnia 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: wspólne 
przerabianie produktów rolniczych, wytwa- 
rzanych we własnych gospodarstwach człon- 
ków, oraz wspólne nabywanie i wytwarzanie 
artykułów potrzebnych ezłonkom do prowa- 
dzenia i ulepszenia gospodarstwa rolnego 
przy pomocy odpowiednich urządzeń techni- 
cznych i handlowych, a w szczególności po- 
pieranie przemysłu i handlu krajowego, oraz 
zarobku i gospodarstwa swoich członków. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: Romuald Reichelt, c. k. 
pocztmistrz w Ryglieach, dyrektor; Stani- 
sław Sikorski, właściciel realności w Rygli- 
cach, zastępea dyrektora; Jan Bojan, wła- 
ściciel realności w Ryglicach, kasyer; dr. 
Józef Agatstein, lekarz okręgowy w Rygli- 
each i Jan Orlof, właściciel realności w Ry- 
glieach, zastępcy. 

Podpis firmy: Pod stampilig Spółki 
kładzie podpis dyrektor, lub jego zastępca i 
kasyer, ewentualnie jego zastępca. 

Ogłoszenia podpisane będą przez 2 
ezłonków zarządu i przybite będą na tablicy 
przed lokalem spółki; w razie potrzeby 
umieszczane będą w czasopismach, które 
z góry wyznaczy rada nadzorcża. 

Udziały członków: najmniej po 100 K. 

Odpowiedzialność ograniczona, ezłonek 
odpowiada za zobowiązania spółki oprócz 
udziałem wpłaconym jeszcze dalszą kwotą, 
równającą się temu udziałowi. 

Data wpisu: 16 września 1911. 

O. k. Sąd obwodowy. jako handlowy 
Oddział IV. 
Tarnów, dnia 16 wrzesnia 1911. 


L. ez. Firm. 777/11 Stow. VII. 150 (10469) 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłosza, iż 2 września 1911 wpi- 
sano do rejestru dla stowarzyszeń zarobko- 
wych i gospodarczych firmę: „Związek kre- 
dytowy w Hussakowie, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ograniczoną poręką*, po nie- 
miecku: „Oredit-Verein in Hussaków, regi- 
strierte Genossenschaft mit beschränkter 
Haftung“. 

Przedsiebiorstwo opiera sie na kontra- 
kcie stowurzyszenia z daty Przemyśl 16 sier- 
pnia 1911 1. rep. 3950. Przedmietem tegoż 
jest popieranie i podniesienie zarobku lub 
gospodarstwa swych członków przez dostar- 
czanie im kapitałów w drodze wzajemnego 
kredytu. 

Czas trwania stowarzyszenia jest nie- 
ograniczony. 

, Przełożeństwo tworzą: Juda Halpern, 
kupiec w Hussakowie, Oser Gellert, kupiec 
w Hussakowie, Pinkas Halpern, kupiec w 
Hussakowie i Izak Steinreich, kupiec w Hus- 
sakowie, jako dyrektorowie. 

„Firmę stowarzyszenia kreślą ważnie 
dwaj członkowie przełożeństwa. 

Udział członka wynosi 100 kor. i może 
R splacony za zezwoleniem dyrekcyi w ra- 
tach. 

Odpowiedzialność członków rozciąga się 
prócz udziału jeszeze na trzykrotną wysokość 
tegoż. 

Ogłoszenia następują plakatami a nadto 
mogą być umieszczone w czasopiśmie lwo- 
wskiem. 

Przemyśl, 15 września 1911. 


G. Z. Firm. 153/11 Rg. C. 10 (10415) 
Anderungen und Zusätze zu bereits einge- 
tragenen Firmen. 
Eingetragen wurde im Register Abt, C. 
Sitz der Firma: Lipnik bei Biała. 
Firmawortlaut: Montangesellschaft, Ge- 
sellschaft mit beschränkter Haftung. 
Anderung des Gesellschaftsvertrages : 
Zufolge des in Form eines Notarialaktes ge- 
fassten Beschlusses der Gesellschafter de 


datto Biała 6 Mai 1911 G. Z. 16.519 wurde 
das bisherige Stammkapital von 105 000 
Mark == 123.480 Kronen um den Betrag 
von 876.520 Kronen sohin auf eine Million 
Kronen durch die Stammeinlage eines neuen 
Gesellschafters erhöht. 

Diese neue Stammeinlage von 876.520 
Kronen ist baar eingezahlt und ist lant 
Übernshmserklärung vom 24 Mai 1911 G. Z. 
16.701 von den Westdeutschen „Tomas- 
phosphatwerken“, Gesellschaft mit beschränk- 
ter Haftung übernommen werden. 

Datum der Eintragung: 
1911. 

K. k. Kreis als Handelsgericht, 

Abteilung II. 

Wadowice, am 6 August 1911. 


6 August 


L. cz. Firm. 1208/11, Oddz. A. II. 8. 
(10662) 

Wpis do rejestru handlowego firmy 

spółkowej. 

Do rejestru oddział A. wciągnięto co 
następuje : 

Siedziba firmy: Wieliczka. 

Brzmienie firmy: „Adolf Hirsch i Ska*. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: handel wę- 
gli, koksu i dachówek. 

Forma spółki: Jawna spółka handlowa 
od r. 1906. 

Spólnicy odpowiedzialni: Adolf (Abrz- 
ham) Hirsch i Antonina Hirsch kupcy w 
Wieliczce. 

Do zastępstwa jest uprawnieniony Adolf 
Hirsch. 

Podpis firmy: pod pieczątką „Adolf 


Hirsch i Ska, skład węgla, koksu i dachówki | 


Wieliczka* podpisuje Adolf Hirsch. 
Dzień wpisu: 8 września 1911. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział III. 
Kraków, dnia 4 września 1911. 


L. cz. Firm. 1254/11 Oddz. A. Il. 7 
(10931) 
Wpis do rejestrn handlowego firmy 
kupca pojedynczego. 

Wpisano do rejestru handlowego Od- 
dział A.: 

Siedziba firmy: Mogiła sp. Kraków. 

Brzmienie firmy: „Jan Staszyszyn, re- 
stauracya i handel towarów korzennych w 
Mogile*. 

Właściciel: Jan Staszyszyn właściciel 
restauracyi w Mogile. 

Podpisuje firmę właściciel imieniem i 
nazwiskiem. 

Dzień wpisu: 16 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 18 września 1911. 


L. cz. Firm. 1800/11 Spół. II. 542 (10930) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm 

spółkowych. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnię- 
to eo następuje : 

Siedziba: Kraków ul. Basztowa 8. 

Brzmienie fiimy: Towarzystwo wza- 
jemnych ubezpieczeń w Krakowie. 

Podpis firmy opiewać ma odtąd w ten 
sposób, że Dyrektorowie Towarzystwa oraz 
ich zsstepey w ślad dotychezasowych wpi- 
sów do podpisywania firmy uprawnieni pod- 
pisywać będą Firmę Towarzystwa w ten 
sposób, że każdy z nich pod nazwą firmy w 
języku polskim, niemieckim lub czeskim na- 
pisaną lub stampilią wyciśniętą z jednym z 
pozostałych dalszych dyrektorów lub z je- 
dnym z zastępców Dyrektorów lub wreszcie 
z jednym z prokurzystów łącznie swój pod- 
pis położy. 

Dzień wpisu: 16 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 18 września 1911. 


L. ez. Firm. 55/11 Rg C. I. (10675) 

Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 

już w rejestrze handlowym firm spółek z ogra- 
niezoną poręką. 

Do rejestru Oddział C. wciągnięto co 
następuje : 

Siedziba firmy: Stryj. 

Brzmienie firmy: dotąd sprzedaż na- 
czyń emailowanych spółka z ogr. poręką, po 
niemiecku: „Vertrieb von Emailgeschirren 
Gesellschaft mit beschr. Haftung. 

Zmiana firmy; na podstawie dodatko- 
wej umowy z daty Wiedeń, 5 stycznia 1911 
i z daty Stryj, 18 lutego 1911 „Union Han- 
delsgesellschaft mit beschr. Haftung, po pol- 
sku: „Unia handlowa* spółka z ogr. poręką. 
Obeenie spółka opiera się na kontrakcie 
z daty Wiedeń, dnia 5 stycznia 1911 |. rep 
43134 i na dodatkowej umowie z daty Stryj, 
dnia 13 lutego 1911 l. rep. 8762. 

Przedmiot przedsiębiorstwa odtąd: 

1. kupno i sprzedaż blaszanych naczyń 
emailowanych, a to tak towar regularny, ja- 
koteż partyjny (Auschuss) na rachunek wła- 
sny, jakoteż osób trzecich. 
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2. Zakupno i sprzedaż wszelkich innych 
artykułów handlowych, do obrotu których 
nie wymaganą jest osobna koncesya, tudzież 
zakładanie i uczestnictwo w tego rodzaju 
spółkach. 

3. Zawieranie interesów handlowych, 
celem os ągnięcia celów tu wyżej pod 1. 
oznaczonych. 

Kapitał zakładowy wynosić będzie od- 
tąd 250.000 koron na poczet którego wpła- 
eit każdy spólnik, a to Adolf Auerbach, 
Abrsham Heller, Nathan Lipschiitz i Moj- 
żesz Hersch Neugröschel po 62.500 koron 
w gotówce wpłacony został. 

Prokurę udzielono: nadal Simonowi Ba- 
łabanowi. 

Dzień wpisu: 15 maja 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział TV. 
Stryj, daia 28 kwietnia 1911. 


G. Z. Firm. 1282,11 Rg. B. I, 45 (10932) 
Anderungen und Zusätze zu bereits einge- 
trag- nen Einzel- und Gesellschaftsfirmen. 

Einzutragen ist in Register B. 

Sitz der Frma: Verviers (Belgien) - Ge- 
neralrepresentanz in Krakau für die im 
Reichsrate vertretenen Königreiche und 
Länder. 

Firmawortlaut Societe anonyme miniere 
et industrielle (Aktiengesellschaft für Berg- 
bau und Industrie. 

Firmaäaderung in: Der Sitz der Gene- 
ralrepräsentanz wurde von Krakau nach Wien 
verlegt. 

911 Datum der Eintragung: 16 September 
1911. 
K. k. Landes- als Handelsgericht, 
Abteilung III. 
Krakau, am 13 September 1911. 


L. cz. Firm. 268/11 Rg. C. 8 (10620) 

Do rejestru C. przy firmie: „Galieyj- 
ska fabryka narzędzi wiertniczych Perkins, 
Macintosh & Zdanowicz, spółka z ograni- 
ezoną poręką w Stryju* wpisano. 

Udzielenie prokury: Bertie Taylor, 
buchhalterowi powyższej firmy w Stryju za- 
mieszkałemu. 

Sposób podpisywania przez niego fir- 
my: prokurzysta Bertie Taylor będzie pod- 
pisywał firmę w myśl kontraktu spółki z daty 
Stryj, 1 marca 1911 L. R. 17.459 tylko 
wspólnie z jednym z dyrektorów w ten spo- 
sób, że pod napisanem lub stampilią wyci- 
śniętem brzmieniem firmy wypisze swoje na- 
zwisko z dodatkiem oznaczejącym prokurę 
obok podpisu jednego z dyrektorów (zawią- 
doweów). 

Data wpisu: 2 sierpnia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział VI. 
Stryj, dnia 21 lipca 1911. 


L. cz. Firm. 1243/11 Oddz. A. II. 4 (10939) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestrn handlowego Oddział A. 
weiagnieto co następuje: 

Siedziba firmy: Kraköw, ul. Wrzesin- 
ska 1. 

Brzmienie firmy: J. Majewski i Ska 
(J. Majewski & Co). 

Przedmiot przedsiębiorstwa : 
wyrobów papierowych. 

Forma spółki: jawna spółka handlowa 
od 1 lipca 1911. 

Spölniey osobiście odpowiedzia!ni: Ana- 
niasz Einhorn, kierownik Towarz. ubezp. 
„Mutual* w Krakowie, ul. Wrzesińska 5, 
Adolf Haber, kupiee w Krakowie ul. Li. 
browczyzna 6, Karol Mandel w Krakowie, 
ul. Wrzesińska 1, Józef Majewski, mechanik 
w Podgórzu, ul. Kącik l. 8. 

Do zastępstwa jest uprawniony Ana- 
nias Einhorn 

Podpis firmy: pod wypisanem lub 
stampilig wyciśniętem brzmieniem firmy pod- 
pisze się Ananiasz Einhorn inieyalem imie- 
nia i nazwiskiem. 

Dzień wpisu: 8 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 

Kraków, dnia 4 września 1911. 


fabryka 


L. ez. Firm. 129 11 Rg. A. 34 (10897) 

Wpis do rejestru handlowego firmy 

spółkowej. d 

Do rejestru firm spółkowych wciągnię- 
to co następuje: 

Siedziba firmy: Sanok. 

Brzmienie firmy: Cegielnia kręgowa 
Antoniego i Józefa Wilków i Jana Urby w 
Sanoku. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: wyrób i 
sprzedaż cegieł. 

Forma spółki: jawna spółka handlowa. 

Spólnicy osobiście odpowiedzialni: An- 
toni Wilk, właściciel realności w Białobrze- 
gach, Józef Wilk, właściciel realności w Kro- 
ścienkn niżnem, Jan Urba, właściciel real- 
ności w Krościenku niżnem. 

Do zastępstwa uprawniony Antoni Wilk. 


Podpis firmy: pod wyciśniętą lub wy- 
pisaną firmą: „Cegielnia kregowa Antonie- 
go i Józefa Wilków i Jana Urby w Sanoku“ 
podpisywać będzie firmę Antoni Wilk. 

Dzień wpisu: Sanok 26 sierpnia .1911. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 20 sierpnia 1911. 


L. cz. Firm. 549/11 (10967) 
Wpis do rejestru handlowego firmy kupca 
pojsdyńczego. 

Wpisanc do rejestru handlowego Od- 
dział A.: 

Siedziba firmy: Przeworsk. 

Brzmienie firmy: Eisig Kaglard w Prze- 
worsku. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: przedsię- 
biorstwo gospodnio-szynkarskie. 

Dzień wpisu: 12 sierpnia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział V. 
Rzeszów, dnia 12 sierpnia 1911. 


G. Z. Firm, 378/11 Rg. B. I. 2 
Löschung einer Firma. 
Zu löschen ist im Register fur Gesell- 
schaftsfirmen. 
Sitz der Firma: Berlin und deren Re- 
präsentanz für Osterreich in Jasło. 
Firmawortlaut: Deutsch Galizische Pe- 
troleum Gesellschaft in Harklowa. 
vn Datum der Eintragung: 12 September 
K. k. Kreis- als Handelsgericht, 
Abteilung IV. 
Jasło, am 4 September 1911. 


(11086) 


L. ez. Firm. 1173/11 Stow. IV. 102 (10941) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń 28- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Trzebinia Wieś 
sąd pow. Chrzanów. 

Brzmienie firmy: Chrześcijańska spółka 
spożywcza w Trzebini Wsi, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną odpowiedzial- 
nością. 

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: ks. 
Maksymilian Bok i Paweł Bębenek. 

2. Członkowie dyrekcyi wybrani: Sta- 
nisław Swaezyna, właściciel realności w Mło- 
szowej i Jan Radwański, aptekarz w Trze- 
bini mieście. 

Data wpisu: 7 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział III. 

Kraków, dnia 7 września 1911. 


G. Z. Firm. 1300 Rg. C. 167 (11081) 
Eingetragen wurde im Register Abt. C. 
Sitz der Firma: Lemberg. 
Firmawortlaut : Carpathian Petroleum, 

Gesellschaft mit beschränkter Haftung 
Gegenstand der Unternehmens: ist die 

Erzeugung und der Vertrieb von Mineralöl 


sowie der Betrieb verwandter Geschäfs- 
zweige. 

Höhe des Stammkapitales. 1, 000.000 
Kronen. 


Darauf geleistete Einzahlungen: 1,000.000 
Kronen. 

i Geschäftsführer: Eduard Thomas Bo- 
xal]. 

Rechts verhältnisse der Gesellschaft: 

a) die Geselischaft beruht auf dem Ge- 
sellschaftsvertreege vom 26 August 1911 
Rep. Zl 42.628, 

b) die Firma wird in der Weise ge- 
zeichnet, dass der Geschäftsführer unter 
dem Firmawortlante der Gesellschaft seine 
Unterschrift setzt. 

a der Eintragung: 9 September 
1911. 
K. k. Landes als Handelsgericht, 
Abteilung IV. 
Lemkerg, am 8 September 1911. 


L. cz. 228/11 Stow. II. 1195 (10862) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń 28- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Brzeżany, po- 
wiat polityczny Brzeżany. 

Brzmienie firmy: Kasa komereyalna 
w Brzeżanach, stowarzyszenie zarejestrowane 
z ograniczoną poręką. 

Data statutu: 31 sierpnia 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: podniesie- 
nie zarobku lub gospodarstwa swoich człon- 
ków przez dostarczenie tymże na umiarko- 
wany procent gotowych pieniędzy, potrza- 
bnych im do obrotu w gospodarstwie, rze- 
miośle, przemyśle lub haudlu za pomocą 
wspólnego kredytu wszystkich członków. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: Izrael Russ, właściciel real- 
ności w Brzeżanach i Mojżesz Leib Mass, 
urzędnik bankowy w Kozowie, jako dyre- 
ktorowie. 

Podpis firmy (F. Z.): pod wyciśniętą 


stampilią stowarzyszenia umieszczone będ 
podpisy dwóch członków dyrekcji. 

Ogłoszenia umieszczane będą w czaso- 
piśmie „Samopomoc* we Lwowie. 

Udziały członków: Jeden udział wyno- 
si 100 kor., który może być wpłacony mie- 
sigeznymi ratami po 2 kor. 

Odpowiedzialność : ograniczona. 

Data wpisu: 5 września 1911. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział II. 
Brzeżany, dnia 3 września 1911. 


L. ez. Firm. 1206/11 Stow. IV. 220 (10935) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Kraków, Za- 
cisze 12. 

Brzmienie firmy: Stowarzyszenie spo- 
żywcze fi nkcyonaryuszy kolei państwowych 
„Dolidarność* w Krakowie, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką. 

Członkowie zarządu wybrani zostali: 
prezesem Teodor Klućka, konduktor kolejowy 
w Krakowie, Morgensterna 174, zastępcą 
prezesa Jan Lukas, nadkonduktor kolejowy 
w Krakowie, Bosacka 14, kasyerem Jan Ga- 
zur, nadzorca kolejowy w Krakowie, Bosa- 
cka 16, zastępcą kasvera Józef Golka, dru- 
karz w Krakowie, Szlak 37, kontrolorem 
Salomon Schwadron, magazynier kolejowy 
w Krakowie, Bosacka 16. 

Data wpisu: 15 września 1911. 

C. k. Sąd krajowy iako handlowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 13 września 1911, 


L. cz. Firm. 647 Stow. IV. 258 (10406) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń 28- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Gródek Ja- 
gielloński, 

Brzmienie firmy: Powszechny zakład 
kredytowy w Gródku Jagiellońskim, stowa- 
rzyszonie zarejestrowane z nieograniczoną 
poręka, — po niemiecku: Allgemeine Kre- 
dit Anstalt in Grödek Jagielloński, regi- 
strierte Genossenschaft mit unbeschränkter 
Haftung. 

Data statutu: 14 maja 1911. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: dostarcza- 
nie członkom stowarzyszenia na mierny pro- 
cent gotowych pieniędzy do obrotu w go- 
spodarstwie, rzemiośle, handlu lub przemy- 
śle za pomocą wspólnego kredytu wszy- 
stkich członków. 

Czas trwania: nieograniezony. 

Dyrekcya składa się z 2 członków wy- 
bieranych przez ogólne zgromadzenie z gro- 
na członków towarzystwa na lat 6. Wybra- 
ni zostali dyrektorami: Berisch Schwebel i 
Sara Schwebel, kupcy w Gródku Jagial- 
lońskim. 

Podpis firmy nastąpi w ten sposób, że 
wszyscy członkowie dyrekcyi umieszczą swe 
podpisy pod brzmieniem firmy siowarzy- 
szenia. 

Ogłoszenia nastąpią przez ogłoszenie 
plakatami w miejscu siedziby stowarzyszenia 
lub w jednym z dzienników krajowych we 
Lwowie wychodzących. . 

Udział członka 100 kor. 

Odpowiedzialność: nieograniczona. 

Data wpisu: 30 lipea 1911. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów. dnia 24 lipca 1911. 


L. cz. Firm. 888/11 poj. III. 189 (10934) 

Zmiany i dodatki odnoszące się do wpi:a- 

nych już w rejestrze handlowym firm po s3- 
dynczych i spółkowych. 

Do rejestru firm pojedynczych wcią- 
gnięto co następuje: 

Siedziba firmy: 
kowem. 

Brzmienie firmy: N. Sprecher. 

T. S uchwałę z 27 czerwca 1911 Fir1. 
888/11 ppj. III. 189 prostuje i uzupełnia sę 
w ten sposób, że dotąd przedmiot przedsir- 
biorstwa stanowiła: sprzedaż sztucznych nu- 
wozów nasion i maszyn rolniczych — odted 
zaś stanowi Sprzedaż sztucznych nawozów, 
maszyn rolniczych, maszyn do szycia i ro- 
wgrów. 

Data wpisu 15 września 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III. 

Kraków, dnia 4 września 1911. 


Podgórze pod Kri- 


L. cz. Firm. 1313/11 Stow. I. 137 (10475' 
Ogłoszenie. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń 22 
robkowych i gospodarczych, że na walnem 
zgromadzeniu członków „Kasy pożyczkowej 
w Skałacie stowarzyszenia zarejestrowanego 
z ograniczoną poręką* dnia 17 kwietnia 1911 
w miejsce ustępujących członków dyrekcyi 
Józefa Tennenbauma, Izydora Elfenbeina i 
Majera Tennenbauma, — wybrano członkami 


dyrekcyi dr. Leona Friedmana kandydata 
adwokatury w Mościskach i Mojżesza Leibę 
dw. im. Schönberga, kupca w Skalacie, a za- 
stępeą członka dyrekcyi Mojżesza Lieber- 
galla kupea tamże. 
C. k. Sąd ebwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 25 sierpnia 1911. 


L. cz. Firm. 612/11 (10970) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnięto 
co następuje: 

Siedziba firmy: Rzeszów. 

Brzmienie firmy: „Rejtan“ galicyjska 
spółka wyrobów papierowych w Rzeszowie. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: wyrób to- 
warów papierowych. | 

Forma spółki: jawna spółka handlowa 
od 1 maja 1911. 

Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Salo- 
mon Schiff, Pinks Engländer i Ignacy Hoch- 
berger kupey w Rzeszowie. 

Do zastępstwa są uprawnieni 
spölniey kollektywnie. 

Podpis firmy: pod pieczęcią lub napi- 
sem firmy Spółki umieszczą swe podpisy dwaj 
spölniey. 

Dzien wpisu: 16 wrzesnia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział V. 
Rzeszów, dnia 16 września 1911. 


dwaj 


gl. 221 l i (11000) 
Im Namen Seiner Majeſtät des Kaiſers! 

Das k. k. Landesgericht Wien als Preß⸗ 
gericht hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. XXXV. 247/11, auf Antrag 
der k. k. Staatsanwaltſchaft erkannt, daß der 
Inhalt des in der Nummer 17—339 der perio- 
diſchen Druckſchrift: „Der Scherer“, 1. Shei- 
ding⸗Heft 1911 erſchienenen Artikels mit der 
Überſchrift: „Klöſterliche Erziehung?“ in den 
Stellen 1. von „Osterreich übt denn auch“ bis 
„kahl und arm zu freſſen“ (Seite 3, Spalte 1), 
2. von „Mein deutſches Volk“ bis „Lichtes 
Haus!“ (Seite 4, Spalte 1) das Vergehen nach 
$ 302 und 303 St. G. begründe und es wird 
nach § 493 St. P. O. das Verbot der Weiter⸗ 
verbreitung dieſer Druckſchrift ausgeſprochen, die 
von der k. k. Staatsanwaltſchaft verfügte Be⸗ 
ſchlagnahme nach $ 489 St. P. O. beſtätigt 
und nach $ 37 Pr. G. auf die Vernichtung der 
ſaiſierten Exemplare erkannt. 

Wien, am 23 September 1911. 


Im Namen Seiner Majeſtät des Kaiſers! 

Das k. k. Landesgericht Wien als Preß⸗ 
gericht hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. XXXV. 246/11, auf An⸗ 
trag der k. k. Staatsanwaltſchaft erkannt, daß der 
Inhalt des in der Nummer 38 der periodi⸗ 
ſchen Druckſchrift: „Der Holzarbeiter“ vom 22 
September 1911, mit der Überſchrift: „Die 
Hungerdemonſtration in Wien“ erſchienenen Ar- 
nkels in den Stellen von „Auch die Wiener“ 
bis „ inetugejtochen" und von „Was nun“ bis 
„Bedi terung gehen" das Vergehen nach $ 65 a 
St. ©. begründe und es wird nach § 493 St. 
P. O. das Verbot der Weiterverbreitung dieſer 
Druck chrift ausgeſprochen, die von der k. f 
Staatsanwaltſchaft verfügte Beſchlagnahme nach 
$ 489 St. P O. bejtätigt und nach $ 37 Pr. 
G. auf die Vernichtung der ſaiſierten Exemplare 
erkann!. 

Wien, am 23 September 1911. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Marburg hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 
September 1911, Pr. VI. 12/11, die Weiterver⸗ 
reitung der Nummer 19 der in Marhurg als 
Beilage des „Slovenski Gospodar“ erſcheinen⸗ 
den Tieuckſchrift; „Gospodarske Novice* vom 
1 Siptember 1911 wegen des Arkikels: „Pali- 
ta neobhodno potrebna rec v kmecki hisi“ 
nach 3 302 und 305 St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Septem⸗ 
er 1411, Pr. I. 353/11, die Weiternerbreitung 
der Nummer 48 der Zeitſſchrift: „Venkovan“ 
vom #1 September 1911 wegen der Stelle von 
„Zde je videt“ bis „trest“ des Artikels: „Co 
19 A ve syete?“ nach § 302 St. G. ver- 
oter. 


Das k. k. Landes- als Preßgericht in 
Prar hat mit dem Erkenntniſfe vom 23 Sep- 
teml 1911, Pr. I. 354/11, die Weiterver⸗ 
breiti ig der Nummer 38 der Zeitſchrift: „Lid“ 
vom 1 September 1911 wegen der Stellen von 
„Prc bladovemu“ bis „pro hladove deti“, 
von „Ale nikdo“ bis „pod ruku“ und von 
„De’\ieke Vidni“ bis „svou povinnest* des 
Arti is; „Proti bladovemu..“ nach § 305 
St. W. verboten. 


l 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 352/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 19 der Zeitſchrift: „Mlade 
Proudy“ vom 21 September 1911 wegen des 
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Artikels: „Boure z hladu“ nach § 305 St. G. 
verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Septem⸗ 
ber 1911, Pr. I. 355 11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 16 der Zeitſchrift: „Ceskoslovan- 
sky drevopracovnik* vom 21 September 1911 
wegen der Stelle von „Kdyby to zivne“ bis 
„nemecke hegemonie“ des Artikels: „Prizna- 
ky bourlivych dob“ nach $ 65 a St. G. ver⸗ 
boten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Budweis hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 
September 1911, Pr. 55/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Rummer 74 der Zeitſchrift: „Bud⸗ 
weiſer Zeitung“ vom 22 September 1911 we⸗ 
gen des Artikels: „Eine ernſte Warnung“ nach 
§ 65 a und 300 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgricht in 
Inngbunzlau hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 
September 1911, Pr. 17/11, die Weiternerbrei⸗ 
tung der bei L. Horak in Jungbunzlau ge⸗ 
drudten, nichtperiodiſchen Flugſchrift: „Pozvani 
ke schuzi“ unterſchrieben mit „Vykonny vybor 
mistni organisace ceske strany socialne-de- 
mekratieke v Mlade Boleslavi“ wegen der 
Stelle von „Spolecenske tridy“ bis „lehko- 
vszue nakladani* nach § 300 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Leitmeritz hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 
Septembdr 1911, Pr. 82/11/, die Weiterver⸗ 
breitung der Nummer 75 der Zeitſchrift; „Nord⸗ 
böhmiſche Volkszeitung“ vom 20 September 
1911 nach $ 302 St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Brünn hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 101/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 99 der Zeitſchrift: „Prole- 
tar“ vom 23 Sepiember 1911 wegen der Stelle 
von „Dnesni schuze“ bis „politika vłady* 
des Artikels: „Brnenske delnietvo o drahote“ 
nach § 65 a St. G. verboten. 


Zl. 222 (11001) 

Das k. k. Landes: als Preßgericht in 
Salzburg hat mit dem Erkenntniſſe vom 21 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. VII. 11/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der mit der Datumbezeichnung Salzburg, 
Mitte September 1911, verſehenen, am 20 Sep⸗ 
tember 1911 erſchienenen Nummer 5 der Zeit⸗ 
ſchrift: „Grobian“ wegen der Stellen von „daß 
er“ bis „geweſen iſt“, von „Der“ bis „Ohr“ 
des Gedichtes: „Der erſte päpſtliche Segen“; 
des ganzen Gedichtes (mit Ausnahme des Ti⸗ 
tels): „Die heilige Beichte“; von „römiſche“ 
bis „zu werden“ und von „Die in“ bis „rennt“ 
des Artikels; „Ernſtes und Heiteres uſw.“ nach 
§ 302 und 303 St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Graz hat mit dem Erkenntniſſe vom 25 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. V 35/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 266 der Zeitſchrift: „Arbei⸗ 
terwille“ vom 25 September 1911 wegen der 
Stellen von „Urteile der“ bis „Wut diktiert“, 
por 9 pa bis Guben follte“, ben 
„es iſt geradezu“ bis zum uffe na 300 
und 302 St. ig. PA e NEA 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in Trieft 
hat mit dem Erkenntniſſe vom 21 September 
1911, Pr. IX. 104/11, die Weiterverbreitung 
der Aummer 2240 der Zeitſchrift: „II Lavo- 
ratore“ vom 29 Semptember 1911 wegen der 
Stellen von „Saogne di lavorator“ bis „bra- 
vamente le mani“, von „La fame“ bis „i ri- 
medii“, von „In alto si rifiutava“ bis „la 
sua voce“ des Artikels: „La dimostrazione 
della disperazione a Vienna“ nach $ 300 und 
305 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreise als Preßgericht in 
Trient hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. 50/11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 38 der Zeitſchrift: „L. Avvenire 
del Lavorafore“ vom 20 September 1911 
wegen der Stellen von „La rivolta sollevata 
a Vienna“ bis „insulso del Governo“, von 
„Posson benedlre“ bis „classe affamata“ und 
von „E taeeranno* bis „pur gravi?“ des Ar⸗ 
tikels: „La rivolta della fame a Vienna“; 
des Artikels: „Sansone“; von „e per il si- 
gnor governo“ bis „che differenza c'e“ des 
Artikels: „Notiziario. — Ua giornale curioso“ 
nach $ 300, 302 und 305 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Trient hat mit dem Erkenntniſſe vom 23 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. 49/11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 214 der Zeitſchrift: „L Alto Adi- 
ge“ vom 20—21 September 1911 wegen der 
Stellen von „meglio nutriti“ bis „patrio ri- 
sorgimento, von „il culto per le“ bis „avve- 
nire migliore“, von „diamo tutti le“ bis „vie- 


„(Gazeta Lwowska“ Nr. 229 z dnia 8 października 1911. 


talo linvocarla* und von „coi suoi conna- 
zionali“ bis „per il lungo...“ des Artikels: 
„La questione universitaria“; bon „e vano 
voler“ bis „Alere flammam!“ des Artikels: 
„XX. settembre“; von „Si compiono oggi“ 
bis „nella citta Eterna“ des Artikels; „XX. 
settembre“ nach $ 65 a St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 24 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 360/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 27 der Zeitſchrift: „Ze- 
leznieni Zrizenec“ vom 25 September 1911 
wegen der Stelle von „Pravda“ bis „po chle- 
be“ des Artikels: „Hnuti zeleznieniho perso- 
nalu na rakouskych drabach“ nach $ 65 a 
St. ©. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 24 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 359/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 38 der Zeitſchrift: „Praha 
VII“ vom 23 September 1911 wegen der 
Stellen von „Coz takovy proletar* bis „kde 
se vybije“ und von „A davy bluei“ bis „jde 
vojsko“ des Artikels: „Drahota“ nach $ 305 
St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 24 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 358/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 52 der Zeitſchriſt: „Prehled“ 
vom 22 September 1911 wegen der Stelle von 
„Nebylo by doslo“ bis „nezazehna“ des Mr- 
tikels: „Z tydne* nach § 65a und 305 St. G. 
verboten. 


Das k. k. Landes als Preßgericht in Prag 
hat mit dem Erkenntniſſe vom 24 September 
1911, Pr. I. 357/11, die Weiterverbreitung der 
Nummer 21 der Zeitſchrift: „Rudy prapor“ 
vom 23 September 1911 wegen der Stellen 
von „Vlada hrozivsi pluky* bis „drazdit ba- 
jonety*, von „Cest a zarna“ bis „sye dilo“ 
des Artikels: „Revolta 2 bladu ve Vidni“ 
nach § 65 a und 305 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Königgrätz hat mit dem Erkenntniſſe vom 22 
September 1911, Pr. IV. 36/11, die Weiterver⸗ 
breitung der Nummer 16 der geitiheift: „Ce- 
sky Venkov“ bom 19 September 1911 wegen 
der Stelle bon „Ty podpisy maji* big „leda- 
eos zmeni* und von „Bez pochybnych zaruk“ 
bis „svorne a odhodlane* des Artikels: „K 
osłavam reskriptovym“ nach $ 63 St. G. ver- 
boten, 


Das k. k. Kreis: als Preßgericht in 
Königgrätz hat mit dem Erkenntniſſe vom 25 
September 1911, Pr. IV. 37/11, die Weitere 
verbreitung der Nummer 38 der Zeitſchrift: 
„Pokrokove noviny ceskeho severovychodu“ 
vom 22 September 1911 wegen der Stellen 
von „V jinych mestech“ bis „Okaty a napa- 
dny*, von „Se zatcenymi* bis „obtezovsni 
jednotliveu“, von „O surovostech eetniku* 
bis „na dobro odstraneny* und von „Nemu- 
zeme najednou* bis „pristich pozornost* des 
Artikels: „Demonstrace proti drahote ve Dyo- 
re Kralove“ nach $ 300 St. G. und Artikel 
IV. des Geſetzes vom 17 Dezember 1862, R. G. 
Bl. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Zl. 223 (11002) 
Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Laibach hat mit dem Erkenntniſſe vom 26 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. VII. 64/11, die Weiterver⸗ 
breitung der Nummer 567 der Zeitſchrift: „Ju- 
tro“ vom 25 September 1911 wegen der unter 
oer Auſſchrift: „Dnevne vesti“ abgedruckten 
Notizen beginnend mit „Edina revstaracija* 
und endend mit „Vsem cenjenim slovenskim 
drustvom“ nach $ 302 St. G. verboten. 


Das k. k. Landes⸗ als Preßgericht in 
Prag hat mit dem Erkenntniſſe vom 26 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. I. 361/11, die Weiterver⸗ 
breitung der Nummer 38 der Zeitſchrift: 
„Lounsky obzor“ vom 23 September 1911 
wegen der Stellen von „Lid jest dnes“ bis „y 
cas varujeme“, von „a bude-li nutno“ bis 
„bez povoleni uradu“ des Artikels: „Nas ne- 
delni projev“ nach $ 305 St. G. verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Pilſen hat mit dem Erkenntniſſe vom 26 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. 55/11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 62 der Zeitſchrift: „Plzensky 
Kraj“ vom 22 September 1911 wegen der 
Stellen von „Ze mam“ bis „a vystizna“ des 
Artikels: „Vojaci, vojaci, malovane deti“; 
von „Mravni* bis „malomyslni*, von „Zej- 


mena“ big „ponemeil mi.“ und von „Zako- | & 
ny?“ big „Gero“ des Artikels: „Neco o Bez- | $ 


rucovi“ nach $ 64, 300 St. G. und Artikel 
IV. des Gejegeś vom 17 Dezember 1862, R. G. 
Bl. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


„Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Pilſen hat mit dem Erkenntniſſe vom 26 Sep⸗ 
tember 1911, Pr. 54/11, die Weiterverbreitung 
der Nummer 22 der Zeitſchrift: „Pose! Lidu“ 
vom 23 September 1911 wegen der Stellen 
von „Krev“ bis „do ruda* und von „A ta- 
zete se“ bis „s Gautschem!“ des Artikel: 
„Krvava koupel bidy a hladu“ nach $ 65 a, 
300, 305 St. G. und Artikel IV. des Geſetzes 
vom 17 Dezember 1862, R. G. Bl. Nr. 8 ex 
1863, verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Neutitſchein hat mit dem Erkenntniſſe vom 26 
September 1911, Pr. V. 13/11, die Weiterver⸗ 
breitung der Nummer 21 der Zeitſchrift: „Svor- 
nost“ vom 15 September 1911 wegen des Ar- 
tikels: „Vam, kteri jdete do sluzeb militari- 
smu“ nach § 63 und 222 St. G. jowie gemäß 
Artikel IV. des Geſetzes vom 17 Dezember 
1862, R. G. Bl. Nr. 8 ex 1863, verboten. 


Das k. k. Kreis⸗ als Preßgericht in 
Znaim hat mit dem Erkenntniſſe vom 25 Sep- 
tember 1911, Pr. V. 21/11, die Weiterverbrei⸗ 
tung der Nummer 217 der Zeitſchrift: „Znai⸗ 
mer Taglatt“ vom 24 September 1911 wegen 
des Artikels: „Uns überwindet ihr nicht“ in 
der Stelle von „das ſind 465“ bis „immer 
größer wird“ nach § 302 St. G. verboten. 


Kuratele. 


L. cz. 7/11 (6) (11053 3—3) 


Marya Łaba uznana umysłowo chorą. 

Kuratolem ustanowiono Stefana Łabę 
z Nowej wsi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Bircza, 21 sierpnia 1911. 


L. cz. L. 10/11 (5) 
E dy kt. 
Stefan Skafaryk uznany marnotrawcą. 
Kuratorem nstanowiono Piotra Łazora 
z Łomnej. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bircza, 20 września 1911. 


(11056 3—3) 


U. ek. 12/11 (5) 
E dy kt. 
Dmytro Duda uznany marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiono- Jana Doskocza 
2 Brzuski. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Bircza, 20 wrześnta 1911. 


(11057 3—3) 


L. ez. 6/11 (8) (11054 3—3) 


Edykt. 

Nad małoletnią Cywią Schweber za- 
mężną Kresch urodzoną 26 stycznia 1888 
przedłużono władzę ojcowską. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 

Bircza, 21 września 1911. 


L. ez. L. 13/11 © (11055 3—3) 
d 

Franciszek Sarnieki 
trawcą. 

Kuratorem ustanowiono Pawła Pola- 
eıka z Piątkowej. a 

C. k. Sad powiatowy, Oddział I. 

Bireza, 20 wrzesnis 1911. 


uznany marno- 


L. ez. L. 11/11 (5) OO Rao) 
Edykt 

Anastazyę Kasprzyk uznano umyslowo 
chorą. 3 

Kuratorem ustanowiono Iwana Kopka 
z Krajnej. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Bircza, 27 września 1911. 


Doniesienia prywatne. 


PRECZ Z KAŁAMARZAMI! 
| Wieczne pióro 


nowość, eleganckie, trwałe, zawsze w pogo- 

towiu, pisze jednem napełnieniem 500 wy- 
razów, każdemu niezbędne. 

Do nabycia w biurze dzienników Plohna, 

Lwów, ul. Karola Ludwika l. 5, po 80 hal., 

z przesyłką poleconą 1 kor. 25 hal., za za- 
liczką o 20 hal. więcej. 
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Prospekt na rok 1911. 


TYGOL 


W roku 1911-ym, a 52-im swego istnienia drukować będzie najznakomitsze nowości literatury rodzimej, cały szereg dzieł 
pierwszorzędnej wartości i wysokiego znaczenia zarówno pod względem treści, jak formy. 
TYGODNIK ILLUSTROWANY w roku i9li-ym w dziale powieści i nowel pomieści dwa najświeższe utwory: 


Bolesława Prusa Wł. St. Reymonta 


Odrodzenie Rok 1794 


entrat ami Ta Hotwire Czasy Kosciuszkowskie 
reha Tor AOV 2 illustracyami Stanisława Kaczor-Batowskiego 


Młodzi 


Nadto nową powieść 


Eugenii Zmijewskiej 


W dziale nowel drukować będzie utwory, od- Aleksandra Stroki: „RIRI I LULU". | ROZRYWKI UMYSŁOWE, świeżo wprowa- 
znaczone i wyróżnione na niedawnym Jerzego Gassowskiego: „OPOWIEŚĆ O STA- |! dzony dział szachów, szarad, rebusów, 
konkursie, a więc: | SIU I WOGOLE O LUDZIACH“ i wiele | zagadek, zabawek naukowych, logogry- 

Władysława Orkana-Smreczyńskiego: „SWIT“, | innych. fów i humoru. 

z illustracyami Józefa Rapackiego. || Nadto: DZIAŁ ARTYSTYCZNY TYGOD. ILLUSTR. 
Jana Lemańskiego: „WOLA“. ARTYKUŁY WSTĘPNE. zawierać będzie niezależnie od illustracyi 
Piotra Chmyzowskiego: „BAROWSKA“, z illu- KRONIKI TYGODNIOWE Bolesława Prusa. do każdego artykułu osobne ryciny, re- 

stracyami Jana Holewińskiego. | DZIAŁ. HISTORYCZNY. produkcye najcenniejszych obrazów pol- 

Z wyróżnionych: | POEZYE. i skich i obcych artystów, plansze z aktu- 

Stefanii Podhorskiej-Okołów: „DO DOMOW I WĘDROWIEC POLSKI. i alnych wystaw w kraju i zagranicą, je- 
oJcow“. | NA DOBIE. dnem słowem, obraz rodzimej i obcej 

Henryka Zbierzchowskiego: „WE TROJE". MIESZANINY LITERACKIE, sztuki. - 


Jako nadzwyczajne premium „Tygodnika Illustrowanego“ otrzymają prenumeratorowie 
Album kartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO na tle życia wygnańców syberyjskich: 


„Sybir, wizye przeszłości" 


„SYBIR, WIZYE PRZESZŁOŚCI”, zawierać będzie kartony: SPOTKANIE, LIST, PAN TADEUSZ 
W KOPALNIACH, UCIECZKA i piękną alegoryczną rycinę tytułową. — Nadzwyczajne to bezpłatne 
premium wyjdzie w pierwszych dniach stycznia roku 1911. 


Oraz BEZPŁATNY DODATEK — — — — — s Miesięcznik ilustrowany, poświęcony najwybitniej- 
„TYGODNIKA ILLUSTROWANEGO* — — — CIEKA W E P O W IESCI szym powieściom i romaa E 1 009 


— —— 12 dużych tomów rocznie. Każdy tom suto illustrowan vp. — — 


CIEKAWE POWIEŚCI, dając wybór najcelniej- 
szych dzieł beletrystyki europejskiej i efektownych 
utworów, stworzą bibliotekę książek wysoce zgj- 
mujących, a pierwszorzędnej wartości literackiej. 


CIEKAWE POWIEŚCI drukować będą w r. 1911: 


Alfonsa Daudet'a: „Straszny rok*, szereg świetnych 
opowiadań na tle franeusko-pruskiej wojny 2 r. 
1870—1871 2 20 illustracyami. 

Henryka Nagla: „Tajemnice Nalewek“, rzecz wysoce 


i| Karola Dickensa: „Gracz czyli zegar ścienny, albo CIERAWE POWIEŚCI, które kosztują ro- 
sensacyjną, pisaną z brawurą francuską, niesty- | 


| 
Seen are: I ie pełne senty- | oani 16 koron, każdy prenumerator „Ty- 
mentu dzieje miodej sieroty. | odnika Illustrowanego“ d je z - 
Wotodego Skiby: „Wybór pism“ a przedewszyst- | A darmo. g G O itl i 
kiem „Kwiat Sumatry“ i „Siedmioletnig wojnę“, 
niezmiernie ciekawą powieść, pełną dowcipu i = — —— H— 
Zyg nun Ę agd 9 11 | Komplet z roku 1910 dla prenumeratorów „Tygodnika 
ygmunia Kaczkowskiego: znakomite opowiadanie : 004 ; 
p. t. „Zydowscy*, z dziejów trzech powstań pol- . „ WSP > 
skich: 1794, 1831 i 1863 r. | koron. 12 dużych tomów illustrowanych, zawie- 
Wiktora Hugo: „Człowiek śmiechu", dzieło potężne | rających powieści: „Nad poziomy“ Wołodego 
i wstrząsające. Skiby (2 tomy); „Karol Szalony“ Al. Dumasa 


chanie barwnie i zajmująco. 


Erckmanna-Chatriana: „Hugo Wilk* i „Daniel No alekniepod p oważaycje (2 tomy); „Klub Pickwicka“ Karola Dickensa 
Rock*, przedziwne opowieści z życia alzackiego. 3 t "M la“ G ke 

Deotymy: prześliczną, stylową opowieść z Życia pa- Al. Dumasa (Ojca): „Wybór pism*. (8 tomy); „ aguera ust. Zielińskiego (1 tom) 
trycyatu gdańskiego i szlachty polskiej p. t. „Pa- Teofila Gautier: „Kapitan Fracasse*, „Król Dziadów” Józ. Dzierzkowskiego (2 tomy) 
nienka z okienka“. Pawła Fevala: „Czarne suknie“ i „Łowy królewskie". | „Grzes“ Wołodego Skiby (2 tomy). 


Na żądanie „Ciekawe Powieści“ (bezpłatne dodatki książkowe) w bardzo pięknej, ozdobnej, płóciennej oprawie za dopłatą za 
oprawę 50 hal. za tom; to jest kwartalnie za 3 tomy 1 kor. 50 hal., półrocznie za 6 tomów 3 kor, rocznie za 12 tomów 6 kor. 


WARUNKI PRENUMERATY: 


We Lwowie: | W Galicyi z przesyłką pocztową: 
kwartalnie 6 kor. 80 hal., z oprawą książek 8 kor. 30 hal. kwartalnie 7 kor. 20 hal., z oprawą książek 8 kor. 70 hal. 
półrocznie 13 kor. 60 hal., A 7 16 kor. 60 hal. pölrocznie 14 kor. 40 hal,, m m 17 kor. 40 hal. 
rocznie 27 kor. 20 hal., ir H 33 kor. 20 hal. rocznie 28 kor. 80 hal., s A 34 kor. 80 hal. 


NUMERA OKAZOWE i PROSPEKTY BEZPŁATNIE. 


Prenumerate przyjmują: Administracya „Tygodnika Ilustrowanego“ we Lwowie, Pasaż Hausmana |. 9, 
oraz wszystkie księgarnie i kantory pism. 


Wydawcy: Gebethner i Wolff. Odpowiedzialny za Redakeye we Lwowie: Artur Schröder. 


> un 
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Do L. 1012%/11. 


Ogłoszenie. 


Dyrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada 
niniejszem na podstawie $ 68 slatutów pp.: Juliuszowi Rosenwiesenowi, Jo 
annie, Fryderykowi, Maryi, Krystynie, Franciszkowi Rudolfowi 2 im., Gusta- 
wowi, Filipowi i Janowi Hóffnerom, tudzież Janowi Czyrskiemu i Wasylowi 
Czyrskiemu, współwłaścicielom realności kapitał resztujący w kwocie 6973 
kor. 98 hal. listami zastawnymi, pochodzący z większej sumy 10.300 zir. 
a w. realności lwh. 205 i 206 ks. gr. gm. kat. Poluchów mały c. k. Sądu 
powiatowego w Przemyślanach objętych, w powiecie przemyślańskim położo- 
nych, intabulowany, z tego Towarzystwa wypożyczony, z dniem 31 grudnia 
1911 jeszcze pozostały. 

Dyrekcya galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc wyż 
wymienionych Panów jako właścicieli tych realności, ażeby wypowiedziany 
kapitał w przeciągu sześciu miesięcy do kasy galic. Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego. złożyli pod rygorem egzekucyi, a mianowicie przymusowej 
sprzedaży rzeczonych realności. 


Z Dyrekcyi gal. Towarzystwa kredyt. ziemskiego. 


We Lwowie, dnia 27 września 1911. 


KUNDMACHUNG. 


Nr. 7562 


FUNDATION CHEVALIER DE CZUNT. 


Mit Beginn des Schuljahres 1911/12 gelangt beim k. und k. österr. 
ungar. Konsulate in Konstantinopel 1 Stiftplatz zu 2000 Francs per Jahr aus 
der dort verwalteten Stiftung „Fondation Chevalier de Czunt* zur Verleihung. 

Diese Stiftung hat den Zweck die höheren Studien bei orthodoxen Ar- 
meniern zu fördern und soll der genannte Stiftplatz die Mittel zum Besuche 
einer Universität in Oesterreich, in Ungarn oder im Auslande behufs Stu- 
diums einer der vier Fakulläten oder zum Besuche einer technischen oder 
landwirtschaftlichen Hochschule oder Kunst-Akademie bieten. 

Anspruchsberechtigt sind ein österreichischer oder ein ungarischer Stu- 
dent armenisch orthodoxer (gregorianischer) Konfession, dessen Mittellosigkeit 
ihm nicht gestattet die höheren Studien auf eigene Kosten zu betreiben. Der- 
selbe muss eine Mittelschule mit gutem Erfolge absolviert haben und eine 
hinlängliche Kenntnis der armenischen Sprache und armenischen Geschichte 
nachweisen. 

Das Stipendium kann während der Dauer der Studien, jedoch höchstens 
durch fünf Jahre bezogen werden; der Fortbezug ist an die Bedingung ge- 
knüpft, dass der Stipendist in den Studien regelmässig fortschreitet und die 
vorgeschriebenen Prüfungen ablegt, sowie in sittlicher und politischer Bezie- 
hung sich tadellos verhält. 

Jeder Stiftungsbewerber hat im Kompetenzgesuch die Lehranstalt zu be- 
zeichnen, an welcher er zu studieren beabsichtigt, und ist nach erlangtem 
Stipendium verpflichtet, die Stiftungsbehórde von seinem jeweiligen Aufenthalte 
in Kenntnis zu setzen und alle von ihr über seine Persönlichkeit gewünsch- 
ten Auskünfte unverzüglich und warheitsgemäss zu erteilen. 

Das eingenhändig in deutscher, ungarischer, italienischer oder französi- 
scher Sprache geschriebenes Gesuch um einen Stiftplatz ist noch vor dem 
10 Oktober 1. J. neuen Stils hieramts zu überreichen. 

Dem Gesuche ist anzuschliessen: 

1. Taufschein; 

2. Heimatschein; 

3. Sittenzeugnis; 

4. Ein behördlich beglaubigtes Zeugnis einer gregorianischen Kirchenbe- 
hörde über die genügende Kenntnis der armenischen Sprache und armeni- 
schen Geschichte; i 

5. Das Reifezeugnis zum Besuch einer Hochschule als Nachweis der 
mit günstigem Ertolge abgelegten Mittelschulstudien; 

6. Mittellosigkeitszeugnis. 

Die Beilagen müssen, wenn sie nicht in einer der vier obgenannten Spra- 
chen abgefasst sind, mit einer ämtlich beglaubigten Uebersetzung versehen 
sein. 


Konstantinopel, am 29 September 1911. 
Der K. u. K. Vizekonsul und Gerent: 
Vladimir Radimsky m. p. 
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Tum Koran polskiej B, Połonackiego 3 LWOWIE. 
Polskie Przewodniki podróży. 


ws 

Zadaniem tego wydawnictwa jest wyrugować z rąk polskich turystów prawie wyłą- 
cznie używane obce przewodniki i przez dostarczanie im znakomicie opracowanych, do- 
borowych polskich artystyezno-informaeyjnych przewodników uczynić obee zupełnie zby- 
tacznymi, Zaopatrzone w plany i mapy wzorowo wykomane stoją te polskie przewodniki 
na wysokości najlepszych tego rodzaju wydawnictw zagranicznych i czynią zadość naj- 
wybreduiajszym wymogom natury praktycznej, czy artystycznej, 

Przewodnik po Rzymie, z planem miasta. Kor. 3, —, 

Przewodnik po Wenecyi i wyspach okolicznych, z planem miasta. Kor. 8. 

Przewodnik po Włoszech południowych i Sycylii, z 11 planami miast i 
mapami geograficznemi. Kor. 6.—. 

Przewodnik po Neapolu, z trzema planami. Kor. 3.—, 


Przewodnik po Herkulanum, Pompei i Capri, z planem wykopalisk Pom- |: 


pei. Kor. 1.20. 

Przewodnik po Palermo, z planem miasta. Kor. 1.20. 

Przewodnik po Tatrach, z 3 mapami. Opracował Janusz Chmielowski. Kor. 8. 
Przewodnik po Tatrach zachodnich, x mapą, Opracował Janusz Chmielowski. 


kor. 2 


Przewodnik no Lwowie, z planem miasta, Kor. 2.—. 


Kang pal ons 
za pomocą gorącego powietrza 
ściśle podług zasad hygieny, znakomita w smaku i aromacie 


codziennie świeżo palona 


½ kilo kawy palonej Melange Nr. . 1 kor. 80 hal’ 
SEL r > k NEU EES 2. T 2 kor. — hal- 
3 > 5 > NEWS". Sen 2 kor. 20 hal 
» = R NE. V ©. 3 2 kor. 40 hal. 
5 Molange cesarska Nr. . . . . . . . . 2 kor. 80 hal 


Handel herbaty i kawy 


Edmonda Riedla 


we Lwowie, Teatralna 3, 


naprzeciw katedry. 


FAVOR 


blisko 1000 modeli z opisem mód w języku 
polskim, jakoteż GOTOWE KROJE 


Józef LANDAU, Lwów, ulica Gzarnieckiego |, 4. 


Jako nowość polecam gotowe kroje na muudurki studenekie. 


I << Zurnal sezonowy na jesień i zimę, objętości 
33 


na wszelkie miary poleca: 


Wydawnictwa rok XIII. 
Zaproszenie do przedpłaty na 


NOWOSCI MUZYCZNE 


Miesięcznik nutowy na fortepian z dodatkiem literackim, 
Pismo wychodzi przy końcu każdego miesiąca ze- 
szytami, zawierajacemi utwory klasyczne, salonowe, 
wyjątki z oper, operetek i tańce: w dodatku lite- 

rackim: liczne wiadomości muzyczne. 


Rok 1911. 


Na treść zeszytów w kwartale III. r. b. złożyły się arcydzieła Chopina na fortepian, a 
mianowicie: Preludys op. 28 Nr. 7, 15 i 20. — Polonez A-dur op. 40 Nr. 1. — Wale 
op. 69 Ne. 1. — Marche funebre b mol., Nokturn op. 9 Nr. 2 i Mazurek op. 6 Nr. 1 ze 
słowami do deklamacyi: W. Łaszczyńskiego, Or-Ota, J. Orwicza, K. Ujejskiego i innych. 


WARUNKI PRZEDPŁATY: 


W Warszawie rocznie 5 rub., na prowincyi 6 rub., zagra- 
nicą 7 rub. — Półrocznie i kwartalnie w tymże stosunku. 
Zeszyt okazowy 60 kop. - 


Premia dla rocznych abonentów: 


a) bezpłatnie: trzy poprzednie zeszyty lub portret Chopina i b) za pół ceny t.j. za 1 rb. 
50 kop. „A. B. C.“ najnowszą szkołę na fortepian prof. A. Różyckiego. — Przesyłka 
premium 30 kop. 


Oprócz tego, dla każdego tysiąca rocznych abonentów, wnoszących przedpłatę do naszej 
administracyi, przeznacza się jako NADZWYCZAJNE PREMIUM PIANINO KRAJOWEJ 
FABRYKI w cenie 500 rub. 


Premium wygrywa posiadacz kwitu, którego TRZY OSTATNIE CYFRY będą 
odpowiadały takimże cyfrom głównej wygranej 197 loteryi klasycznej Kró- 
iestwa Polskiego; losowanie w grudniu 1911 r. 


Adres redakeyi i administracji: 
WARSZAWA. KRAKOWSKIE PRZEDMIEŚCIE Nr. 6. TELEFON 143-15. 


Agencya dla Galicyi we Lwowie u Stan. Sokołowskiego, 


Biuro dzienników, Pasaż Hausmana l. 9. 
Redaktor i wydawca: Leon Chojecki. 


„osobliwości świata widzialnego i niewidzialnego 


napisał profesor uniwersytetu dr. M. Perty. Treść: Sympatya i antypatya. Artystka prześladowana z za 
grobu. Chłopiec który czuje nieprzyzwyciężony wstręt do pieniędzy. Cały świat olbrzymim szpitalem. Dosto- 
jeństwo Duchowe, Czytanie w sumieniach ludzkich. Lunatyey. Dama która słyszy i widzi sereem. Dzia- 
łania magiczne. Fizyologiczne cudo. Elektryczna pani. Elektryczne dziecko. Halucynacye narodowe. Ludzie 
jako bańki mydlane. Brak zatrudnienia skraca życie. Ludzie którzy bardzo długo żgją. Ludzie którzy nie 
nie jedzą i nigdy nie śpią. Ludzie którzy przechodzą przez zamknięte drzwi i przez ściany. Ludzie którzy 
liżą mury i połykają kamienie. Ludzie którzy umierają z przyjemnością. Ludzie którzy zabijaja wzrokiem 
Pachnący ludzie. Mania samobójcza dziewcząt. Mazzini o ideałach. Mowa powszechna. Muzyka w główce 
umierającego dziecka. Osobliwa muzyka na ostatnie urodziny poety. Usobliwy spiew przy śmierci szlachetnej 
ziemianki. Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszukiwania podziemnych wód i pokładów metalowych 
Przepowiednie i przeznaczenie. Sen. Skutki imaginacyj. Ślepy profesor wykłada optykę i objaśnia w nocy 
stan gwiazd na niebie. owiat jest pełen cudów. Szczególna wrażliwość. Wzajemne oddziaływanie duszy 
i ciała. Zmysł centralny. Zjawiska u umierających. Zwłoki ludzkie które pachną i nie psują sig. Z pamie- 
tników sławnej artystki. Staruszek który tobił sobie nadzieję, że będzie mógł żyć wiecznie. Serce nie sługa, 
nie zna co to pany. Ostatni sen turysty. Wskrzeszanie umarłych. Królowie, którzy istnieją jeszcze tylko na 
tapetach. Hrabina która nie znosi widoku swoich dzieci. Ludzie którzy żyją samym zapachem. It. d., i t. d 


Cena 2 kor., 2 przesyłką poczt. 2 kor. 10 hal, za zaliczką 2 kor. 60 hal. Do nabycia 
w biurzs S. SOKOŁOWSKIEGO we Lwowie, pasaż Hausmana 9. 


Ben — ars 


ZRK OJEJ 


TARYFA FRACHTOWA 
ze Lwowa do wszystkich stacyj 
kolejowych w Galicyi i Bukowinie 


przez M. FISCH L ERA EN EG 


Cena 2 kor., z przesyłką pocztową 2 kor. 10 hal., za 
pobraniem 2 kor. 55 hal. 


Główny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, pasaż Hausmana 9. 


DROBNE OGŁOSZENIA 
od wyrazu petitem 3 halerze, tlustym 
petitem 4 halerzy. 


J= > pp. studentów do wyższego gimnazyum 
- lub panna, z domów obywatelskich znajda 
wykwintne umieszczenie przy bezdzietnem małżeń- 
stwie. Pokój frontowy (wspólny przedpokój) światło 
elektryczne, wikt doborowy. Blisko gimnazyum WP. 
Petelenza lub Franciszka Józefa. Bliższa wiadomość 
w biurze ogłoszeń, Pasaż Hausmana. 
2 pokoi z kuchnią i przedpokojem o dwu wcho- 
£ dach (pożądana łazienka) w czystej kamienicy 
poszukuje blisko miasta spokojna partya, Zgłoszenia 
u portyera banku hipotecznego. 
— A Se —— ä —— 
Biuro Nauczycielskie Niemczynowskiej 
Lwów. plac Akademicki 3. Telefon 
196/IV. poleca wszelkie siły nauczycielskie, bony 
Polki, eudzoziemki, ofieyalistów gospodarczych, służ- 
be wszelką doborową. 


D. Publicznej Hali aukcyjnej, 
Teatralna 1. 1, nadesłano du- 
20 różnych przedmiotów do ko- 
misowej sprzedaży. 

Niemka wyucza W kilku ıniesigcach kompletnie 
niemieckiego, konwersaeya. Krasiekich 11. 
Kerr dora, murowany, starannie budowany, 
5 ubikaeyj, podpiwniczony, wodoviag, wolne 
lata, sprzedam. Antoni Guwalewiez, Bogdanówka J. 44. 


zm, — 


MBokój 2 wspölnym przedpokojem i usługą d 
wynajęcia dla Pań, Domagaliczów 1. 3, boczna 
Ochronek. 


101 do jadalni, owalny do rozsuwania na 24 
osób do sprzedania, ul. Zyblikiewieza 20, parter. 


— -= 


Lwów, u! Hetmańska 4. 
Największy magazyn Jubllerski i zegarmistrzowsk! 
JULIANA DĄBROWSKIEGO 
kupuja ł sprzedaje stare arcbro, złota | kamienie. 
Zlecenia sałatwiać można poczią i przez kore- 
spondoncyę. 


Chrześć. Zakład rytowniczy 
oraz pracownia pieczęci metalowych 
i kauezukowych 


Eug. Maryan Unger 


odznaczony 5 złotemi medalami. 
Numeratory, herby, monogramy, 
tablice, wykonuje 
szybko i tanio. 


UL. ASNYKA L. 7. Nu II. 
piętrze: 4 POKOJE, PRZED- 
POKÓJ, KUCHNIA, ŁAZIENKA, BALKON, ELEK- 
TRYCZNE URZĄDZENIE. — Bliższa wiam- 
mość na parterze po prawej stronie. Dozorca 
wskaże. Można też zasięgnąć wiadomości w 


Do najęcia 


Redakcgi „Gazety Lwowskiej“ ul. Czarnie- 


ekiego J. 10, od 12 do 4 po południu.: 


pole 


Na sezon zimowy wielki wybór najmodniejszych materyałów angielskich z pierw- 
szorzędnych fabryk, Wykonujemy rzeczy wykwintne podług ostatniej mody, jak paletoty, 
wierzehy do fater, ukrainki, raglany, fraki, smokingi, unglezy, stroje polskie i uniformy. 


Na życzenie W. P. udzielany na dogodne 
nadmienić, że na życzenie W. P. wysyłamy 


oryginalne reprodukcye m 


KEZANOWSKI i KLUK 


Przedtem K. Frydman, 


PIERWSZORZĘDNY MAGAZYN 
i PRACOWNIA SUKIEŃ MĘSKICH. 


(Vis-à-vis Apteki W. P. M. Mikolasche) 
Lwów, ul. Kopernika i. 2 


patrzonych próbek oraz przy 


„Meister der Far 


Do zawierania ubezpieczeń życio- 
A wych, posagowych, na renty, 
© ludowych i dla dzieci pod 
% nader korzystnymi wa- 
M runkami niskiemi 
| PR premiami, nadaje 

(3 się najbar- 
4 dziej 


Akeyiıe 
Tow. Ubezp. 
na życie i renty, 


Filia dla Galicyi i Bukowiny: 


Lwów, pl. Bermardyński 2 4, 


zdolnych i rutynow. agentów poszukuje sig. 


4 
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Ostatnie nowości. 
Nadszedł 
świeży transport 
najnowszych 
lornetek 
w dużym wyborze i najnowszych, 4 
wzorach. Ceny najniższe (z per- | 
łowej masy od 16 kor.) 


Kopernicki i Syn 
optycy i mechanicy 
Lwów, pl. Halicki l. 1. 


Poszukuje się kupna 


starych MEBLI mahoniowych 


ale w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro ogłoszeń, 
pasaż Hausmana 9, Lwów. 


o aq a 


spłaty miesięczne. Pozwalamy sobie jeszcze 
na prowincyę całą kolekcję bogato zao- 
krawacza do wzięcia miary, 


be“ w 
iędzynarodowych malarzy 


kompletne roczniki 1906, 1908, 1909 
poleca 


po wyjątkowo niskich cenach 


ST. SOKOLOWSKI Lwów, pasaż Hausmana. 


Magazyn futer ” 


uliana Solika 


we Lwowie ul. Sobieskiego 1. 4. 


. A O mn 
A wyw J , 5 ee 


Zwracamy uwage na 


w Stanisfawowie: 


Pudr książęcy przyjemnie przylega | 


do twarzy, nadaje piekną naturalną białość i 
jest nieocenionym środkiem do hygienicznego 
upiększenia twarzy. Pudełko małe pudru bia- 
łego 1.20 K., całe 2 K. Różowy dla blondy- 
nek i kremowy dla szatynek i brunetek, małe 
pudełko po 1:40 K., większe po 2:40 K. 


Woda fiołkowa usuwa z twarzy pry- 
szcze, liszaje, trądziki, pierzchnienie i ču- 
szezenie skóry, wygładza zmarszezki i dołki 
ospowe. Twarz odświeża, wybiela i wydelikaca. 
Cena 2 K. 


„Mydło kosmetyczne usuwa piegi 
i żółtobrunatne plamy. Cena 1:20 K. 


Białe i piękne ręce! Najbardziej 
czerwone i opierzehnięte ręce wybieleją i wy- 
delikatnieją po kilkakrotnem natarciu kre- 
mem roślinnym, Słoik 1:60 K. 


Kadzidło sosnowe prócz milego 
leśnego zapachu, oczyszcza i odświeża powie- 
trze mieszkań w jak najwyższym stopniu. — 
Flakon 1:20 K., rozpylacze od 60 hal. do 6 K. 


Antillenttllia usuwa w krótkim czasie 
piegi, opalenie słoneczne, plamy wątrobiane, 
nadaje cerze świetna białość, świeżość i deli- 
katnosc. Cena 4 K. 


Pilipton włosom siwym i wypłowiałym 
po kilkakroinem użyciu przywraca piękny, 
naturalny kolor. Cena flakonu 3 K. 


Walentin najsilniejsze wypadanie wło- 
sów wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia i 
wytwarzanie porostu włosów pobudza. Cały 
flakon 6 K., pół flakonu 3-20 K. 


Krem perłowy najlepszy środek do 
czyszczenia zębów. Tuba 50 hal, 


Pierwszą krajową fabrykę chemiczno-kosmetyexna 


IRNATOWICZA 


we Lwowie: ul. Sykstuska J. 25 i ul. Hetmańska 1. 6. 


w krakowie: Sukiennice I. 20, — w Przemyślu: ul. Wiekiewicza I. 6. 


|| zębów. Pudełko 60 hal i 1°20 K. 


ul. Sapiezynska. 


| 


Orientalina (pudr płynny) nadaje 
twarzy piękną i przyjemuą białość, odświeża 
płeć i konserwuje. Cena 2 K., gabeczk 20 hal. 


Esencya miętowa do płukania 
ust oprócz przyjemnego, orzeźwiającego sma- 
ku i zapachu, bardzo korzystnie wpływa na 
dziąsła i zęby. Flakon 1 K. 


Proszek roślinno - alkaliczny 
do czyszczenia zębów usuwa kamień 
i kwasy, które sprowadzają ból i próchnienie 


„Woda lwowska posiada przyjemny, 
delikatny i długotrwały zapach. Cena tlakonu 
mniejszego 1:60 K., większego 3 K. 


Nigretina. Wytworny Środek do na- 
tyehmiastowego farbowania włosów ma 
trwaly i piękny kolor czarny i ciemny. — 
jena 2 K. 


Prawdziwe mieko ogórkowe 
1 K. — Prawdziwy krem ogórkowy 1 K. 
Prawdziwy pudr ogórkowy L K. — Praw- 
dziwe mydło ogórkowe 1 K. Odznaczone 
srebrnym medalem e. k. Ministerstwa handlu. 
Do wydelikacenia i upiększenia twarzy. — 
Znakomite, prawdziwe, naturalne. — Oprócz 
w sklepach własnych wszędzie do nabycia. — 
Ządać wyraźnie tylko wyrobu Jana Ihnato- 
wicza. 


Perfumy pierwszorzednej ja- 
kości flakoniki od 50 hal. do 5 K. 


Mydła toaletowe i 
w różnych cenach. 


Wody kolońskie podwójn'' desty- 
lowane. — Flakon od 30 hal. do 10 K. 
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OGŁOSZENIE LICYTACYI 


Wiedenski Bank Związkowy 


Filia we Lwowie 


Oddział zastawniczy 
ulica Jagiellońska 1. 8, 


podaje do powszechnej wiadomości, iż zastawy przyjęte w grudniu 1910, sty- 
czniu i lutym 1911 t. j. od Nr. 29617 do Nr. 32071 i od Nr. 1 do Nr. 5681 
w dniu 6 listopada 1911 i w dniach następnych od godziny 9--8, 


przez publiczną licytacyę (w myśl $ 19 i nast. regul. oddz. zast” najwięcej 
dającemu za gotówkę sprzedane zostaną. 


UWAGA. W dniu licytacyi prolongat nie przyjmujemy. 


Lwów, dnia 6 października 1911. 


— 


Przedruku nie płacimy. 


— — 


FILIFE POSCHINGTEIR 
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Rządowo 


K. RZ AC A i 


Fabryka broni 

w Ferlach (Karkatya) 
odznaczona wiolu wyszezególnieniar:i i medalami, 
jakoteż złotym krzyżem zasługi z koroną, poleca 
znakomicie wykonaną broń, ostrzelaną w €. k. zakła- 
dzie probierezym. Przyjmuje wszelkie: naprawy oraz 
wykonywa nowe łożyska. — Za dokładną robotę 

i dobre strzały ręczy. — Cenniki bezpłatnie. 


— — — m D 0 aa 


uprawniona 
i 


Fabryka wód minoralayeh sztacznych I spocyalnych Henle 


pod firmą 


CHMURSKI. 


w Krakewie, ui. św. Gertrudy I. 4 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez to Towarzystwo 


Wody mineralne 


odpowiadające składem chemicznym wodom: Bilińskiej, 
skioj, Vichy, Maryenbadzkiej, Homburg, 


SPECYALNIE LECZNICZE, jak litową, bromową, jodową, żelazistą, kwaßng, oraz 
normalne wody minerznime z przepisu prof. Jaworskiego. 


Gieshiiblerskiej, Selter- 
Kissingen, tudrieź 


Sprzedaż cząstkowa w aptekach | drogueryach. 
Senniki na żądanie franco- 


poleca na sezon zimowy wszelkie gatunki futer, damskie i męskie pod...g najnow- 


szych fasonów oraz kolie, czapki i zarękawki. 


zakiety damskie z baranów krymskich, 


zrebigt, astrachanów oraz materye najnowsze na wierzchy w największym wyborze. 
CENY UMIARKOWANE. 


7, drukarni Wł. Łoxińskiego (pod zarządem J. Niedopada), ul. Czarnieckiego l. 12, — Telefon 527. 


